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SREBRNY JUBILEUSZ 
AUTOKLUBU 

V ' 

REPUBLIKY CESKOSLOVENSKE 

Zuj(cie :z ba11kiel1L urząuzo11ego w lokal1i''A11lokl11b11 Rep11bliky Czeokoolove11Jki w Prauze :z okazji j11bileuozu Jw11Jzieolopi�ciolecia lego klubu. 
117.Jróu zebranycb z11ajuują oi� Jelegaci Aulomobilkl11b11 Poloki pp.: Karol br. Raczy1ioki, Slantdlaw Szyueloki (z lewej olrony ololu), ]a1111oz Re

guloki i Fra11t:1dzek Sz11arbacbowof..·i (z prawej olro11y ololu}. 
(Jo arlykulu na olro11ie 11a•l�p1uj J. 
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V XXV-lecie istnienia Autoklubu Republiky Ceskoslovenske 
Dnia 6 kwie�ruia r. b. święcił brat· 

ni nasz klub czeskosłowacki w Pra
dze XXV-lecie swego istnienia oraz 
otwarcie własnego domu klubowe
go. Na uroczystość tą wysłał Auto
mobilklub Polski delegację zł<>Wną 
z pp. K. hr. Raczyńskiego, J. Re
gulskiego, Fr. Sznarbachowskiego 
i St. Szydelskiego. Delegadja za
wiozła jako prezent śliczną. krysz
tałową wazę do ponczu ze srebrną 
nakrywą oraz łyżką. N a.krywa wy 

konana stylowo oroobiona jest na 
szczycie znakiem Automobilklubu 
Polski wykonanym w srebrze. 

Autoklub czeskosłowacki posia
da obecnie około 2500 ozłonków, 
wydaje własny organ klubowy 
„Auto" i posiada zakres działalno
ści analogiczny do zakresu Auoo
mobilklubu Polski. Dom klubowy 
wykonany kosztem około 17 miljo
nów koron czeskich przedstawia 

się wspaniale. Cały parter obszer-

Pouarunek jubiltudzowy ou ./fulomobilkl11bu Pof„ki. Na pokrywie wazy wiiJnit}e 11apid: 

.
. .:i!.::f;_ila�owi ./fulokluboivl Rep11bliky Ctakoalovenake bratni ./fulomobilklub Polaki. 

1904 - )(_,,yy - 19z9". 
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nago domu zajmują. biura klubowe 
oraz restauracja „Autoklubu". 
Pierwsze piętro zajmuje duża sala 
balowa i pokoje klubowe. Na dru
giem piQtrze znajduJją sią pokoje 
do gry, mała sala przyjąć, restaura
cja klubowa i sala posiedzeń ko
misji. 

Dnia 6--go kwietnia wieczorem 
wydał Autoklub bamkict dla uczest
ników uroczystości. Reprezentowa
no były następujące kluby zagra
niczne: A. I. A. C. R., Automobil
kluby hiszpański, holenderski, wę
gierski, austTjacki, jugosłowiai1ski, 
czeskoniemiecki, słowacki i polski. 
Pozatcm cały szereg reprezentan
t ów klubów krajowych prowincjo
Jtalnych. 

Szereg p1"lemówień gości rozpo
czął prezes naszego Klubu p. K. hr. 

Hac-.iy1iski, najpierw po polsku po
tem po francusku, podkreślając 
w swej mowie wiele wspólnych 
punktów historycznych wiążących 
Polską i C>lechoslowację oraz ży
cząc jubilatowi jalmajpomyślniej
szego Tozwoju na przyszłość. W cza
sie bankietu ofiarował Autoklub 
swemu prezesowi dr. Mil'iczce zło
t.ą plakietę z tej okazji, że jedno
cześnie z jubileuszem Autoklubu 
schodzi się też i 25-lecie prezesury 
dr. Miriczki Jak widać było 
z przemówień cieszy -sią prezes ldu
bu prawdziwym sza<:unkiem i milo
!łcią. i jego to głównie dziełem jf'st 
wybudowanie domu klul>owego 
i tak piękmy rozwój khtbu. Po ca
łym S'Leregu przemówiei1 delegatów 
zabrał głos sekret.'lrz Autoklubu. 
ofiarowując wszystkim klubom na 
pamiątkę jubileuszu po egzempla
rzu pięknie oprawnego albumu z wi
dokami Pragi oraz po srebrnej pla
kiecie. 

Na zakońC'Lenie bankietu odbył 
się w salona.ch klubu raut, który się 
przeciągnął do późna. 
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ROK Vlll A u T o Nr. s

O bezpieczeństwo na wyścigach 
B�piecze1l.st.iw-o z.ruwodników i publi-czn.ości stanowi 

Jedną z najba.rdziiej szwainkujących stroo naiszych wy

foigów samochodowych. Jest to .ooprawda problem bar
doo trudny, który, pocieswiy się, i ®ag.ranicą nieczęsto 
znajduje inaJeżyte rozwiąromie, temniemniej jednak p110-
Llem przytkry i dnv.i.liwy. Dop&kń szY'bkości maksymal
ne, osiąga;ne na wyś.oigaich w Po1sce, nie przekraczały

) 20 klm./giodz., spmwa acaJkolw.ie.k �w.sze aktualna , 

uie wymagała raidytkalnycl1 posunięć, gdyi wysta1icrzaly 
uajzupel•niej te śr<>diki bozpieweństlwa i ochrony, które 
Lyły wówc11as stosol\vame. Obecnie jec1naik mamy już 

kierowców i samochody, dla których dwieście na 

godzinę, .za.ic.zyna być igrais?Jką, i przy tych szalonych 
i:,zybkościach dotychczais stosowam.e środki be?Jpieczeń
stwa braicą całkowtl.cie na wartości.

Wysnuwa się z tego sprawa ustaleinia pewnych prne

pisów, normujących bezpieczeństwo na wyścigach. Nie
podobna zadawalni.ać się dalej półśrodkami, gdyż do
piiowadzićby to 'W końcu mogło 1c1o ipowa!Żinej katast.'.t'O
fy, która niowąbpliiwie poderwalaJby odruchy sya:npatji, 
jakiem.i społeczeństwo illaS'Ze va!C.'Zyna dauYLyć spo1t. isa

mochodlowy. 

Rozumiejąc ·powagę •tej spraiwy, Koo:nisja Sportowa 

Automobilklubu. Polski usta.1.iła, przy wybitmej wspól
pmcy inż. llenryka Ll.efeldta, ipierwszeg-0 MistIDza Pol
ski w Jeźd2ie Automobilowej, ipo<lstawo.we pri;episy 
IJezpieczeństwa na ·wyścigach, które zatiwier<lrzone rz;o. 
stały na odbytem w dniu 24 mar-ca w Lodzi posie<lrzeniu 
�fięd'Zyklubawej Komisji Aut<)mobilowej.

P1TL0pisy te 10<1n.oszą. się głównie do lkróbkodyst:mso. 

wych wyścigów ipłaskich i górskli.ch, ja.ko do tych im
proo, któ11e są u nas najczęściej u rządzane.

Pierwszym 1pufil{!tem, illa tktóry .zwróc-0no uwagę, je:st 
oczywiście szerokość d11ogi wy;branej na wyścigi. Usta

l001e zostalo, iż szer.o.kość tbw:ndej n.awierzclmi, bez mięk
k.foh boków, wyinosi.ć powunna micimalnie dla wyścigu 
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płaskiego 6 metrów, a clla gól\5kiego 5 metrów. Z uwagi 
ua to, iż w biegach tkrótkodystansowych samochody 
się .n ie mijają, bęclulie t-0 szerokość najzupełniej wyistair
czaijąca. Szerokość miękkich boków winna wyno.sić po

uadto minimalniie 1,25 metl'a. Wypukłość szosy w pro
filu pop1·zecnnynn nie może •przek:raozać 2 - 2,5 % 

�padku. 

Oo się tyic.zy 1I1aiwierzchni, Lo musi być ona w st:lm.ie 
d oskonałym. Scoc.zególruie p1TLy wyśoigach płask.kh, na
wierzchnia nie może wytlmzywać większych nierówno

ści, gar·bów, lub luźnego svabru. Je-.i.e1i nawieJ.YLCihnia 
tr.asy bę.d-zie p0<prawiana przed wyścigiem, to lllied.o
pusZC2:i.lnem jest zasypywanie <ktur, C'LY też wygła
dzanie dojazdów do mostów albo garbów za pomocą 
podsypywań 2'liemi lub też piasku rz;iemnego, gdyż miej
bca. ta.kie w rarz;ie deszcżu stają się z powodu obśliaigło
sci, prawdziwemi pulaip.kauni. O ileby trasa wyścigu 

111ie biegła dirogami państwowemi, O'rgrunViatol1Zy są zo

bowiązani spraiwdUJić sban mostów. 
Aby uruemożliwić publioznośoi llla starcie pchain.ie się

pod koła WY'l'U.&'tających srumochodów, swsa musi ZIO

stać <>Sznurowana na długości 10 metrów przed startem

i 20 metrów za startem, na szerc&ości t:wa1uej nawierz

chni. Pró<YZ os-znurowania szosy r ównolegle do jej osi, 

należy osznurować przestrzeń szerokości 4 metrów

w kierunku prostopadłym do szosy na wysokości taśmy 

startowej, aby umożliwić pracę chronometrażystom. 
Osmurowanie cią.gnąć się winno aż do budki mieszczą

cej chronometr. Jest to bardzo ważny przepis, gdyż do

tychczas zdarzało się często, źe niesfoma publico..ność 
zrywała druty od chronometru, co wprowadzało zabu
rzenia do przebiegu wyścigu.

N a żadnym punkcie tl'asy nie wolno dopusz<:YZać pu· 
bliczności, ruuprizęgów lub sarrnochodów bliżej niż na dwa 
metry od d11ogi, lioząc caJ.ą jej szerokość, rLo zn.'tCl'lY 
i część miękką. Niedopuszozalnem jest �atem, aby pu-

0.J:1wrowa11ie może pr.:-tjdć na .znkr(cie w oparkn11it11it. 
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ROK Vlll A 

Dla ocbrony wiiJzów pomi(uzy ozodą i fryb1111nmi moż11n 11/ożyć 
cicżkie bele. 

u 

blicmność -z.naj<lioiwał� się n•a soosie lub w irowa;ch pr-z:y
drożnych, co się dotą.d �zęsto zdairzato. 

Po.sterwnk.i ipiLnujące porządku p<Xwinny być rozsta
wiane w odstępaich oonajwyżej trzy.stumefirow�h. 

Wszy;stJkie skl'zyiawiam.iia dróg mUJ$Zą wstać zabez.pie
rmone p1YL00 osmiurowainie i wystawienie speei}a.lnych 
poatenumków. JeżeLi lfnia.sa wyścigu hiei:,crn.ie przez miej
scowości oomJi.eMJkaiłe, musi być ona w tych miejscaich 
osznu11owaina ma całej długości. Mieszkańcy dianej rmi�j
sc<YW10ści powiinin:i zostać za1Woorusu ?Ja'Wiadolffilieni, a:by 

wszystkie z.wie1YLęta były strzeżone czy też na uwięzi. 
ZaJkręty muszą być po stronie Ziewnętrumej 2upełruie 

opróżnione rz. pubbicmoścti, ipo stroruie 1zmś wewnętn"M.ej, 
·w,id'LO:wie nie mogą być d01pusZiczani bl-i.Zej niż na odle
głość <Y.lterech metn·ów. Przepis .ten jest łrutmo z1rorm
miały, gdyi 'Il!a wirażooh sarrnoohody są rwyrnuiOOJU.e riaiw
sze przez siłę odśrodkową na istn'O.nę izewnęt1"Ziną, przy 
w.iększem ooś rz.an:zuceruiu, gdy sanno.chód st.a.je w po
p1iz.ek. dnogi, rz.agi.iożoną być może takie ii st1'-0a1a we
winętlrzna. 

Na mecie cała szer-0kość drogi, włącznie z miękkie
mi bokami, musi być rpoZOIStlawiooa dla finiszujących 
samochodów. Tt0 też p1wepisy tprzewidują, że a&znuro
wanie obejmować wiiruliO oonaJjmniej oołk.olwitą szero
J,ość szosy Ii 1publkmności pod żaidnyrn w.zględem n!ie 
wolno dlopuszozać b1iżej. Ponad.oo rustalonem 1zostało, 
że osznur.oMTanie powinno zacząć ,się na 30 metrów przed 
miejscem pmewidiziamem dla publicainości i kol'1czyć się 
30 :metrów l1Ja niem. 

Wyhieg, oo '7Jllia.C1zy odcU.nak sz.a.sy ZJa metą, przeznaozo�
ny na zatrzymanie sarrnochodu, tpO'Wlimiroi wynosić pnzy 
Yi)"ŚCJigu góusklim, jeżeli OS'tatnie 300 metrów przekra
cza 6 % wzruie.sienia, lub zmajdują się tam ostre Sik.ręty, 
1!1ie.mniej niri 300 metrów. Niaitomiaist pmy wyścigu plrus
.kli.m wybieg wyuiosić llllll!Si oonrujlllmiej 700 metrów bez 
'llaklrętu i bez &paid.ku iponad 3 % • 

Porządku n.a mecie pilnować muszą pooberunki rozsta
wi<>in.e m.iedalej n.ii co 40 metrów, po obu stronach szooy. 
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T o Nr. s

Oo IS.ię tyozy tirybum, oo nie mogą one być ustawione 
bliżej n�ż na 5 :metTów od szosy (hl>0zą.c całą jej &Lero
koś<:). Wyjąiek stanowią jedynie te wyścigi górskie, 
p11zy ootórych szybk'OŚĆ 'llie przek1racza 80 klm./gocm. 

'Draisa wyścigu musi być całkO'w1icie wolną od W\SfZel
kiego 1ruchu na 30 minut puzed ixnipoazęciem wyściigu, 
co orgamii.w.1Jo112y są rz;obooviąimllni. spTarwd'Zlić p11zed da

niem sygmaiłu s.tan:tu. 
Temi prOtStemi ś111od1k:aani, które fillie spraiwią orgaini

maifior110m 'Wyścigów �'<linych kłopo'tów, ani nie pmy

sp.or,zą illl. większych J.rowtów, uzyiskia się wa1'Unk.i, 
w których ipneprowadriić będzie można vaJW10dy w zu-

11ellnym po112ą<llku i boopioozeństwńe. 

Ocizywiście o ideailinom bez;piec"Zeń:s'twie za/WQdnilków 
i 1pubHozn.oścU. nie morima tu mówić, gdyi wypadki na 
wyścigach .saimochodicxwych, jak 1Z1resztą m3flellkie wy
paidJki, są zupełruie nieoblicza1ne. 

Najlepszym tego idJOW'odem może być stiiasrzlhvia 
ikartiaist11ofa, która z<lianizyła się 'W autod.Tomie Mo.n.za we 
wmześruiru roku UJb:iegłego, 1pocią,gając za so:bą śmierć 
kier-01w�y Maitei•russiiego � 23 ooób u; pośTód w.irlrLóiw. Wy
padek ten 'ldiao.1zył się bOi'Wiem •W W<\IJrunlmch, k•tóre gwa
ranto.waiły l(}MJrowi1ie 1bezpiecweń.stJwio, 1a miiaiooiWti.cie IDa 
pl'Cl'.Stej o sze1-ollrości d'liesięciu metrów, pmyic.zem wi
dZiO'wńe oddizielenii byhi od 1ooru szerokim :rowem i bet<:>

·.nowym mu.rem. Tr1af znządzil, że W1Szystiklie te ś1'Qdki
oclu10lllllle nic 111ie pomogły, wobec potwornej siły roz
pędzonego wowu. 

B11zeciw �łepemu iprzypaldlkowi 'lliema 2adll'lego śTo.d
ka, na.tooniiast IDie '\VIOJ.ono IZl<'Uliedl:>ać usunięcia tyeih 
iw.s-zyistikiich WaJl'u.nków, iktóreby mogły Slię 'Pfl'ZY{)llynić 
do wywQłania hub .spotęgQ1w1aDJ:i,a IDieszCflęśda. Dlatego 
1p1'Zapisy be.zpiiecrz.e11.sfiwa rua wyśc<liglach, opracoiw.ame 
przez Au·tiom101biltklub Pol'Siki mają og>ro()IIDne z.n.awenie, 
gidyiż pl'IZy{)rly.n:ią się niewąitipliwie do radykalnego usu
niięcfa tyich WSL)'IStlci1ch niediociągruięć orgaini'lacyjnych, 
które p1izy pewnym llibó.egiu 00rol1kmoości, iposłuiyćby 
:mogły za podłoie do wywoła1J1ia kaitastrofy. 

Marjan Krynicki 
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Dar Medjolańskiego Automobilklubu 
DLA PAPIEŻA 

(własna korespondencja „fiuta") 

Medjolan, w kwietniu. 

We wspaniałym hallu pałacu „Auwmobile Olub di 
Mila.no" wystawione zostało na widok publiczny praw
dziwe arcydzieło mechaniki: samochód, który członko
wie tego klubu ofiarowują Ojcu św., dla odbywania 
dalszych podróży, które -Obecnie, po rozwiąza niu nkwe
stji rzymsktej", może i będzie odbywał. 

Zarówno konstrukitor podwozia (!S-Otta Frasclllini), 
jak wykonawca karoserji (Cesare Sala) niełatwe przed 
sobą mieli zadanie: chodziło o zbudowam..ie wozu, mogą
cego biec na.wet po najgorszych drogach (a .takich, 
sze>zególniej w południowych Włoszech niebrak) 2 wiel
kiemi szybkościami, bez wstrząiśnień, odpowiadającego, 
jak-0 odrobienie, godnie swojemu celowi, a nie rzwraca
jącego uwagi swym zewnętrznym wyglądem. 

Zada.niu temu podołali obaij znakomicie - wóz na 
pierwszy rzut oka niczem się prawie nie róini od nor
malnej limuzyny Fraschini, chyba tylko większą ma
syw.nością. �ie zdzi�i nas jednak ta ostatnia, jeśli 
stwierdzimy, że karoserja od przednieg·o ochrania.cza 
do shzymki na bag&t licząc, mierzy przeszło 6 metrów, 
waga zaś wozu z pełnemi zbiornikasrni benzyny i sma
rów, bez pasailerów, wynosi 2700 kg. 

Podwozie tSaillOOhodu jest 111ormalnego typu Isotta 
l!'ra.schini 8 A, z normalnym silnikiem ośmiocylindro
wym w łjednym rzęd·zie, 95X130 mm., 7300 ccm. pojem
ności cylindrów, z hrumulcaimi na wszystkich koła'°h 
i .servo-hamulcem; drobnym zmianom uległo tylko za
wieszenie. na któreaoio doskonałość zwrócono specjalną 
uwagę. 

Karoserja jest koloru pąsowego, bez żadinych rzuca
jących się w oczy odwa.k, jedynie po obu stronach, na 
tyLnych drzwiicnkach, umieszczono maleńki herb rodzi
ny Raittlich. Herb papieski - tjara i klucze Piotroiwe -
zdobią klamki, wykonane ze złoconego i emaljowanego 
srebra. Tenże herb pomieszcoony �est na drążku stalo
wym, tniklowa.nym, łączącym jak zwykle przy samocho
dach Is-0tta, przednie laitarnie. Po zewnętrznych stro
na.eh tych latani znajdują się dwie tulejki, mieszczące 
proporczyki białe i żół-te - kolo•ry P.a!l:stwa Papieskie
go. Proporczyki te dają się bądź chować, bądź rozwi
jać, zależnie od charakteru podróży Prupieża, incognito, 
lub oficjalnego, za na.ciśnięciem tylko guZlika, znajdują
cego się na tablicy rozdzielczej. 
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Obec.nie samochód pQsiada zwykły numer „próbny" 
prowincji �lila.no, po przybyciu. do Rzymu otrzyma sta
ły numer „O. V. - l" Lo jest „Citta del V ait.icano Nr. 
1-y". . 

Wnętrze wozu. odz.nacza sią nat-Omiast nJezwykłym, 
lecz pełnym gustu. przepychem. Wyb�te ono zostało cal
kowicie purpurowym adam.aszkiem i ozdobione jedwalJ
nemi .sznura.mi z dyskretnie wplecionemi złotemi nit.ka
mi. Podłoga woztt pokryta puszystem białem futrem
.Miejsc uest sześć: dwa na prnodzie dla kierowcy i służą
cego, oddzielone kryształową szybą na całą szerokość 
wozu, opuszczalną; weWilląitrz znajduje się z tyłu StZero
ka kanapa, na dwie osoby, przed.zielona p-0ręczą oraz 
z pr2odu dwa miejsca dla świty, na ruch-0mych fotelach, 
dających się ustawiać w trzech położeniach: przodem, 
tyłem i bokiem do kieru.n.ku jazdy. Okna, dla ochrony 
od słońca, zaopatrzone są w firanki z żółtego jedwabiu. 
Wszystkie wewnętrwe akcesorja: klamki, rączki, 
oprawki do trzech lamp elektrycznych (jednej na sufi
cie i dwóch w rogach nad tylnemi siedzeniami), poplel
niczki, zegar i neseser waletowy są. ze złoconego srebra. 
Neseser pomieszczony jest w schowanku w lewej ścianie 
karose.rji, obok tylnego siedzenia. Symetrycznie po pra
wej znaJjduje się en tout cas, z krysztalu i złota. Obok 
prawych drzwiczek, po stron.ie siedzenia Papieża, po
mieszczono klawiaturę dla elektrycznej sygnalizacji do 
szofera. Klawiatura ta posiada siedem klawiszy z napi
sami: woll10, prędko, stój, naprawo, nalewo, napowrót, 
pro.sto, i połąooona je&t z odpO'WiedJD.iemi lampkami, 
znajdującemi się na tablicy rozdzielczej, przed oczyma 
kierowcy. Po prawej również stronie, przybito arty
stycznie odroibiony w zlocie medal św. Krzysztofa, pa
trona automobilistów. 

Przednie siodzenia wybite są czerwoną skórą i prze
dzielone poręczą., co daje kierowcy maksimum wygody 
przy prowadzeniu samochodu. Nie należy zapomnieć, 
że posiada on gwarantowaną szybkość 130 km/g. 

Zanim samochód został wystawiony w Automobilklu
bie, odbył on pQ drodze rz fabryki dwie symboliczne wi
zyty w l\Iedjolanie: jedną przed ulubiony przez ówcze
snego Monsignore Ratti starożytny kościół medjolaii
skiego patrona - św. Ambroiego, drngą przed dom, 
który przez długie lata zamieszkiwał O�ciec św., przy 
via Valen-zia. 

Erl. 
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VOISIN 13 KM. MODEL 1929 ROKU 
Ukaza.nie się n.a rynku polskim samochodów Voisin, 

reprezentowanych przez wielką i poważną firmę, czyni 
aktualnem a,rupoznam.ie ipubliiC2illośeii pol�kiej 'l tą bez
sp1vteoon.ie baudw ciekaiwą masizyną, jedną z nielicrz
nych na nruszym rynku ma&Lyn, pra.wdrl.Mvie wysokiej 
klasy. - Słynna na świat oały fabryka ae11oplainów, od 
szeregu lat ibudujc isrumochody, które .nie reklamo1waaie 
rów.nie szumnie, co '\Vliele innych g101iszych marek, rz.na
łazły bardllo srLyhko pełne u1Znamie .szemkich kół wy
tworniejszej publiczności, a 'llWłaszoza prawdziwych 
u,nawców. Samochody Voisin, dzięki swym pomysło
wym rozwiąroniom mecha.Il!icznym, dmięki wysokiej wy
drujności, precyrz.y;jnemu i wy.kwii.ntnemu w1pi-ost wyko1i
czeniu, a wreszcie tnienagirunnie pięknej liuji (i to nietyl

ko karoserji, na co -zdobywają się dzisiaj nawet fa. 
bryki najtai1szych popularnych samochodów, ale wła
�nie zespołów mechanicznych) dzięki .temu wszyst
kiemu izdobyły SOlbie maii.kę srumochodu pmwdrz.iW'i.e do
skonałego, saimochodu na.jfwyższej klasy, poolimo, ii 
ceną srumochód iten n,ależy do klasy mas-zy.n dostęp
nyr h dla ,z.wyikłych śmientelników, a nie jedynie WTiel
kiid1 bog:lJClly. 

L 
Sif11ik onmocbo1J1t ro,;,;„ 1; K.Jf. 
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No bo i założenie G. Vosin'a, było ró0nem od założeł1 
ilrnych firm, produkiujących saunochody t. zw. wysokiej 
klasy. Firmy te llllianowicie, schlebiając próżności i sno· 

bjzrnawi bogaczy, wysiliły całą swą pomysłowość na 
zbudowanie samo.chodów jaknajsilniejszych, samooho
dów, w który.eh, n.ie licząc się :z koSi7Jtrumi ek&ploaita�ji, 
JIOSk'twi0J10 potę-'.l.dle silniiki, samod1-0dów, w kitórych nie 
zwróc01Uo wca.le urwagii na wydajność, lecz jedyruie na 
te wszystkie izbyflloorwne i kosztowme u'r'lądtzeniia, co 
komplikując i utrudnirując .obsługę, upnyjemniają 
w wysoklim stopniu pobyit w La.kim lądowym j::whcie. 
Y<risin poszedł inną drogą: 1koncepcja. jego - to samo
c.hód nie dla snoba, lecz dla znającego się amatora. 

Dlatego rozwiązania mechaniczne Voisin'a, mają prze
dewszysłlkiem na celu osiągnięcie ja.looajwięksrLej wy
dajności masrtyny, ułatwienie jej ob'lugi i 'Zal].)ewnienie 
Jej jaknajdłuiszej trwałości. A wszruk te rpostulaty, to 
ideał, który puzyświecać •powtinii.en rzruwsze jakdemukol
wiek budowlllictwu masrzynowomu. Za pewniJc bez
względny uvnać to OOwliem 1D.ależy, irL 1nrni&zyna w naj
wyi.szym stQpniu odpowiadająca tym wla.śnie wa.run
kom, będzie ma.szyną piQkną i wyoo�iej klasy, ruietylko 
w ścisłem mecba.niciznem zna.czcniu, ale i <pod �lędern 
estety<Ylillym, gdyri itylko te formy mruszyny są .piękine, 
które w jakm.aijwyższym słJOpniu odpo1wfadają S\vemu 
rzadaniu t. j. są jakmajbard�ej celowe. Tą prawdę �na
l:l. wszak estetyka 20-go stulecia - iStulecia maszyn -:
przenosząc ją iz drZJiediziny p1"Lemysłu na inne formy 
lud7Jk:iej itwórcz:ości, .nie wyłączając różnych gałęczi s7itu
kJi - np. <architelctiUTy . W tern znacizeniu samochód 
Voisiln musi być umiainy beizw-zględnie oo piękny, gdyż 
w rysunku karżdego jego organu odczuwa się, posunięte 
do mruksimum .pos2ukiwanie racjonalności, celowości 
i wysokiej wydajnośca, co ostatocznie prowadizi prizeciei 
z,ruwGze do upToStroZenia mechanivmu. Struramie, lUiksu
sowe naiwet wytlrońooeniie strony mecha.n.iioonej, !Ilie jest
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Wal korbowy dilnilca Voi„in 13 Kjf{. 

w tyun wypadku jedynie blichtrem dla oka, lecz poi;ia

da głębsze u11aisaldruienie i cel, którym jest większa wy
daijność, reg11larność i nieza.wodność działania. - Ja

ko przykłaid :p1izytx>czyć tu m�na �na.ny wSiZy&tkiim 

fakt, iż głaldko wyczy;mooona ri wyipolerowa!Ila ipo
wie11zchm.ia mai.szyny, 111Jie jest je<lynie jej ozdobą, leciz 

ułatwia ujawnienie wSiZehlcich ukiryttych defektów przy
fabrykacji, spost11ze.żenlie zmia,n i uiszkiod'Zeń poiwsta
ją cych w czasie pracy, izatbezpiewa w pewnej mie11ze 
od nis110zycfolsildeg<> diziałalllia rnzm:a.itych czynniikóiw 

zewnętrzinych, a wreszcie wpływa na 2Jll1Iliejszenie, nie-
11aJ'L nie do pogardzelllia, wagii da:nego organu, przez usu
nięcie wszelkńego zbyteeiznego 1mt<lrrniaru i nierówności 
m:llterjaht . I dlatego samochód V01isin, odznacza.jący 
się prost:i, ii klaisyczną budową, nruleży do ik.a;tego1·ji sa·
mochodów .najwyższej atla�y, �Joniawia.ż kQnstrukrtotr je

go, nie licząc siQ z ko--;ztami precyzyjnego wykończenia, 

tcmi, ostatecznie prosterni środkami osiągnął niebywa

łą idla tej wielk<>ści sarrnoohodu wydajność, trwałość 

i niezawodność dzialan:ia. 
Silnik 1samo0hodu Vousin 13 KM:. jest klaisyicznym ::;iil

uikiem bezzaworowym. Jakiieby sy;stemowi temu nic 
czyniono iz·arz,uty, nie sposób ruie u�nać rwyookiej wy
dajności silników bezzruwowwych, cichego ich d'.lli.ałania 
i sta łej nioomioonej ich regulacji. Silniik bewaJWl()rowy 

systemu Knight'a, powstanie bezwątpienia, pomimo 
wielu ulep:;zeń siliników zaiworowych, na długie jese;cize 
lata najdo konaJ.szym silnikiem W)'l$Okiej klasy. Tu 

11odkreśJić tnależy sławo „wy.sokiej 1klasy", gdy-i rJ. sa

mej listoty swojej konstrukcj i  .silnlik ten należy do ma
szyn jalrnajbardzicj p recyzyjnych . Silnik bezzawor-0-

wy nie może być wykonany i wyko11czony tandetnie lub 
w dużej serji, poll'l!iew-atż Jwnstrulrnja &'\lilla jego je::;t 
kosztowna, a jrukikolwie'k brruk precyizji w wykońr,zeniu,
odbije się 7JD.acz.niie srilniej, niż w sHniku rz;awo1r-01wym, 
na calem jeg-0 drliałaniu. 

Nie będziemy opisywali itut:aj szcrzególow<> budowy 
tego silnika, gdyi tklaisycvn� 1budowa silni.ka bWZJawo

rowego dobrne jest ą,nruną drziś 1kaiidemu ruuto:mobilń.ście. 
Silruik Vmsin posiaida noomalne d1a tego typu dwie kom
centryczne tuleje umiewwone rw karżidym cylindrze 

u 
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i wprowadrlane w ru0h posuwisty tam i z powrotem za

pomocą ramiączek -z ek.gcentrykami, obracającymi się 
na wale rozrządczym. Na uwagę zasługuje w samocho

dzie V oisin wał korbowy o zupełnie swoistej formie, 
w k:Jtórym, ·pomim<>, li.i sześć cylindrów zapew!mia róiW'llO
miEmność moonentu t0brotJowego, 'Ilie zlekce'W'afiono pro
blemu ja:krrajd'Okładniejmego izrów.nowa.rlenia mais. Dzdę
ki temu, silnik Voisim. p racuje bez najmniejszych wibra
cji i bez ipomocy jakichkolwiek innych amortyzatorów 
wtibraciji lub docJrutkloiwych kół 0aimachowych (prócz 
głównego), !które wszaik niemz okiaJZUją się lmnJ.eoone 
przy JilJlliej dobrz.e i precyzyjnie wywaionych walach 
koroowych silników seryjnych innych marek. Wał kor
bowy dzięki talk znakomitemu 'l1l'Ównowa7,eniu mas, 
c<pairty być ,może tyHoo na ttrzech panewkach, oczywii
ście bard�o sizerokich- Głowica tego silnika jest odej
mow.aina, sanan.\Qrwainie pod cibienieni. RolZIIIl�ary cylin
d.róiw są następujące: średnica 67 mim., skok 110 mm., 
a w1ięc pojemność cylindryczna - 2.330 litr. PrrLy tej 

:niewielkiej pojemności cylindrów silnik irozwija na ha
mulcu: 

Przy 1000 obrotów - 17 KM. 
" 1500 " - 27 " 

" 2000 " - 36 " 
" 2500 ,. - 4G " 
" 3000 - 54 " 
" 3500 " - 58 ., 
" 4000 ., - GO :• 

Do 3000 ob1101tĆYW przeto moc itego silnika wzirasta 

o 10 KM. na 500 obrotów, .co jest naijlepsq,ym do;-,vodcm 
'lliez<wyklej jego wydajności. 

Karburator jest systemu Zenith. - Chłodzenie sil

nilm . . zapomocą termosyfonu, który jalk 1wiadomo 7J3.

pewnia mienagMrne 0hłodzenie pod warunkiem iż prze
''"Ody wodne są racjonalnie obU.cz.o.ne i który posia

da tę bezsprzeozną wyżsrzość nad pompą wodtną, ii dzia

ła z pr0iporcjona1ną do róri.inicy temperatur z�wnętrzinej 

T/Yiuolc zewnclr:w y uemullyplilcatora. 
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WiJok Je11111llyplikalora, 11 góry rozlączo1u90, 11 1?0/11 wlączo11ego. 

i silnika, intensywnością, bez żadnych S7itucznych ipJYly

rządów, lerma.5tatów, żaluzji i t. p. N a  szczegół ten 
zrwracamy tu specjalną uwagę, gdyż niejedinemu czytel

nikoovi wyd·awać się może d7li:w1nem, iż samochód tej 
kirusy i ceny posiada tak prosty tylko sy&tem chłodze
nia, system, kitóry sto:so,vany w tal1szych samochodach
t.eryjnych, 1był powodem niejed!nej t rudności i pr.zyluio

ścj. Otóż to -- właśnie - termosyron posiada bez

względnie przewagę nad pompą dla tego, ·iż utrzymuje 

f:;ilniiik za·wsze w zmwznie równó.ejszej od tamtej tempe

raturze, ale przy nim zachodzi konieczność nadzwy

czaj starannego obliczenia ·wvajem nych wielkości. P<J

·wierzchni chłodizącej i śrecunicy 1)11zewoidó1w, jak rów

uiei i wszelkich krzy•Vlizn tych ostaltnich. W samocho

claich V olsi1n te11mosyfon działa ·spraiwtniej i lepiej naż 
pompa wodna i nie uleg\'1. '\vąiplhV10ści, iż <loslronałą 
t>woją wydaijno�ć ;;i!nik teg·o samochodu vawdtzięcza 
" części temu systemo'Vli chłodzenia, gdy-L zrupewruia mu 

on zawsze najodpowiedniejszą tempe ratu rę pracy. 

Zapłon w silniku Voisin ot rzymuje się zapomocą apa
ratu zapłonowego (t::llk. z1wanego popularinie Delco) od 
akumulatorów, tn)u klaisycznego, o automatyc7inem 
przyśpieszeniu. Itn.stalacja elektryczna je:st systemu 
mie izanf\,O'O t. j. o jednem dJillauno-,:>ilniku. umieszczl()-
11em ma przedlll'im ko 1icu '�tiu korbowego. Wiadomo, iż 
w tym systemie motorek sześciobiegunowy (z których 

3 w1Zbud!ta.ne szeregow·o zaś 3 bocznikowe - genera

tor colTilpound) pełni rolę jednocześnie silnika roz-
1 uch owego i 1prądnicy. W ::;y.s.temie tym jest więc 5 
szozotek, z Mórych 2 doda.tnie, 2 ujemne i jećLna wzbu
dzamia o zmiennym pTZe::mwie dla regulacji natężenia 
łrudowa•nia (napięcia). A.kumulafor jest 12 woltowy. 
W .streszczeniu więc urzą,<lizenie to jest typu klaiSyczne

gio i wyróżni a się tylko dużą precyzją odrobie.rriia, co 

w przp1ządach elektryczmych ma ostatecznie na�waę
k�ze �naczenie. 

Silnik wraz ze sprz�g·lem i !Skrzynką chyżości tworzy 

jeden, (jak -uwytkle w dzisiejszych silnika.eh) blok. 
Sp11Zęgło kiLkutarozowe umieszozone jest wew11:it1"l ko

la zamachowei:,O'Q. Tarcze naprzemiaill. stalowe i ze spe-

T o Nr. 5 
cjalnego materjału ciernego dociskane są. zapomooą 

szeregu niewielkich spTężyn, 1lJlll1ieszczcmych w specjal
nych pochwach i nap·ierających na zewnQtmną tarczę 
:sprzęgła: poruszaną za pośrednictwem trzech ramion za
pómocą 1pedału. Sk1izytnk.a chyżości typu o dl\vóch try

bach zdawczych, daje kombinaclje trzech szybkości 
wprzód � jednej wstecz. Be?J.pośrednie sprzęże.nie t. j .  
trzecia szybkoM, 05iągane jest zapomocą włączania we

wnętrznego uzębienia 1trybu drugiiej �ybkości z uizę

biellliem trybu bez.pośredniegio włącizenia t. j .  'Wiałka 

głównego. Próciz s.kn:llynki chyrhości, srumochód Voi:si111 
model 13 K)f. może być ma żądanie 'laopatrz-0n1y w truk 
flwamy demulitypliikator. Urzą.dzenie to jest niejaiko dru

gą przekładnią, 'lna1jdującą się poza sk1rzynką chyiości 

na walc kardanowym. Stosunek przekładni głównej 

w tylnym moście jest 4.7, co pozwala na osiąganie 115 
klm. na godz. przy 3.500 obrotów. Stosunek przekładni 
ostatec7lnej po włączeni� demultypl ikatora jest 6.7-co 
znów pozwala na la.twe pok-0nywanie najwięk:szych 
wzniesie11 i wydobywanie się z najtrudniejszych opresji.

W ten sposób &'l.mochód Voisin posiada właściwie 6 
szybkości wpr.zód i 2 wstecz. Dzięki więc temu prostemu 

i pomysłowemu jednocześnie urząd'leniu, samochód ten 

przy małym silnikn je.st w sta.nie rozwijać na gładkiej 
drod2e względnie b. dużą szybkość. (przy malaj przekład
ni), a jednoczoon ie z łatwością pokonywać największe 
w2niesienia (przy dużej przekładni) to znaczy posiada 

zalety samochodów bardzo tylko silnych . rozp-0rqdza
jących "·ielkim nadmiarem mocy. WląCllanie demultypli

katora. któTe uskuteczniał<> .się w dawniejszych mode
lnch za pomocą specjalnej diwigni. oh"Cnir ot rzymuje si� 

20 

JHecbauizm zaląc.::ający [ryby Je11111llyplikalora „RelaiJ 
Compo1111u". 
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uutomaityc:Ymie, to jest w ten sposób, iż za przekręce
niem specjalnej rącmki na tablicy rood@elczej, silnik
::.am na zasadzie depresji w rurze zasysowej, przesuwa
tryby demultyplikaoora. Automatyczne to ltrz.ądzeruie, 

które nazwane zostało ,:Rela.is-Oompound'\ stanowi du

że udogodnienie rvv iprowfil'.keniu samochodu, gdyi po
rzwala bez brudności, dostosować każdoraoowo jakinaj
f.ciślej ilość obrotów nietylko silnika, ale i kół na.pędo
wych do oporów drogowych. Stąd omywiście wiPlka
o:szczędnośc.': i dosloonala wydajność eksploatacyjna. 

'Jlrairu:;misja w saimochodwie V.aisin należy do typu 
jednopnzegubo•wycih. Wał napędowy umieszcrwny jelit 
w runze, zakończ.onej z przodu kulistym st.iawem obej
mującym przegub kardana i opierającym się o specjal

ne łożysko sferycz.ne, stanOWliące całość ze sklrzynką
chyżości. W ten sposób, zwykły zresz.tą, ;naipęd i reakc,je 
1wzenoS'Wne są od kół na podw<YLie rza ·pośrednictwem 
o:espołu skrzynki chyżości i silnik.a. Smarow�mó.e pnze
gubu kar<l:mowego jest automatyczne pod ciśnienii>m
pompki oliwnej. 

Oo do tylnego mostu - to jest Cill również typu nie
jako klasycznego. Karter dyferencjału z tłoczonej bla
chy, stainowi z pochwami półosi jedną �'l!ość, pośrodku
której @ajduje się duży otwór, zamykany przez aJ.umi
'11jową pokrywę. Pokrywa ta j est jednocześn ie podist:Lwą. 
całego mechanizmu dyferencjału. 'ren ostatni złożony

jost � trybów cylindrywnych, oo 'llfilO'Żliwia J>1TLY'jęcie 

absolutnie precyzyjnego proMlu uzębienia. W porówna
niu ze zwykłymi srutelitami stożk.01Wymi, dyferencjał 
Voisim.'a odznacza się wielką precyizyjnością., a więc 
cichem działaniem i łatwością montażu. Podwieszenie 
jest rówrriei normalne, 1przy 1pomocy płais.kich, ale za 
to bardzo długich resorów, co obok dobreoO'-O noszenia, 
7.a1pewnia tPmu sam0chodowi konieczne, prny rozwija
nych p112ez 11iegio W'iękJSzyoh StZybkości.Mh, dookoniale 
trzymamie :s.ię drogi. Res0<ry tyLne przechodizą pod po
chwami pólosiak i pooialdają 'Wlieszaki w obydwu koń
caoh. Ster jest typu ślimakowego i zamknięty w szczel
nym kall"terrze. 

Specjalną uwagę zwrócono w samochod"Zie Voiisin na 
system hrumulc-0wy. Obydw1c't zespoły hamulcowe są 
nie--,talei.ne od s iebie - tak liż zerwanie któ rejkolwiek 

linki, w niczem nie �mienia dmialamia porLostałych. Ha
mulec noiny działa na wiSZystkie 4 kola, za pomocą
servo-hamulca depresyjnego systemu Dewa.ndre'a. Za
sada i działamie servo-hamulca Dewandre, opisywane

�uż były w Aucie, lll.ie będziemy przeto powrtanal� tu
taj tych rzeczy. Hamulec ręC1Zny działa jedynie na ko
ła tylne. Jako hamulce niezależne, kaidy zespół posia
da oddzielne 2 S'L<nęk.i rmnontawam.e k<mcentrycznie po
dwie. Bębny isą .również podwójne � m:nontowa!lle kon · 
centrycznie. Urq,ądzenia te, jak widzimy, są w .calem 
słowa znaczeiniu niezależnie od siebie i zapewniają abso
lutnie pewne działanie i jaknajwięks-ze bezpieczeństwo. 
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.Jlocbanizm przoniocionia iloprtcji „Rolat'd CompouniJ". 

Przednie hamulce są systemu Perrot'a, ·dobrrze również
znaneg-0 czyitelniikom Auta. 

Oto więc w krótkim zarysie opis techniczny tego do
sk.cxnałego samochodu. Za wyjątkiem paru zaledwo po
mysłowych urzą.d!zeń - rua.ją.cych na celu jedynie osią
gnięcie jaktnaijlep&Lej wydajności tej maszyny, wszyst
kie zastosowame w tym samochodzie rozwiązania mooha-

Dodka rozilzi.lcza camocboiJu Voidin z rqczką ilo wprPwaiJza
nia w rucb „R.La1'd Co111po1miJ". 

Ze zbiorów Biblioteki Głównej AGH  http://www.bg.agh.edu.pl/



ROK VIII A u 

nilicmne, są jak widzimy tyipu już �anego - typu, kitó
ry w całej pełrui iwykiarMł swą 11·acjOilUllność i dał pewne 
i wiadome rezultaity. J1aJk mówiliśmy izresrntą na począit· 
ku teg-0 a.rtykułu, Voisin tworzył maszynę nie dla bo
gaitych snobów, którzy chcą imponować i'llnym nietyl
ko przepychem karoserji, ale i jakiemiś niezwyktymi 
pomysłaini technicz.nymi, lecz dla prawdziwych iznaw
ców sMD.ochodu, 1który 000J!iają "\vięoej dooklQnałe i wy
próbowane jui rotzwiązania, '11iż efektowne lecz często 
wąibpliwej technJi,CllJllej w.arrt!Joiści nowe t. izw. :,,sz.tucrLkli." .
W1artość s.aimoc.hodu Voisim pole_g,a nie na nowych ipa
tentooh, ale na itej ruieizwyłej i do rnieznrunych w innych

ma11�{!ach srurrrochodów poowniiętych grani<e pTecyzji wy
k-Olll!amia. Zresztą, jruk widnimy Voii$in nie wahał się 
zia.siboso:wać w ma"Szynie swej OOJWet 1najkoo?.ltowniejszych 
•rozwiąvań, o ile były one ipraiwid:Z'1Wtie pod wzgl�em
tecłm:icanym iwalltościowe, a je&noeiześnie w szeregl\.l 
011ganów od11'Zucił 1•cmwiąmnia póź'llliejsze, i wirócił do 
wcneśn·i�jszych i proot.szycli, o ile umnał je � bmxhliej 
w itym itypie s:amochodu racjona.line. Samochód Voisim 
1 3  KM. jest dziełem nawskroś głęboko przemyślanem 
i q}1'tlestiudjowrun001 - jest dziełem rupełnie skońcrLo
nam, któremu ID!ic już c1odać, �ni ująć. nie anoż.na. Je�t 

to 1D1ałe aircytliziełlo, które iZ>alSIOOZ)"t pnzynosi rzairówno 
swemu twórcy jak i calemu, tak wy.sok:o stojącemu, 
francuskiemu przemysłowi samochodowemu. 

Jeżeli divdać do tego jes20ze 1niazwyikle goorowne, 

wygodme i rpiękiruie wytlroname kiaroserje, .to uiznać nale
ży, iż przEn w1pi10wa1dzan:ie 1Da nasz .rymeik sa:mochodóiw 

T o Nr. 5 

Viois1n, q;yskaJ:iśmy brakująicy OlalD1 OOtąd tyip samo
chodu wysokiej kl.asy, w cenie dla odbii0rcy polskiego 
dostępnej. Fakt ten wart jest podkreślenia ponieważ 

dotąd nie.stety, za miljony wywO'Żone z kra.ju za sa
mochody, otrzymywaliśmy przewainie towar bardzo 
średrriej jakości, kitóry ma•jąltilrowi inarrodowemu maiło 
pnzys·pairział wa1"itości, li. .kitóry po 1krótikim już czasie 
zn�szCTllOny koonpletnie, reduik<YWJał się do w,airbościi je

dynie maiterjałÓ'w surowych. 
Na zakończenie wres.zcie przypomnieć tL1 należy fakt, 

iż ni.e 1kto imny a właiśnie Voisin jest posiadaczem n:tj
trudniejStzych rekordów światowych, a mianowicie rc
kardu 24 godzin i reko1'<1u najwięks2cgo dysta.nsu 

w ciągu jec1'nej godziny. Rekordy tie, które przedstawia
ją się następująco: przestrzc11 4384 klm. w ciągu 24 go
dzin oratL 206,5 klm. w ciągu jednej godziny, od dwóch 
lait nie zostały pobite, co jest najlepszym dowodem te
go, 1jak ,są one trudne. Nie u lega żadnej wątpliwości, iż 
szybkość 183 klm)g. utrzymana w ciągu cał(Jij doby 
jest znacznie większym a zwłaszcza donioślejs'lym 
z punktu widzenia techniki wyczynem� niż nawet re
kord Segrava. Taki rezul,tat wymaga od maszyny nie
slychm1ej wytrzymałości, którą osiągnąć moż111a jedy
,nie za pomocą do najwyż::;zcgo stopnia posuniętej do
skonałości fabrykacji. Tę doskonałość osiągnął V o i.sin 
w swoim samochodzie wyścigowym, a uzysk.runa z nim 
doświadczenie posłużyło mu do builowy tego klejnotu, 
którym jest jego model 1 3  KM. 

R. Morsztyn, in.ż. 

Spr.::ęąlo i ckr.zyn ka czybkoJri (na fe1vo} oraz ·iJyjerencjal (na prawo) camocboiJu Voicin 1;; K.Jf. 
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Pierwsza wiosenna wycieczka 

Korzystając z uprzejmości nie
bios: które rozbłękitniały i uśmiech 
nęły się słońcem, or::i.z jednego z nie

dawno powstałych przedistawi
cielstw, które użyozyło nam samo
chodu, ślicznego niby mała siostra 
Lancii, wybraliśmy się na kra.io
znaiwczą wycieczkQ do Kazimierza 
nad Wisłą. Jeden 'Z uczestników wy
prawy, chociaż przejechał samocho
dem prawie całą Europ ę, !llie znal 
jednakże Kaizimierza nad Wislą. Cu
dze chwalicie, swego nie w.aicie. 

Niewielka ale silna ma.szyna: so
lidnym swym wyglądem budziła peł
ne zaufanie tak że cała obsada 
w chwili wyja'Z<lu godziła się conaj
m.nil"j na trasę Warszawa---Kazi
mierz nad Wisłą,-Konstamtynopol. 
Aliści nie ujechaliśmy jeszcz.e do po
łowy mostu Poniatowskiego , jak za,
czął padać śnieg (20 kwietnia) drob
nemi le� gęstem i płatkami, w do-

KONKURS Z NAGRODAMI 

datku powiał mroźny ·wiatr, ta,k że 
część towarzystwa już koło parku 
Skary.szewskiego rezygnowała z dal
szej ja"Zdy. Przemógł jednak duch 
sportowy, w"Zmocnio.ny jeS1Lcze 
w okolicad1 Grochowa krótkim prze
błyskiem słońca. Bohatersko zgo
d'ZJOJ1o się zwiedzać niemane okolice, 
ale bliżej Warszawy ,poloione. Ta
kim to traf em zwiedziliśmy niemia
ne zakamarki, leżące na bownych 
d11ogach, utrwalając je na płytach 
fotograficznycll. 

MimO' nieustannych i wprost pl"Ze· 
raiających kaprysów pogody, która 
na przemia1J1y darzyła nas kwietnio
wem słońcem i stycz-niową śnieżycą , 
wycie�ka była bardw prnyjemna. 
Lwią część zash1gi oddać tu trzeba 
naszej maszynie. Szybka i doskona
le trzyma.jąca się drogi, pomimo śli
zgawicy wyciągała gdzie tylko było 
mo7.na do 80 klm./g., na górki wspi-

nała się dzielnie trzecim biegiem 
z ogromną werwą i animuszem, nie 

okazując nawet 'Zlego humoru na 
przykrych, wyboistych i lepkich 
bocznych drogach. Idealny wpro.-;t 

wórz, na nasze warunki, a przytem 
taki miły i łatwy w prowadzeniu, że 
poiprostu przykro nam było się z nim 
pożegnać wiooz,orem.„ 

BaTdw pięknie, powie na to cier
pliwy Czytelnik, ale co to za samo
ohód i gdzie właściwie jeździliście? 
Otóż na tero polega cała tajemnica. 

Ogłaszamy konkurs z nagrodami. 
Kto od.powie co wyobrażają fottogra
fjei Nr. 1 i 2 zamieszcwne na str. 24 
niniejSllego numeru? Kto zgadni<>, 
na jakiej marki samochod'Zie �eździ· 
liśmy na pie-rwszą. wiosenną wy
ciec-zkę? 

· Odpowiedzieć należy na następu
jące trzy pytania: 

Tak wygląJal �rajobra:z 110 „wio�t1111tj" wyciec:zct w Jniii 20 kwidnia. 
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l"olo;ra!Ja. Nr. 2. 

24 

Nr. 5 

l<'ologr11Jja Nr. 1 .

1) Oo wyobraża fotografja Nr. 1 

(w jakiej miejscowości zrobione 
zdjęcie i jaki przed.stawia objekt?). 

2) Oo wyobraża fotografja Nr. 2 
(w jakiej miejscowości zrobione 
zdljęcie i jaki przedstawia objekt?). 

3) Jakiej mairki jest samochód 
opisany w artykule i przedsta•viony 
na fotografjach? 

Rozwiąq;a.n.ia nadsyłać naleiy �o 
dnia 8 czerwca r. b. pod adresem 
Redaikcji ,Auto" Warszawa, Ossoliń
skich 6. 

NAGRODY 

Pomiędzy Czytelników, którzy od
powiedzą na wszystkie trzy pytania, 
rozlosowaną będzie, jako pierwsza 
nagroda, srebrna papierośnica. 

Pomiędzy Czytelników, którzy od
powiedzą tylko na dwa pytania, roz
los01Wamą będzie, ja.kio druga nagro
da, roczna prenumerata Auta. 

Pomięd2y Czytelników, którzy od
powiedzą tylko na jedno pytanie, 
r�losowaną będzie jako trzecia na
gr.oda,pólroczna premtmerata Auta. 
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REKORD SZYBKOŚCI NA TORZE BROOKLAND 
(W�asna korespondencja „ A U  TA") 

Londyn, kwiecieft 1929 r. 

Wielkie �więto aut-Omobilowe, pierwsze wiosenne wy
scigi od.były się w Brookland w wielkanocny poniedzia
łek. Jak zwykle, pie1rwsza taka. impreza szwan1k-0wała 
pod w.zglę<lem organizaicyjnym, biegi zaiezynały się nie 
punktualnie, dużo mwszyn zrupowiedma:nych nie star
towało, lecz pomimo to, zebrana publimność miała dość 
urozmaicone popołudnie. 

Pogoda wyrainie nie sprzyjała, oo chwila mrzył drob
ny deszczyk na p1•zemian ze sło1icem ri potężny wiatr 
voważnie �agra.iał bei.piecze1istwu przy wielkich :;zyb
kościach. 

Najwspanialszym wycrzynem dnia było pobicie re
kordu -Okrążenia toru Brookland. Dokonał tego shi.w
ny kie1•owca Kaye Don na piękmym dwunastocylindro
wym samochodrue Sunbeaim, podczas ostc'Ltniego biegu 
objętego programem .zawodów. 

Długa czerwona mas'lyna, zwana „Czerwony Tygrys" 
przebyła z rozbiegu jedno okrążenie toru (3,5 mili ang.) 
w Di.asie 75,6 sek., rozwijaj� średmią sizyibkość 212 
klm./godz. 

Z ro7Jkioszą się patrzyło jaik ta stosunkowo słaba ma
szyna o litraiżu 3,97G cm.3 mijała stokonne stare pudła 
wyścigowe (Fiat, Benz, Mercedes) - pięknie, melodyj
nie ś1>iewając, bez ich sbrzelania i wycia motoru. 

Przy zawrotnej dla toru owalnego szybkości około 
210 - 220 kilometrów na godzinę, �ynają wchodzić 
w grę wszelkiego rodzaju finooje warunków atmosfe
rymnych i nawie112chni toru. 

Bardzo łagodne nierówności t-0111, 1niedostrzega lne 
przy mniejszych szybkościach, mogą być zgubne przy 
oma.Wli.runym pędzie. 

Don w ipa.ru lniejsCA.wh toru formalnie wyskrukhvaił 
w powietnze, jak z trrumpoliny. 

Silny boczny wiatr u;suwał samochód, jak kawałek 
papieru z jednej &trony 1iorn na drugi, kiero.woo wciąż 
to boc'llne ciśnienie wyrównywał sterem i, patrząc na1i 
z prz<>du, widziało się wyrainie zwrócone w bok k-0la, 
wtedy, kiedy maszyna posuwała się po linji prostej. 
Wlprost skóra. cierpła na widok tego stałego ryzyka 
i igrania ze śmiercią. 

Ale najlepiej niech Kaye Don sam zabierne głos i opo
wie swe przeżycia z tego karkołomnego biegu: 

„To była jedna z najstraszniejszych i najryrz;ykow
niejszych prób w mojem życiu. Nigdy więcej nie będę 
tego robił, chyba. przy idealnych warUJllkach abmosfe
rycmnych. 

Koło fabryki WiiClkersa (na prostej) :udmuchnęlo mnie 
;. lewej strony toru omal nie ma sam budynek. Musia-

2 5  

k m  się w mig 1Zorjentować i mocno wysilić, a.by maszy
nę wyrównać, dodawszy do tego, że licznik w tym mo
mencie pokazywał 215. Dobre kilkaset metrów przeje
chałem za.nim opanowałem szok. Gdym joohał na dru
giej prostej i miałam wiatr w plecy, zobaczyłem oo licrt
ni..ku po raz pierwszy w iyciu i w Brooklan1dzie cyfrę 
230. Wiatr wyprawiał ze mną. przedziwne hece. Za
częł-0 mnie rnucać w prawo i w lewo do takiego stopnia, 
że myślałem, że coś się w mecha.uwmie sterowym cie
psuło i do·piero pod ocl.uoną. wirażu przekonałem się, że 
to wiatr był przyczyną zaburzeń. 

Pewien jestem, że ta szybkość, której dosięgłem dziś, 
jest bardzo już zbliżona do maximum, na jakie mogą 
wanm.ki toru w Brook.landzie pozwolić". 

Tyle powiedhiał człowiek, co p112ekonał się, ile ten 
ła,god.ny i płynny żywtioł - powietrze, gdy jest w ru
chu, mooe uczynić! 

Oczywiście, że na.wet cyfra 230, nie imponuje �ytel
nikowi po zMVrotnych rezulfu.tach, jakie osiągnął Se
grave w Daytona. Leoz trzeba to widzieć, żeby prze
konać się, że ten wy&iłek nerwów, ulniejętności i silnej 
woli prawie nie ustępuje w uiapięciu pr.zeżywainiom Se
grave'a w Ameryce. Chodzi o jeden mały szczegół -
o wiraże!

Trzeba wi<kieć na własne oczy, jak ten cizłowiek 
wS'Zystkiemi swemi f�ycznemi i moralnemi możliwo
ściami borykał się z nieubłaganem prawem siły odśrod
kowej, jak się w pewnych momentach pochylał prawie 
pod prostym ikątem do poziomu, ma.jąc po prawej stro
nie zieją.cą pustkę krawędzi wirażu! 

Chwilami zdawało się, że wyleci w powietl"Le, jak 
z procy, że napięte nerwy i mięśnie nie wyi rzymają 
i wtedy upl"lytomniałem sobie, że 001 wch-0dzH z pro
stej na wiraż z dwiestotrzydmiestoikilometr<>wą szybko
ścią. 

Dłonie wszystikich wiidzów kurczowo zaciśnięte, zu
pełnie jak w cyl1ku, gdy pod kopułą. jakiś śmiałek bez 
siatki wykonuje trndne ewolucje na traipe7-ie. 

Odetchnęli wszyscy z ulgą, gdy war.)at ten mi
nął wreszcie chorągiewkę finiszową. 

Witold Hulanicki 

' .· 
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TRZY CZY CZTERY PRZEKŁADNIE ? 
Ba11-drw r;zęsto jesteśmy świaidka

mi lub maiwet uiczestniiJkaa:ni �ar

tyd1 ·sporów w obronie izalet sk.1rzY'n

ki pr>Zekładiniowej tlizybiegowej ozy 
też -oJJterobiegorwej, przycizem moż
na zauwaiżyć, że dyskusje na ten 

temat p1 1a:wie rnigdy irui.e doprowa
clza,ją d o  zgody, Jeszc.ze cieka.w
szem jest to, ie zwolennicy ziarów
no s.krzy1nki trójprzekładnio\vej jak 
i c.z.iter-0przekład'll.iowej są !lla.jgłę
biej przekomami o słu�!llości swo<ich 

pogląilów. Wyplyiwa to iz rozpatry
waill.ia spraiwy z dwóch odmiennych 
1)urtktów widzenia, g'dy żadma ze 
stiroin lllie chce spojrzeć na sporne 
zagadnienie z punktu widzenia prze
ciwinika. 

Zresztą w Lech'Illice samochodio
wej jest ba11dz-0 wiele rza.gadmień, 
które wyiw.ołują niek-0ńcząice &ię 
bit.iwy słowne. 

Spróbuje.my ,za.angażować się sa

mi w ogień tej wa1ki, a prizekona
my się, że roizwmowa.nie d'Oiprowadzi 
nas do smviie1xlizenia wyis.zości c.zite
rech lUJb rtnzech przekłax:Lni w zależ
ności. <>d tego, jaJci obierzemy punkt 

� 
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wyjściia, t.o ruiaerty C/lego wymagać 
będziemy od saimochodu. 

Biorą,c 1irle<n umy1ślnie kra11cowo, 
możemy ta.k iprzedstaiwjć całą sipra
wę. 

Jeżeli chcemy jeździć IIlie roowi
jająic specjalnie dużych szybkości, 
file liooąc is.ię z wamnkami w jrukich 
]Jra:cuje silnik, a przytem oszczę
dzając jakmajwńęcej 1wła&ną fatygę, 
to ipowiimn<iśmy wy;brać saa:noohód 
o jedmej pr"Zekladmi. Jest oo iprruk
·tyciznie absurdem. Stoou.jemy w rze
czyw.isitości 1pmY1I1ajillllliej dwie 
prizekład1nie, jak to miał Ford sta
rego typu, albo też trizy. 

W odwrotnym wypadku, jeżeli 
przedews.zy.stkiem iehcemy jaklilajle
ipieij wykorzystać nais.z silcik, to mu
sielilbyśmy wrziąć P'rzek.ładmię ta1k 
zwaną „ciągłą", o ba1,dzo di\liej ilo
,ści biegów, !które same ,zmieniałyby 
się odpowjednio do ·O'POcl.'U dr-0gi.
Ale, że truk.a ipJizekładnia jest jeS'Z

.cze mało stosowamą, piizew 1Lwolen
lllicy tej za.sady dochodzą w prakty-· 
ce do ooterech p1"lekłaidllli i te:m só.ę 

zaida,wa1niają. 

20 40 E>O 60 KH/ /Go=. 
RYS. 1 .  
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SAMOCHÓD O 'I'RZECH 

PRZEKŁADNIACH. 

Dla u.proszc·zenia l'OIZ.l..Llllowainia 
przypuścimy, że m01IDoot obrooowy 
siJnika (a mówią,c ,po0puhtrill.iej siła, 

2 jaiką 01lxra.ca się wał korbowy) jest 
l.:lltały w grMlicaich p�izec.iętnie stos.o
wrune� ilości obrotów. 

Mo.nrnwt oba'Otowy isilnika mu:;i 
obrócić lkola, to l'/Jnamy ipoik-0nać 

ie.ałkowrl:ty -0pór posuwamia się sa
mochodu. CałJwwity opór jaiu:ly 
.skład.a s:ię z trizech Olporów składo
wy-eh: 

1) u. ()IJ>Oru drogi (zależy o.d ro
dzaju 111aiwierzc11n.i), 

2) z oporn zale:bnego od WTZ.1I1ie
IS.ien1a drngi, 

3) z op0<ru •powietrza, kitóry zale
ży od kiwadratu &Lyibkości jruuly, t-0 
jest WfllTHSta poc.zwórni.e, .gxly szyb
kość ZiW.iękiSZy is.ię podwójnó.e. 

Całkow!ity opór .posuwamia się .sa
mochodu, 11mienia się w bardzo du
iych gmn.icaich. 

P1TLypuśćmy, że samoohód jedzie 
po równej dTOdze .i �e kńerowca na
cisnął akceleratOlr do końca. D�ó
ki opór dTOgi się nie zwiększy lub 
niie 1Laczinie \Się jakieś :wrzniesiemie, 
samochód będrzie szedł ciągle z stzyib
kością jednostajną. 

Gdy do j edrltiemy do w1mies.remia, 
opór jaroy rz,wię.kszy się, a po.niew� 
mOIIDetrut obmtowy silnika por.msta,je 
c.iągle ten s3.lll'.l., przeto samochód 
zwalnia biegu. Dzięki zmniejwo.nej 
szybkości, opór pcmietrza zmmiej
sza się .i ipo pewilled chwili s3.lll'.l.ochód 

rznOIWU li.dizie ,z ustailoną, a.i<':OkOllwiek 
miniejmą szybkością (punkit B a:i.a 

rys. 1.). 
Je-.ż.eli wumiesien'ie jest 1Lbyt ostre, 

to maictLy jeż,eli opór z itego powodu 
jest taJk znaicZ'lly, .że �mnie�sizają,cy 
się opór powietrza lnie może go wy
rówinać, wów.cYUcłlS 8aJlllochód nie bę
d'Zie mógł ipójść dalej i stanie. 
W tyrrn mome;ncie imterweincija kie-
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rowcy joot koniecma: musi oo izmie
nić prze.kła<lmię, by nadać sillllikowi 
przewrugę nad opoirem. 

Oto uzrusUKLn.ienie pot1TLeby q;mia
ny iprrzekladni. 

W powy-.ósriym przykładzie zrobi
liśmy .przyipuswzeruie, że samochód 
�edł •na pełnym gaizie, to z.llil(l(l.Y 
z rukcelei·ruto.rem lll.aciśniętyu:n do 
końca. Najetzęściej jećLnak prze
pu.stm.ica jest niezupełnie otwarta 
i silnik tnie oprae..uje z pełną mocą. 
Witedy szyib.k.<>ść samochodu ma po
ziomej drodrie jest lllllll.iej&Za, DJiż 
w pierwszym wypadku (pUlll.kt A 
na rys. 2) i dojei<Mając do wrz.rui.e
sienia, mamy pew.ną rezel'Wę, dzię
ki której możemy 11JWięk.szać mo

. ment obrotowy 1Si1niika i UJtrizymać 
staiłą szybkość samochodu. Ale gdy 
naiciśniemy rukceleraitor do końca, 
zmtjdvi0IDY Slię 'lJD.OWU w takiej sa
mej syituacji, ja.k poprzednio. 

Możemy wrięc wywniook01Wać, ie 
będriiemy mogli o tyle 11zadtziej 
zmieniać pnekłrudnię <> ile silnik bę
dzie miał większy m001oot ()obroto
wy w stosunku do oporu drogi. 
Opór posuwania się da sli.ę 7lmniej
szyć przez vrn111iejszenie dęża111 sa
moohodu. Istotnie bowiem p1!ly 
mniejszych iszybkościach, Q!PÓr po
wietrza jest bardizo niewfolki ri opór 

poouwrunia się składa się pmede
wiszystkiem z oporu tarcia o po
w ie1izcbmię d11ogi, kotóry 2'ależy od 
c ięża111. 

Zasady te były UITLeczY"vistmk>na 
w &taryim modelu Forda, •kitóry rza.o
paitmony był w silnik o dużej potiem
noOOi cylindrów, zmontowa.ny na 
podw()Ziu bardzo lekkiem. Dzięki 
tym wairunkom możliwe było stoso
wamie tylloo drwuch prrzekładni. Sa-

SO 

oo 

10 
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mochód ten ll'ie pnzekrae'lał 65 
klm./g<>dz. Gramice pracy silnika 
leiały pomięd!Ly 2000 obrotów na 
min., ja.ko maximum i 670 obrotami, 
jako min.imUJID. 

DoświadcrLenie d()p1'0wadwo jed
nak wielkiego a.meryka11skiego ip1·ze
mysł0!\�a do wniosku, że dla racjo
nalnego wy1k:o1TLysta.nia silnika, ko
niewna jest tl'Zecia pl"lakładnia. 

SAMOOIIOD O OZTERECII 
PRZEKŁADNIACH. 

Jeżeli teraz jako punkt wyjścia 
111aszyich ro:mvafl.an obienzemy nie 
moment obrol>Owy silnika, a jego 
moc, to rozwnowrunie doprowadzi 
nas do .zupelmie odmiennych 'Wlllioo
ków. 

Wiemy, że moc silnika spalino
wego ma swoje maximum. Przy ma

łej �Y'bkości obroto(wej, moc jest 
mail:a, p{)lt;em wzrrusta w miarę 'l.Wię
ks.za.nia Rości o:b1'0tów, dochodtzi do 
pewnego maximum i znowu spada 

pomimo, �e szybkość obr01tów pod
nosimy jesz�e wyżej. Rys. 3 poda
je nam wykres mocy dla przecięt
nego silnika. Mmemy rzwuwa.żyć na 
ty.ro wykresie, �e w okolicy swego 
maximum, k.1."zywa mocy ma pewien 
odcinek prruwie iprosty, to znaczy 

C2.�t.C POZIOMA 
KRZYWl!!'. J 

2000 0000 
RYS. 3. 
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w pobliżu swego maximum moc sil
aika zmienia się bardzo niez,naic2nie, 
pomimo zmiany szybkości obroto
wej. Uiyiwając silnika w tych gra
nicach srLybkości obrotów, będziemy 
zamsze dysponowali jego pebną mo
cą, ale będziiemy równoC1Leśnie zmu
szeni do stooowa.nia oonajmniej 
czterech przakłaidni. 

Jerieli posllllliemy naisze rmumo
wamia jeSIZ!Cze dalej i weźmiemy sil
nik, który 1·o�ija ,pełną moc, tyl

ko w bard.oo wąskich gra.nicach 
obrotów (prutrz ry:s. 4), to będziemy 
musieli a.aistosować do tego silnika 
znacznie większą limbę ipr2ekładni. 

A 

50 

40 

10 

u T o Nr. 5 

�ooo �ooo 
SZYBKOśó I ZUŻYCIE PALIWA. 

Jeżeli chodzi o szybkość średnią, 
samochód o więksrej liczbie prze

kładni (przy jednakowym s.i1n.i1ku) 
da lepsze rezultaty. Z punktu wi

dzenia zu'iyClia paliwa prrLewagę ma 
równie-i; srumoohód cizter01Przekład
n1owy. 

Lstotnie gidy 'Luiyde paliwa 

1pmed:struwiimy na wykresie, to 
stwierozimy, że ,najmniejsze riuży
cie paili:wa na ikonia/god2inę przy

pada wtedy, gdy silnik rozwija moc 
błiską swej mocy maksymalnej. 
\V pobl iżu tego mirui.mwm z.użycia 

K M  
40 

30 

20 

krzywa jest p1iaiwie płaska, .podno
sząc się tylko dla bard.ro lIUlJ:ych 
szyblrości. Gdy więc bę<k.iemy sta
le dO'brze wy;kQrzystywali moc sil

nika, ooJ.ą.g1niemy item samem małe 
zużycie benzyny. Gdy szybkość 
obrOOiów silnika 1Znacz.nie odbiega 
od szybkości .nOTillalnej - r.i:uiye-ie 
benzyny odra-iu bardzo �rasta. 

Ideałem z 1punktu widzenia 
oszczędno�ci pailiwa byłaby więc 

I 
I 
I 
I 
I 
I 
I 
I 
I I I 
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�ooo 2000 oOOo :!800 °·�." 
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przekładnia wielostopniowa, ale 
w2ględy praktyczne zatrzymują. 
nas na cztereoh przekładmiach. 

Nie roopatrywali�my jesz.erze 
·względów koostruk.cyjnyoe,h. · Prze
mawiają. one za sknynką. trójprze
kładniową. Nie ulega wąitpliwości, 
że skra.ynka 1trójp1vzekla.dniowa jest 
tatl.szą, aJe mojem ula.niem różni
c.a. w cenie jest tak mała, ii nie 
m<Yle mieć decydującego �naczenia. 
OzęM.-0 na ipopareie skrzymki trój
rprzekładniowej przyta.c2Mly jest 
przykład Ameryki. Jedln.ak nie 
w.szystkie finuny aaneryka11.skie sto
sują skrzynki trójpmekłarliniiowe, 
a przytem wa.rwnki jawy są w Ame

ry.ce i'Il.ne, ·niż u ,nas. JakkolJwiiek 
więc �lrnzynka trójpr:z.ekładniowa 

moie być ceniona przez kierowców, 
którzy mrują wstręt do izmiany prze
kładni, rto jednak dJa technika 
skrzY!Ilka C'hteroprzakladniowa pny 

. w�ókzesny.m silniku samochodo
wym będ2ie miała większą iwartość. 

Elasttczność. gra dużą rolę dla 

tych, którzy nie lubią mainewrować 
dźwignią. przekładni. Dla innych 

możność wykorzystania. pelnej mo
cy silnika ma bodaj większe zna
czenie . 
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TOLERANCJA NADWYŻEK LITRAŻU 
N .t\ T E G O R O C Z N Y M  R A I D Z I E M I Ę D Z Y N A R O D O W Y M

A U T O M O B I L K L U B U  P O L S K I

Samochody, które bi<>rą ud�iał w �a.wodach sporto

wych, d2iel001e są. na kategorje według ich litraiu, czyli 
pojemności cylindrów mierz<mej w centymetrach sze
ściennych. Mi�zynarodowa K-0misja Spo1"towa usti:t
liła S2czególową trubelę, na mocy której samochody dZlie
lone są na <kiesięć następujących katcgmyj : 

A. powyżej 8000 ceru. 
B. od 5000 ccm. <lo 8000 ccm. 
O. od 3000 oom. do 5000 iecm. 
D. od 2000 ccm. do 3000 ccm. 
I�. od 1500 oom. do 2000 ccm. 
F. od 1 100 ocm. do 1500 ccm. 
G. od 750 oom. do 1 100 .ccm. 
II. od 500 ciem. do 750 ccm. 

I. od 350 -ccm. do 500 ccm. 
J. do 350 com. 

Spoglądając na powyższe cyfry nietrudno dojść do 
wniosk11, że podział ten, będący wynikiem wieloletnie
go doświadczenia, nie jest by1na.jrnniej idealnym. Knyw
c.lzi on bowiem rw sposób wid<>ozny te wszystkie samo
chody, których librarl mie wy.rafa się temi sMnemi cy
fran:ni, jakie podane UA)S't)a.ły w taibeli. N ap1"'Lykład sa
mochód o rpojemnoRci 3100 ccm. należeć mtIBi dlQ kate
gorji  5000 oom., 1poonimo że wydajnością swą rŁbl�iony 
jest raczej do ikategorjli niżis�ej , to znaic.zy 3000 ccm. 
Jasnem jest więc, że będąc z •musu wcielonym do wyż
szej kaitegorji, .samochód tan będJz.ie miał w zawodach 
brulX'.lrw utrudnione a;adrunie i ·znruc.znie mniejS2e S'lanse 
na osiągnięcie dobr�()"() miejsca w klasyfiltacji. 

Fakt ten odstrę�a bardrw wielu posiada.c.zy samo
chodów od udrziatu w illllprezach sportowych, oo da,je 
się .specjalnie -Odczuć w WJW<>dach turystycznych . Z wy
ściganni jest jeszcze pół biedy, gdyż konstrulkltorzy wo
zów wyścigowych uw�ględill.i.ają ą. góry po<kiał na ka
tegiorje, tak ii Mlprzykład półtoraliitroiwy saanochód 
Bugarttń. posiada ddkłrudną rpojamrrrość cylillld.rów 1496 
ccm., a dokładna pojemność trzylibrówtki Amstro-Druim

ler rwyn0;si 2999 cero. Naitooniast rw Sa.mochodach użyit
kowych, budow'Qlnych b� ogl�ainia 1się na. możliwość 

29 

ieh u<Wialu w 'La wodach spo11oowych, l itraże po większej 
części kłócą się z tabelą Mięckynarodowej Komisji Spo1·
towej. DotyC'Zy to zwł�cza .samochodów marek ame
rykańskich. Tak.i Elear 6/70 posiada na.przykład litraż 

3010 oom„ Hupmo.bile A - 3180 ccm., Oakland 665 
N 2 -- 3010 oom., Wh�ppet - 2180 ccm., Pontiac 

25/35 - 3090 oom. ii t. id. Z wozów ewX>pejslkich jako 
przykład nieswzęśliwych pod względem sportowym li

t1 1aży mogą służyć: Citroen B. 1 4  o litirań.u 1540 ccm., 

.Morris Cowley o litrażu 1530 cero„ Renruult K. Z. I <> li  

trażu 2120 oom„ h1b Vermorel A. G. o U.trażu 1130 ccm. 
Posiadacze tych sam<>chodów .skazani są w razie uczest

nictwa w zawodach na poważne zmniejszenie swych 
szans, gdyż konkurują w jednej kategorji v,e znacznie 
siLniej�emi ma.szynami . 

ścisłe t.l'"Lymanie się podziału na kategorje, ustalone 
przez MiędizyMrodową Komisję Spo1•tową sbwa:rrz.ia za
tem dla miektórych samochodów bardzo niesp1'"Lyjające 
·wa.run.ki a ponadto pocią.ga 2a sobą jeszcze jedną nie
dogodność. Ooo niektóre 1ffi.t111lly, budujące samochody, 

o tego 11od1'3Jju fatalmych 1ib1,ażach, wysyłają na :im.pTe
rt.y sporto1we wozy, w których pojemność cylilndrów zo

stała .sztucznie �mDJiejsrona. celem wejścia do 11'.l.i:żmej 
.k.altegorji, ia .iiatam .wozy, kitóre uie są ściśle seryjne. 
Jest to objaiw ba·rd�o :nie1pO"l ą.dany, a ponadto p1TLyspa
'lYLający rwiele kłopotów OTgan.izartio:rom !2lawodów, gdyż 
dlai ipewnośoi trzeba Zia1Wsze sprawdzać, czy lim-aż zo
stał w meczywii..stJości i w nal&.iytym stopniu zmniej 
5'Wlly. 

Jedynem wyjściem z tej sytuacji jest wprowadrzenie 
pewnej oolemm.cji w stosunlku do nadwyżek litrażu. Tu 
leM.Ilcje takie, a.c2kolwiak. marl.ko, są. jednak stosowane 
i naprizyklru:l w rhruwodach o Groind Prix Belgji, doipusz 
czalną jest w każdej kategorji nadwyżka litrażu do 1 O % .  

Komisja Sportowa Automobilklubu Polski wielokrot
nie spotykała się z tym problemem i po stwierdzeniu) 

że wpływ.a on niewątpliwie ujemnie na ilość samocho
dów uczestniczących w nruszych .imprezach, postamowd
ła toleraincję nrudrwy-.iek lliibrariu wprowadzić do regula
rni.nu tegorocznegio Rruidu Międ!zynrurodKYWego. Ustało-
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no, iż tolerowane będą .oo.dwyiżiki pojemnoś'Ci cylindrów, 
nie prnek:iiacma.jące 7 % . W pos.zcoogólnych kaJtegorjach 
toleram0je te p1vted'StJaJW1iiają się zatE:•m cyfrowi(), jruk na

stępuje: 

w kiat. A. (poiw. 8000 cCi!Il.) będą brały 1.ll<Wiiał samo
chody o pojemności cylin:d.•rów powyżti>j 8560 oom.,

w kiat. B. (doo 8000 c.c.m.) mogą bTać �ł samochody
o pojemności cylin.dlfów dio 8560 cCi!Il.,

w ka·t. O. (do 5000 ccm.) mogą brać udfl.iiał sauno.cho
dy o pojeminości cylindirów dJO 5350 ccm.,

w kat. D. (oo 3000 CCi!Il.) mogą brać ud2liiał samocho
dy o pojemn<>ści cyli.nd.Tów do $210 .oom., 

w ika.Jt. E. (dio 2000 oom.) mogą brać llldtział sirumocho
dy o pojemnl()lś'Ci cyli.n&rów do 2140 ccm., 

w kat. F. (dio 1500 oom.) mogą brać udozii.ał saml()cho
dy o pojemności cylindrów do 1605 oom.,

t ó Nr. s 

w kait. G. (do 1100 CiOOJl.) mogą bmć ud�iiał saimooho
d y  o ipojemnoścJi cylind'l·ów oo 1177 ccm., 

w ikait. H. (dio 750 CCi!Il.) mogą brać udlUiał saanocho
dy o pojemności cyliTIKlTów do 802,5 oom.

Siedmioprocoorowa lfóżnioo. w pojemności cylin.drów 
niema prawie iaidmego wipływu illa wydajlność silni.kia„ 
tak że 2awodruiicy, k,tóT)'ICh samochody ma.ją litrarie ści
śle dootoSO!W'alle do międ;zynarodowych p1YLepisów, nie 
1będą najzupełruiej pokrnywdizeni p11Zez dopusrocrzemie do 
·poiszczególnych k3.tegoo·yj sallli)cbodów o nieco wię

ks'Zym litrażu. To też pożytec.zna inowacja Komisji
Sp01tocwej Auto:mo·bi1klubu Polski pO'W'i.nna. spotik.ać s.ię 

z ogóllilem UIZIIlaniiem ii wpłynąć na j)i()IWlię.kszenie ilości
s·aan-O'Ch'odów rog!D&Lonych do tegoroe@ego Raidu Miię
dizynarodawego, rz:właszcrza jeżeli chodrz.i o wozy marek
aimerykiańskich.

KONKURS NA Z UŻYCIE PALIWA 

W nfod'Lielę dnia 5 m.aja Autom0bilklub Polski zvr

gruniz01Wał na trasie -z Wa11Szawy do Kazimierza nad 'Vi
słą i z poiwrotem KoDlkwrs na ziuiycie paliwa. Dystans 

wynosił 318 k.lm. St.a1�towało 13 samochodów, w cz.em 

jeden aiut0ibus poza kooknlrsem. 

Klasyfikacja uczestniczących w KO!Ilkursie samocho
dów uskutec:miooą z:0stała w ten is.posób, że ilość zu7.y

tej benzyny pom.:nożono przez oikreślone dla kaid.ej ka

teg-0rji wsipółCfl.YJ1Iliki, których wielkość zależną była 

Miejsce N� w Samochód Kierowca klasy fi· kon. 
kacji 

1 6 Citroen 1538 cm.3 Stefan Kozłowski 

2 5 Citroen 1465 cm.8 Karol Jakobielski 

3 3 Imperia 1 100 rm.3 Feliks Mieszkowski 

4 4 AS 1200 cm.8 Edmund Kuczewski 

5 1 Praga 855 cm.s Kaz. Dworznicki 

6 9 Tatra 2310 cm.3 B. Pawełka 

7 10 Chevrolet 3180 cm 8 H. Koźmian 

8 7 Steyr 1560 cm.8 Wlad. Żukowski 

9 8 Tatra 1680 cm.s Janusz Grzędzica 

10 1 1  Oldsmobile 3240 cm,s Cz. Gorzelański 

1 1  12 Buick 3390 cm.s Adam Tuszyński 

I 14 Renault 1 100 cm.' Tadeusz Winnicki 

I 2 Miesse (autobus) Leon Machalski 

od litrażu samochodu, jego cię.żaru i rodzaju karose1iji. 

Ustail<>ną na tej podstawie klasyfikac�ę ogóhną. podaje 

poniższa taibela. W p�czególnyoh kateg-0rj.ach pierw

S'he miejsca 'Zdobyli: w kat. 1100 ccm. - Mi1>s2kowski 

n.a sam. Imperia, w kat. 1500 CC!ID. - Ja.kobielski :na 
sa:m.. Citroen, w ka.t. 2000 ccm. - K-0zł.owski na sam. 

Citroen, w kat. 3000 ccm. - Paw&łka na sam. Tatra. 

i w kat. 5000 ccm. - Koźmian na sam. Chevrolet.

� o � �  Zużycie na 100 kl. Wska-'C' fil Cięż�r o '4) Ka- ·- o źnik bJ) � �
Cl) ·s roserja z 'O .o !użycia ... obsadą � I» � •tf) � kg. litr. � ;:::; paliwa 

E 4 zamkn. 1510 38 4.950 6 630 68 

F 4 otw. 1275 3 1  4.860 6.570 76 

G 4 zamkn. 1375 46 6.530 8.830 79 

F 4 zamkn. 1410 37 6.740 9. 1 10 93 

G 2 otw. 920 42 5.410 7.820 99 

D 6 otw. 2040 43 9 000 12 150 109,2 

c !i otw. 1415 48 8.130 1 1 .000 109,4 

E 4 otw. 1570 38 7.950 10.730 1 1 1  

E 4 otw. 1335 43 7.470 10.100 122 

c 4 zamkn 1695 47 1 1 .550 15.620 131  

c 4 otw. 19/tO 45 1 1.500 15.550 1112 

wy co f a ny I
wy co f a ny I 
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SAMOCH ÓD T RZ YOS IOWY
Napęd na przednie tkoła dla swych bardz.o licroych 

�alet zna1jduje obecnie corarL więk�e zastosowanie. 
W przeciwie1istwie do pchania. które następuje przy 

iutpc;dzic kół tylnych, cała masa samochodu j est p1-.zy 

nap�dzanych przednich kołach ciągniona. Z tej zasad

niczej różnicy powstaje szereg charatkterystycznyd1 

dodatnich cech jak.ości jazdy p rzy zastosowaniu przed

niego napędu, kt.óry pozatem kol"lystnie wpłynąć może 

na całą formę budowy samochodu. 

Poważną, a może nawet jedyną praesizkodą dla ogól

nego zastosowania w samochodach 'Pmedniego napędu, 

jest konieczność używania przednich kół jednooześnie 

do kierowania. Aby móc rsp110stać tym dwum izadaniom, 

trzeba stosować skomplikowane kffilStrukcje, które 

�ą ko ztowne i pochłamiają wiele siły. Z tych to powo

dów obecnie .saimochód :;, naipędem na przednie koła 

w porównainiu z normalnym napędem na tylne kola, ma 

znaczenie bard2iej skcxmplilrowaną budowę, je.>t droo

szy i tern srumem ma mniejszą praiktyc1Jllą wartość orarz 

nie może roa.leić szerszego ro:zpow�echnienia. 

Pomijając już korzystny wpływ przedniego napędu 

na jakość ljazdy i budowę w wozach · osobowych,

ma on znacuiie donioślejsze znaczenie w samocho

dach ciężarowych i autOlbusach. Obecne ciężarówki 

i autobusy są 1I1aogót niemodnie i niepTatktycznie budo

wane. Wady idają się naiwet już zewnętrnnie spostrzec 

wskutek iznamnej wysokości tych wozów, w�gl. praez 

zbyt wysoko umie.;;zczoną platformę ładowniczą. lub po-

dłogę autobusu. Poza niekorzystnym wpływem, jaki 

wywołuje w takich wozach wysoko umieszczony śro

dek cięż.kości na jakość jruzdy, wysokie osadzenie plat

formy utrudnia znacznie ich używa.nie, albo<wiem każ
dorazowe iza - i wyładowainie ładunku, polą.ooone jest 

7. wielką niewygodą. Nawet samochody użytkowe rl tak 

zw. :niskiemi ramami, izupelnie nie r<>związują t&j nader 

ważnej sprawy, albowiem obniżenie ich jest tylko po

zorne i sztuC'Zile. Z tych to powodów za.stosowanie 
w ciężaró'Wlkooh i autobusach przedniego napędu, jest 

jednem 'L najwainiejszych zagadnień wspólozesnej tech

niki samoohooowej . 

Skupienie całego mechanIB:mu popęuowego w przed
niej crzęśCli sam-0chodu, daje konstruktorowi zupełlllą 

swobodę w kształtowaniu tylnej części ramy, której 

może nadać najodpowiedniejszą formę, mając na 

W'zg·lędzie korzyści niskiego osadzenia środka ciężko

ści. T�kie przez wyzbycie się orga111ów pośrednicnących 

w przeniesieniu pracy na tylne koła (przegubów, wału 

kardanowego i t. d·) można przy zastosowaniu przed
niego napędu miejsce wewnątrL karoserji lep iej wyko

rzystać. Przy niskiem osadzeniu platformy �ładowczej 

jest za- i wyładowywanie cięż.arów znacznie dogodniej

sze, ładunek J1ie podlega tak silnym wstrząsom. 
a w omnibusach uzyskuje się w t011 sposób wygodne 

wejście do wnętrza. 

Porównując zalety pfl'ledniego napędu z prostotą bu

dowy tylnego na.pędu w samochodach, nastuwa się myśl, 

Szemal ko11J/r11krji •amocbo1?1< lrzyo•iowego. 
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Cfly nie byłby tu możliwy pewien kompromis tych 
dwóch .z.asa.dniczych konstrukcji. 

Istotą i celem poniżej opisanego projektu, jest samo

chód takiej budowy, która posiadając �Jety przednie
go naipędu, wskutek swej prostoty nie posiada jej wad. 

Na załącrwnym rysunku przedstawiooy jest szema

tycznie samochód trzyosiowy nowego typu zaprojakto

wa.nego przez znanego konstruktora polskiego inż. Ada
ma Glucka. 

W przedniej Cllęści ramy podwozia, znajduje się 
z przodu chłodnica, a za nią kompletny mechanizm 

J1rupędowy, zblokowa111y w jedną całość, złożony z sil

a:ii.k.a �e spl"Zęgłem, skrzynki biegów i ośrodka mostu 

1iapędowego z dyferencjałem. W tej to części, która 

umocow:i.na jest stale w ramie podwozia osadzone są 

wahliwie z prawej i lewej strony t. 'I-W. ruchome pół
ośki, które przenoszą pracę silnika na koła napędowe 

Półośki wsparte są poprzecznym resorem. Zatem 

koła. mogą się względem ramy odchylać wraz ze swo

jemi półof.kam.i, jednak są one na nich tak umocowane, 
że nie mogą być użyte do kierowania. Do kierowania 
służą kola osadzone przy pomocy obrotnic na przed

nielj osi, którym dopomagają tylne koła, podobnie 

umocowane na tylnej osi, a dające się przestawiać 
drążkiem poprzecznym i wąsami. Na załączonym 

rysunku przednia i tylna oś składa się z łamanych 

pośrodku półosi i podparta. jest poprzecznym resorem 

na przodzie i w tyle. 

W ten sposób każde z kół samochodu jest •niezależnie 

i indywidualnie resorowane. Oczywiście, że przednia 
i tylna oś w opisywrunym samochodzie może mieć inną 
konstrukcję. Zadanie-ro tylnych kół jest 1podparcie tyłu 
samochodu i ułatwienie kierowania nim, albowiem jaik 

już wspomniano, tylne lkoła w pewnej z.ależności od kół 
przednich daiją się bocz.nie odchylać, �gł. przestawiać. 

W ten sposób jaikkolwiek napędowe kola u.najdują się 
w p1'Zedniej CtZęści wozu i tern samem wóz, wzg!. jego 
użytkowy ładunek .ciągną, a nie JMhają, zwolnioll9 są 
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one od funkcji kierowania, przez co u.ni.ka się skompli
kowanej budo.wy zwykłej w dotąd znanych samocho

dach o przednim napędzie. 

Rama. podwozia sikta;da się z dwóch zasaidnicr.iych 

czę:ki: przedniej, noszącej blok maszynowy i tylnej 

która nosi karoserję lub platformę załadowczą i jest 

u:;ztywniona kilkoma pop1,..teea.kami. Obydwie te cz�

�ci połączone są ze sobą ruchomo bolcem, względem 

którego mogą się wzajemnie odchylać. Dvięki takiej 
konstrukcji obciąrlenie samochodu rolllkłada się odpo
wiednio na ws.zystkie lkola, iktóre także stale iprzylegają 
U.o nawierzchni drogi. Oclległość między przednią osią, 

a środkową. osią. napQ<lową, jest tak dobraną, że s.ztyw
uość kół napędowych nie wywołuje utrudnienia kiero
wania. Ifam.ulce wszystkich kół mogą być przestaJWia
ne mechanic1.1nie, pneumaty-c>znie lub hydraulicznie. 

Drogą, wzgl. sposobem hydraulicznym dtzi.ala kierow
nica na tylne koła, które do kierowania dają się przc

sta,wiać w pewnej zale"lnośoi od p1ized'Il.ich kół. W t0111 
�po.!Sób unika się Wl>Zel..K.ich łączących drąiików, prze

gubów i t. d., które wymagałyby wiele miejsca, a i;a. 
stępuje się je elastycznemi 1przewodami ru1"0'\vemi, bie
gnącemi w"Ldłuż ramy podrwozia. Temi pnzewodami 
vrzepływa ciecz, która rprzenosi zaipomocą odipowiednich 
prostych urządrleń odchylenia dwwigni k.ierO'\vnicy na 
tylne koła. Patrząc z ooku na wóz, widać na ik:ońcu 
przedniej części ramy ku dołowi wydłużoną śoiamę ra
my i w ten sposób uzyskuje się bardzo korzystne poło
żenie środka cięikości. Dwudmelność ramy oczywiście 
,znajduje uwizględnienie w budowie nadw<Yhia. Ewen
tualnie ka.Me z tylnych kół moinaby osadzić w dźwi
gniach wzdłui ramy wahliwie umocow.anych, w którym 
to wypadku tylna oś stałaby się zbyteCIZIIlą. :Mimo or
ganicwnej całości, jaką two1TLą z sobą obydwie części 

ramy ipodwozia, daje się tą konstrukcję zastosować talk-· 
że do wymiennych karoserji w ten sposób, ie jeden 
i ten sam wóz pr�ez wymianę tylnej części ramy � od
powiedmiem nadwooiem i p1TLez małe adaptacje, można 
pnzeistoczyć z cięż-arówki w autobus lub odi\vrotnie. 
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ELEKT ROMAG NETYCZ N A  Z B I E RACZKA
ZE LA ZA 

Cały szereg wypadków spowodo
wanych przebiciami pneumatyków 
przez gwoździe i inne odpadki że
laza znajdujące się na szosach i czy. 
hają,ce na sposobność krótki�j prze
jaidżki na oponie samochodu, spo
wodowały konstruMorów do obmy
ślania środków 2a1lKYbiegawczych. 
środki takie w postaci opa.ncerz.a
nia opon, zawieszania. łańcuszków 
na. błotnikach, napełniania kiszek 
pneumatyków rozmaitemi podejr-z.a
nej zawartości płynami itp. nie dały 
dotychczas 11aprawdę dobrych re
zultatów. Obecnie mamy do czynie

nia z nowym pomysłem p. H. R. 

Andrewsa z finny Spring and For
ging Company of Roswell, który 
sprawę zabezpieczenia pneumatyków 
stawia zwpełnie inaczej. Zamiast ut
opatrywać samochody w ro�maite 
frodki ochronne posta.wił on so
bie za cel obmyśleć sposób usuwa
nia gwoździ i innych części metalo
wych ze szosy i skonstruował w 
tym celu aparat tak zwaną elektro
magnetyczną zbieraczkę, który umie
szczony na. samochodzie przejeżdża 
od czasu do czasu szosy oczyszcza
jąc je z żelaznych odpadków. 

Aparat zamontowany na półcięża
rowym samochodzie Ford lub Che
vrolet składa się z agregatu 

stworzonego z 9,5 K M  si!.nika ben
zynowego i 4 kilowatowej prądnicy 
dostarczającej prądu stałego. Prąd 

wytwarzainy przw agregat przepły
wa do dwu elektromagnooów o po
wiel"lchni czynnej 9272 cm2• Wy
miary magnesów 122X38 cm. Ta
blica roidzielcza z amperomierzem. 
voltomierzem, opornicami, lampami 

i włącznikami umieszczona jest za 

siedzeniem k ierowcy oo umożliwia 
obsługiwanie całości przez jednego 
człowieka. Elektromagnesy wyko
nane są z belek k�tałtu J. W bel
kach tych są rdzenie wagi 175 fun
tów z uzwO!jeniem. Elektromagnesy 

pokryte są od &pod.u blachą alumi
njową co chroni je od uszkodzeń 
a zarazem ułatwia opadanie ze.bra
nych odpadków metalowych po wy
tą,czeniu prądu. Do wyłączenia prądu 
mamy ztyłu samochodu specjalne 
wyłączniki. Pozatem elektromagne
sy są zupelnie okryte i w ten spo
t>ób chronione od wilgoci i kurzu. 
Zawieszone są one swobodnie na 

la i'1cuchach za kolami tylnemi na 

specjalnym wale przymocowanym 
do ramy podwozia. 

Doświadczenie wykazało, że apa
rat ten działa najkorzystniej przy 
napięciu 84 volt i natężeniu 34 am
perów. P1"ly takim prądzie zbieracz
ka zbiera gwoździe do wielkości 
200 mm. Zbieraczka działa na szero
kości 2,5 metra, ta1k że na szero
kich swsach wymagane jest trzy
krotne przejechanie tego samego od
cinka. i to w ten sposób, że najpierw 
przejeżdża się obie strony skrajnb 

a. potem dopiero środek szosy. Więk-

lł'iJok z tylu eltklromo.911.tyczntj 
zbiuaczki żtlazo. 
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szość polskich dróg nie wymagałaby 
jednak więcej �ak dwukrotnego 
przejeżdżania. Najkorzystniejszą 
szybkością, dla takiej .zbieraczki jest 
szybkość 14 do 16 kilomet.Tów na 
godzinę. Przy wiQkiwej szybkości 
mogłaby część gwoździ pozostać na 
szosie gdyż elektromagnesy działa
łyby za szybko by wyjąć gwoździe 
nieraz wbite glęboko w z iemię. Zbyt 
duża ilość �laza -zebrana. na elektro
magnesach osłabia ich działanie wo
bec czego należy dosyć często przy
stawać, podłożyć pod elektromagne
sy kawałek plachty, wyłączyć prąd 
i zebrać spadające odpadki. 

Bardzo ciekawe są wyniki prób 
dokonanych w Meksyku i ogłoszo
nych z New Mexico Higway Jour
nal. Do prób tych użyto zbie
raczki pierwszej konstiukcji �budo

wancij przez konstruktora.. Zbieracz
ka ta posiadała silnik Forda zaopa
trzony w pompę wodną i powiększo
ną chłodnicę. Prą.dnica dawała tylko 

3 kilowaty więc zbierała mniej in
tensywnie od modelu nowego opi
Ranego powyiej. Na odcinku między 
Roswell a Dester o długości 16.4 mili 
przejechano szosę trzykrotnie na 
pierwszej mili a jednokrotnie rut po
zostałych 15 milach. Na całym od
cinku zebrano 70 funttów i\6laza 

z czego na pierwszej mili jak-0 naj

bliższej od miasta zebrano 16 fun
tów żelaza. $rednio wypadło 4,27 
funk'\. na milę. (Mila 1,6 km). Zebra
ny materjal składał się ze śrub. 
gwoździ, sworzni, krótkich kawał

ków drutu, odłamanych resorów, ka
wałków blachy itp. 80 procent ze
branego materjału posiadało kształ
ty niebezpieczne dla pneumatyków. 

Bezpośrednio po tej próbie prze
jechano po tej samaj drodze znacz
.n ie wolniej dla. stwierdzenia f,ZY 
zbieraiczka wyłrupuje wszystkie ka

wałki żelaz.'\. zna.jdują,ce się na szo
sie. Na podstawie wyników stwier-
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dz.ono, że pwostaje na szosie około 
6-8 % maiterjalu nie zebranego. 

Dla określenia .siły magnesów 
i ciężaru jaki zdolne są unieść, poło
żono na drodze kawałki żelaza róż
nej wagi i wielkości. Elektromagnes 
uniósł z odległości. 101,6 mm kawał 
żelaza dhtgości około 330 mm i wa
gi 10 funtów i trzymał z taką. siłą, 
że jeden człowiek nie zdołał go oder
wać. Płyta żelazna długości 1300 
mm. i wagi 65 funtów została też 
uniesiona. i do oderwania jej od ele
ktromagnesu potrzeba było dwu 
ludzi. 

W czasie od 21  do 29 lutego prze
była zbieraczka 206.5 mili i zebrała 
1 025 funtów żelaza. Średni przejazd 
dzienny wyniósł 23 mile. 

Przy clziewiQCiogodzinnej pracy 
dziennej (w Ameryce dozwolona) 
zużywa zbieraczka wraz z agregatem 
70 litrów benzyny i 2 litry oliwy. 
Dzienny koszt wynosi wobec tego: 

Bemyna (82 gr. za litr) 

Oliwa 

Szofer (zł. 350 miesiQC'lnie) 

Koszta naprawy, opon etc. w 

przybliżeiniu 20 gr. od ki

lometra 

zł. 57.40 

" 4.00 

,. 14.00 

7.40 

Razem za 23 mile czyli 36.8 km. zł. 82.80 

Wobec tego kos�t oczyszczenia 
jednego kilometra z odpadków wy
niesie zł. 2,24. Ponieważ na kilome
trze sz.osy zebrano przeciętnie 3.1 

A u T o Nr 5 

Zbitraezka :i:tlaza 11a damocbouzit Foru. 

funta odpadków czyli około 1.5 kg. 
a cena kilograma odpadków wynosi 
8 gr. więc wartość złomu na kilometr 
wynosi przeciętnie 12  gr. Odjąwszy 
to od ceny oczyswzani.3. szosy otrzy
mamy jako koszt oczyszczania jed
nego kilometra szosy u. 2.12. Je

żeli przyjmiemy, że więkswść na
szych dróg wystarczy raz przejechać 
dla oczyswzenia od gwożdzi i że 
wtedy dzienny przebieg zbieraczki 
wyniesie 50 km. dojdziemy do dal
szego obnii,.enia k<>S'Ztu oczyszozania 
jednego kilometra, ale zmniejszy się 
dochód za sprzedany złom. 

Spróbujmy teraz ocenić doni.o
słość oczyszczenia sws z innego pun
ktu. Ilość. samochodów na pneu-

ma.tykach zarejestrowanych w Pol
sce wynosi około 27000, motocykli 
4397. Przyjmując, że każdy samo
chód wydaje priooiętnie na naprawy 
związane z przebiciem opon, dętek, 
stratę czasu itp. 200 złotych rocznie 
a każdy motocykl na to ,gamo zł. 50 
rocznie dojdziemy da tego, że koszta 
napraw pows-tałych wskutek prze
bicia pneumatyków wynoszą w Pol
sce rocznie 'Zł. 5.422.985. Przyjmuję, 
że oczyszczanie szos zmniejszyłoby 
ilość potrzebnych napraw tylko do 
połowy czyli kalkuluję bardzo 
ostroinie to i tak zaoszczędzili
byśmy rocznie kwot� wcale pokaźną 
gdyż zł. 2.71 1.492.50. Koszt oczy
szczania dróg wyniósłby przy 50000 
km. bitych dróg w Polsce licząc 
dwu razowe oczyszczanie rocznie zł. 
212.000, czyli 'lysk oczymczania 
szos przedstawiałby się cyfrowo ja
ko kwota zł. 2.499.492.50. 

Ruullal praey zbiuaezki na pr.:uJ/rzeni 27 kim. Zebrane oupauki mela/owe "•a.tą 1 2;,5 klg. 

Kalkulacja powyższa jest bardzo 
ostrożnie przeprowadzona, tak że 
rzeczywiste wyniki byłyby napewno 
jeszcze wacznie korzystni�jsze. UiP,
kawe są także dane dotyc-z.ą,ce ka· 
pitału włożonego w zbieraczki gdyhy 
miały ono wystarczyć do dwurnz;:
wego oczyszczenia rocznie 50•Jo0 
km. dró6 bitych. Kos7't zbieraczki 
wra2 z samochodem wynosi okoli) 
35000 złotych. Licząc dzienny prze
ciętny przebieg zbier:lJCZki 40 km. 
i pracę przez �50 dni rocznie otrzy 
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mamy na 2bieraczkę roc7'nie 6000 
km. czyli do obsługi 50000 km rocz
nie potrzebowalibyśmy 12 s11tuk tak 
by mieć dwie w rezerwie na wypa
dek pot.rzoby naprawy. Koszt tych 
1 2  zbioraczek wyniósłby zł. 420000 
czyli, żo już w pierwszym roku byłby 
rzeczywisty dochód około złotych 

2.000.000. Dochód ten wyrazilby 
siQ w zmniejszonym im1)orcie gdyż 
wszystkie maitcrj;.tly potJr,zebne do 
naprawy ·Opon sprowadzrumy z za-

granicy. Unikanie straty czasu, po
większona pewność jaoZdy i uniknię
cie całeg-0 szoregu wypadków spowo 
dowanych przebiciem pneuma.tyków 
nie da się wyrazić cyfrowo. Ilość 
złomu żelaznego zebranego w ten 
sposób roc11nie prW2 zbieraczki wy-
11ioslaby licząc przy dwukrotnem 
zbieraniu na k ilometr około 5 kg. 
czyli na 50.000 km. 250.000 kg. to 
joot ćwierć miljo·na k ilogiramów. 
O tą ilość zmniejszyłby siQ impor;1 

złomu z zagranicy dla naszych hut 
na Śląsku. 

Na pociechę polskim automobili
stom muszę zaznaczyć, że Minister
stwo Robót Publicznych zamówiło 
już jedną taką zbieraczkQ w Amery
ce dla dokonania prób na miejscu 

i w razie pomyślnego wyniku tych 
pierwszych prób, które odbędą. się 
w najbliższym czasie pI"Zystąpi do 
regularnego oczyszczania szos z od
padków żelaza. 

PO R EKORDZ IE MAJORA SEG RAVE 
(Własna korespondencja „Auta"). 

Londyn, w kwietniu. 

Po ra.2 pierwszy chyba w historji sporttt uczczono 

wyczyn darowaniem szlachectwa. Od chwili swego 
zwycięstwa Segrave ma nosić tytuł Sir'a - myślę, że 
władze angielskie będą w st.alym kłopocie w najbliż
szej przy-szłości, gdyri kari.xiy Jcifometr dodany po
m.vd 372 na godzimę, będzie mu.&iał rodll!ić ([)Owego 
szlachcica. Oo na to demokratycwy sport pow;e? 
Prawda, ga�ety szer<>ko rmwoozą się .nad. tym rekor
dem, twierdzą, że to nie tylko zwycięstwo sportowe, 
lecz i techniczne, ie p�emysł samochodowy, który 
potrafi coś podobnego zbud{)wać zasługuje na laury, 
i t. d· Tylko, będąc konsekwentnym, :należałoby i kon
stmktorowi hving0<wJ. też pas rycerski ofiarować. Pod
kreślił to sam Segrave na jednej z dziesięciu uczt. na 
cześć jego wyda·nycb, podnosząc usługi koMtrukto
rów, mechaników i fabryk w tym spontanfCZnYiffi wy
czynie. 

Tacy wielcy bohaterowie uszlachceni nie zapominają 
jednak i o dobrach doczesnych. Wybór benzyny, sma
rów i świec nie je�t kwesLją ani przypadku, a.ni też 
jailrościi tych mruterjałów. Firana, na, której tol\Vrurach 
swój wytbór się zaituzymalo, nie SZC'Zędl'li zaoZwycria.j 
w sutych upominkach - wszystko gwoli reklamie stu
języcznej. Jedno osobiste sp:rawozdanie przez telefon 
z za -Oceanu do „Evening Standard" a sportsman ten 
ma zabezpieczone życie caiłe i starość. 

Należy jeszcze wspomnieć o tym bezimiennym entu
zjaście szybkości ,  o ,.spiritus movens" całej impr02y, 
o cizłowieku który sflinalll.SO>Wał budo·wę Złotej Stmaly , 
a nie chce dotychczas odkryć swego incognita. 

Kto wie czy, widząc przelewające się teraz sumy, 
daleko większe prawdopodobnie niż jego dar, nie 23-

żąda zwrotu donacj i - zresztą to ich prywatne spra
wy, do których ogół w.trącać się nie powinien. 

Laury Segrave'a spać Oamipbcll'owi nie dają. Nie-

Samocbó{) nBL�killly Ptak" na którym, <•tdlug Odlnt11icb wiaiJomoJct; angitldki rtkoriJ.::iJln llfalco/111 Campbell pobil 
w Pol11iJ11iowtj //jryu Jwialowt rtkoriJy dzybkoJci 11a iJydta11oit 5 kim. i 5 mil a119., rozwijając o.::ybl..oJć 341 klm/9. 
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be�pieczna to zabawka, ale tytuł bohatera narodowego 
wart jest narażenia życia. 

Na swoim pięcioletnim już pegazie. w poludniowej 
Afryce, C31Dlpbell spróbował sięgnąć po w1ieniee swego 

,,·spólzruwodnika-komprutrjoty. Błękitny Ptak spisał si� 
wyśmienicie: w pierw�szym biegu o'siągnął 360.328 

T o Nr. 5 

klm./g., w drugim 340.064 klm./g. - co dało średnią V.l\CUUM OIL COMPl\NY s. I\. 
szybkość 349.664 kilooietrów na godzinę. 

Człowiek własnemi rękami stwo1•zył pewne cyfrowe 
rekordy, których sam bezpośrednio zmysłami objąć nie 
potrafi. Bo jak sobie uprzytomnić zmienny prąd ele
ktryczny o miljonie. zmian na sekundę, albo też szyb
kość w pawiet1-z.u ponad 500 kilometrów na. godziną, 
lub po ziemi ponad 350 kilometrów. To są rzeczy 
w które, nie widząc, trzeba. uwie1-z.yć, wyimaginować 
i, wzruszywszy ramionami, powtórzyć: „ach ten genjusz 
ludzki„. !". 

W osądzie. który lepszy, Segrave czy Campbell, trze
ba absolutnie zdać się ma bezduszne chronometry, bo 
oko ludzkie już takich :I"'WCzy uchwycić nie potrafi. 

Przecie Segrave, jak w jakimś apokaliptycZ'Ilym po
cisku Jule Verne'owskim, nie patrzył już na matkQ
ziemię, tylko miał utkwiony wzrok przez swój wizjer 

w wielkie elektrycz.ne srońca, ustawione po drodze. 
Zwyczajne oko najlepszego kierowcy, orjentującego 
się na.wet na karkołomnych wirażach torów wyścigo
wych, w tym wypadku mogło u.>yieść. 

W swem opowiadaniu bezpośrednio po próbie (też 
dla „Evenmg Standard") Campbell jeszcze uskarża się 
na ból głowy OO. obłoków gazów spalinowych i stwier
clza, że jest zupełnie zadowolony z wyników swojej 
maszyny. 

Wyraża zadowolenie i dumę, że jednak jego brytyj
ska. maszyna. dała większą szybkość niż amerykański 
rekord Keech'a. 

,.Moi mechanicy" mówi Kapitan Campbell „odradzali 
mi sta:nowczo próby przy tak rnie sprzyjających wa

nmkach atmosferycz.nych. 
1\f ogę śmiało twierdzić, że wynalazłem najlepszy 

w świecie tc:xr w ipustymi Vernewk Pan. 
Tor ten wyrnag�L jeszcze pewnych ulepsze1i i jeżeli 

władze południowo - afryka1iskie, zdecydują wydać 
jeszcze 2,000 funtów na te roboty, z chęcią powtórzę 
moje próby. temba.rdziej, że mam nadzieję pobicia re
kordu światowego na 5 mil angielskich. 5 i 10 kilome
trów z roobiegu. Inżynierowie moi twierdzą, 7.e po mi-

_., 
J motocykl r 

.a.- rocznie dojdziemv < .
;chać napraw · 

w elowaniu niektórych nierówności i pewn0ffi wyglad'le-

M O b 1• J O 1• J niu powierzchni mój Niebieski Ptak osi�o-nie 240 mil G a r g o y I e 
na godzinę. 

Odkładać tej próby nie mogę na długo, gdyż deszcz 
może mnie uwięzić na całe tygodnie". 

Warto 2apy,tać się, jakie pozytywne rezultaty dają 
te karkołomno dążenia do zupelnie niepraktycznych 
szybkości. 
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Przod uj ący o l ej ś w i a. t a
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Bo ()prócz ryzyka, które zawsze ludzi pociąga do 
wspólza.wodnictwa, co oozom blysrozeć kaie - musi 
trJ<.im próbom przyświecać jakiś jeszcze cel. 

Szybkościom takim muszą towarzyszyć, że tak po

wiem, cieplarniane warunki. Praktycz.nego zastosowa
nia, wytoczenia tej kwestji na zwyczaijną ludzką szosę 
- chyba niema możności . 

Już 100 - 110 Jtilomotrów na god7Ji.nę jest tak wy
sta.rczającą szybkością na .szosie, że dalej iść w tym 
kiemnku Illie lll.a.leżałoby. 

Prawie wszystkie marki osiągnęły ją w swych kilku
nastokonnych modelach. 

Już te szybkości są bezwarunkowo nieb02piec:ine na 
publicz.nych drogach , zdają kierowcę na łaskę los•, bo 
o normalnem hamowaniu przy tych warunkach mowy 
niema. 

Zresztą dłuższa jazda w takiem tempie niewymow
riie nuży i kierowcę i pasażerów. 

Mnie osobiście wystarcza, poza nielicznymi wypad
kami to przeświadczenie, że mam możność r02winięcia 
tej szybkości, zresztą szybka maszyna daje możność 
podniesienia przeciętnej w podróży, nawet bez naduży
wrunia tych skrajnych chyżości. 

Są pewne pośrednie doświadczenia w tern międzymt
rodowem wyścigowem wspólzawodnie>twie. 

W ten sposób doszliśmy do idei szybkoobrotowego 
silnika., ulepszyliśmy pneumatyki, zwiększyliśmy współ

czynniki wydajności transmisY1j i t. d. 

Dunlop, który sporządził gumy dla Segrave'a, dał 
t;warruncję tylko :na 15 kim. iprzy szybkości 370 kim. 
na god.Unę. To też po każdej próbie zmieniano pneu

mrutyki. 

Ciarki po skórze przechodzą, jak się pomyśli o moż
liwości pęknięcia gumy przy tych zawrotnych szybko
ściach. 

Sam Segrave niedwuznacznie daje do pozna.nia, że 

on już ma dooć amerykańskich prób i że dalszą karjerę 

b�zie kontynuował w Brooklandi, tam zaś możliwości 

są bardzo ograniczone po ostatnich próbach Kaye 

Don'a. 
Witold Hulanicki. 
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M iędzynarodowy Kalendarz Spor· 
towy wzbogacił się w tym roku 

o pierwszorzędną impre-zę, która

niema równej sobie pod względem 

oryginalności i świeżości pomysłu. 

Imprezę tą s.tanowił, ro.z.egrany 

w dniu 14 kwietnia, pierwszy wy
sc1g międzynarodowy o Grand 

Prix 'Monaco, którego trasa wiodła 

całkowicie prze.z. ulice miasta. 

a luksus sparal iżowania nor-

A u T o 

maJnego ruchu ulicznego przez 
zamknięcie na czas dłuższy głów

nych arteryj , pozwolić sobie JU()ina 

w 'Monaco bez wielkich skrupułów, 

gdyż w mieście tem, jak również 

w pobliskiem Jfonte Carlo, normał
�1y rnch wielkomiejsk i prawie wcale 

nic ist>nieje. To tei Aut<>mobilklub 

:Monaco bez żadnych trudności mógl 

wprowadzić w życie swój oryginal

ny pomysł. Do organizacji imprezy 

P!a11 lor11, 11a którym rozegrany zoo/al wyJcig o Gra11iJ Pri.\' Afo11aco. 

38 
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przystąpiono 'L dużą zna.jomosc1ą 

rzeczy i nie szC!lędząc pieniędzy, 

ta.k. iii pod względem organizacyj

nym wyścig prze�ł wszys.tko, co 

dotychczas w tej dzicdoiinie gdzie

kolwiek poka2ano. 

Wszystkie ulice, przez które bie
gta trasa, wylaine 2-0 tały 1rn nowo 

specjalnym elastycznym asfaJtem, 
nie roztrupiającym się na słońcn

i nie śliskim podczas de:szc-zu. Na. 
wszystkich zakrętach ułożono kil

ka tysięcy worków z piaskiem, aby

uchronić od rmbicia o mury wy

rzucane przez siłę odśrodkOIWą sa
mochody. Ponieważ itrasa wyścigu 

biegła p1"lez 2na111y tunel pod „Tir 

aux Pigeons" przeto zainstalowano 

w nim specjalne silne oświetlenie. 

W kilku punk.ta.eh wybudowano 

potężne trybuny, mogące pomieścić 

kilkad�iesiąt tysięcy widzów, oraz 
ustawiiono głooniki i tablice do wy
wieszania i•ezult.atów. Rolę takiej 

tablicy �iął na siebie również 
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przebywają.cy w porcie w M<>'Ilaco 
statek „Nimfa", na którym wywie
szano olbrzymie, widorzne zdaleka 
cyfry prowadzących bieg samo
chodów. 

Trasa wyścigu, pełna wzniesie11 
spadków i zakrętów, wymagała od 
samochodów J)llzedewszystkiem do
skona1ych hamulców i dużej zwrot
ności, od kierowców zaś -0gromnego 
e>panowania m aszyny. Długość to-

. ru wynooiła 3180 metrów, tak iż 
p1vz;episane 100 okrąże1i dawało, ja
ko ogólny dystans wyścigu, 318 
klm. Start i meta znaJjdowały s i ę  na 
bulwarze Alberta. I-go. 

Wyścig wzbudził ogr<>mne zain
teresowanie na całym sw1ec1e 
i przyciągnął do �fona.oo z górą 
50000 widrLów, co jest cyfrą rekor
dową., jakiej nie uzyskała nigdy 
żadna urządrLana tam impreza spor
towa czy widowiskowa. Publicz
ność zapełniła sz.czelmie trybuny, 
a poza.tern wszystkie okna, balkony 
i tarasy mernily się od głów ludz
kich. Poniewa.ż Monaco i Monte 
Carlo zbudowane są amfiteatralnie 
na urwistych skałach, pr.zeto nie
m.al z każdego miejsca m<>żna był<> 
śledzić swobodnie -za przebiegiem 
zawodów. 

Orgamizat-Orzy wyścigu zapowie
dzieli z góry, że do biegu dopu
szczonych będzie najwyżej 15 sa
mochodów, gdyż ze '\\""Lględu na 
krótke>ść t-0ru i jego ostre wiraże 
zbytnie stłoczenie mas-z.yin mogł<>by 
spowod9wać wypadek. Otóż lista 
zglosze1\ objęła 20 nazwisk, repre
zentujących elitę kierowców euro
pej kich. z których do startu zgło-
1'iło się 16, tak iż be-z. żadnych eli
minacyj ws-z.yscy zostali d<>puszcze

ni do udziału w zawodach. 

Pomiędzy kierowcami, którzy nie 
zjawili się na starcie znajdował si<;' 
jedyny zawodnik polski, Jan By
chawski. Zamierzał on uczes1miczy(· 
w wyścigu na samochodzie Bugatti, 
jednakże w drodze z Paryża d-0 
'Monaco zdarzył mu się wypadek. 
w którym odniósł tak -ciężkie obra-

A u T o 

żenia, że musiał być przewiezionym 
do szpitala. 

Do wyścigu dopuszczone zostały 

wszelkie samochody, bez żadnych 
ograniczeń co d<> litrażu. Jedynie 
zastrzeionem było używamie do na
pędu samochodów albo czystej ben
zyny albo mies2aniny benzyny 
i bem<>lu, z wykluczeniem wszel
kich środków antydetonacyjnych. 

Ostatecznie wzięli udział w wy
ścigu następujący współzawodnicy: 

4. Etancelin (Bugatti 2000 ccm.),

Nr. 5 

6. Dauvergne (Bugrutti 2000 cero.),
8. Lehoux (Bugatti 2000 com.), 10.
Sandri (Maserati 2000 ccm.), 12. 
Williams (Bugatti 2300 ccm.) , 14· 
Philippe (Bugatti 2000 ccm.), 16. 
Zehender (Alfa Romeo 1750 cero.), 
18. Bouriano (Bugatti 2300 cero.) ,

22. De Rovin (Delage 1500 cero .),

24. Rigal (Alfa Romeo 1750 cero.),
26. De Sterlich (Maserati 1 500 cm.),
28. Dreyfus (Bugat:JLi 1500 cero.),

30. Leipori (Bugatti 2300 ccm.) , 32 . 
Dore (La Licorne 1500 cero.),  34. 

Caracciola na Jamocb0tl�it .lłlerceJu-Be11z. 
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lł'illiamd na damocboiJzie B11galli mija md(. 

Caracciola (Mercedes-Benz (7020 
ccm.), 36. Perrot (Alfa Romeo 1500
ccm.)· 

Po zamknięciu toru przez księcia 
Piotra de Monaco na samochodzie 
Voisin wozy wypuszczone zostały Z€ 
startu. Po kilku minutach z tunelu 
pod „Tir aux Pigeons" wynurzać 
się poczęli zawodnicy, powracają.cy 
z pierwszego -Okrążenia. Na czele 
przeS7-ła zielona maszyna angiel-

skiego zawodnika Williamsa, za 
którym w dość dalekiej odległości 
idą: de Sterlich, Etancelin, Philip
pe, Caracciola, Bouriano etc. 

Odratzu w połowie pierwszego 
okrążenia doskonały algierczyk 
Lehoux rozbił swój wóz na wirażu. 

Williams prowadzi bieg inieprzer
wanie, co wzbud113. ogólny podziw, 
gdyi kierowca ten dostał swój wóz 
z fabryk.i dopier-0 w przed.dzień za-

Bouria110 na damocboiJzie Buga/li. 

40 
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wodów i nie odbył należytego tre
ningu. Powoli jednak zbliża .się do 
niego znakomity mistrz niemiecki 
Rudolf Caracciola na wielkim wo
zie Mercedes Benz, który wyszedł 
na drugie miejsce, robiąc niektóre 
okrążenia z szybkością. 82 klm./g. 
Po dwudziestu okrążeniach na 
pierwszem miejscu jest Williams 
w czasie 23 m. 42 s., a Caracciola 
idzie za 11im z różnicą zaledwie 10 
sekund. Na trzeciem miejscu, z róż
nicą. jednej minuty, znajduje się 
Bouriano. Wycofują się do Sterlich 
i Zehender. 

W trzydziestem okrążeniu Carac
ciola mija Williamsa, jednak już po 
sześciu okrążeniach Anglik odzy-

IP'illia 111 '· 

skuje stracone miejsce. Wszystko 
trwa bez zmiany do 50 okrążenia, 
w którem obaj czołowi zawodnicy 
zatrzymują się dla nabrania benzy
ny. Korzysta z tego Bouriano i wy
chod2i na pierwsze miejsce. Lecz już 
wkrótce Williams rzuca się 7tnOWU 
w wir walki, odzyskując po zacie
kłej walce czołową. pozyclję. 

Caraooiola stracił !Ila punkcie .zao
patrzenia bardzo dużo czasu. Jego 
ciężki wóz zjadł !Il.ietylko dużo ben
zyny i oliwy, ale także nie oszczę
dził pneumaityków i han:nulców. Nie
miecki zawodnik zmuszony był 
skutkiem tego do wymiwy obu kół 
tylnych i podciągnięcia hamulców, 
co go kosztowało z górą. pięć cen-
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Na zakr�cie pr.reu kMynem w Afonie Carlo. I'bilipp• na Bugalli i Sanuri 110 ..illa•erali. 

nych minut. W drugiej pOłowie bie
gu kolejność na czołowych miej
sca.eh jest więc następują.ca: Wil
limns, Bouriano, Phili'P'P0, Oarac
ciola. 

Kolejność ta trwa aż do k<lńca 
wyścigu, z tern tylko, że Oaracciola 
wyszedł w 70 rundzie na trzecie 
mteJSOO. Ponieważ wycofali się 
jl·szcze Dauvergne, Sandri, de Ro-

vin i Pen"<>t, przeto do celu doszł<l 
osiem maszyn w na.5-tępującej ko
leljności :  

1. Williams (Bugatti 2300 ccm.)
w 3 g. 56 m. 1 1  s., szybkość średnia 
na godzinę 80,790 klm. 

2. Bouriano (BugatJti 2300 ccm.)
w 3 g. 51. m. 28,8 s. 

3. Oaracciola (Mercedes Benz
7000 ccm.) w 3 g. 58 m. 33,6 s.  

Nr. 5

4. Philippe (Bugaitti 2000 ccm.)
w 4 g. 01 m. 44,4 s. 

5. Dreyfus (Bugatti 1500 ccm.)
w 4 g. 10 m. 49 s. 

6. Et:mcelin (Bugatti 2000 ccm.)
w 4 g. 13 m. 55,4 .s.

7. Lepori (Bugatti 2300 cero.)
8 okrą.żeń w tyle. 

8. Dore (La Licorne 1500 ccm.)
1 1  -Okrążeń w tyle. 

Pierwszy wyścig o Grand Prix 
�fonaco zakończył się więc świet
nym sukcesem marki Bugatti. Je
dynym poważnym konkurentem dla 
tych miakomitych w<lzów był ol
bl"Lymi, siedmiolitrowy Mercedes 
Benz. Natomiast włoskie samocho
dy Maserati i Alfa Romeo, które by
ły z,nacznie powolniejsze, nie wst.a
ły zupełnie dopuszcwne do głosu 
i, co gorS'la, wcale biegu nie sko1i
<YLyły. 

Wlobec wsp�niałych, przechodzą
cych najśmielsze ocz&kiwania, re
zultatów sport:mvych imprezy, Auto
mobilklub Monaco zamierz.a orgami
zować ją odtąd co roku. Będzie to 
niewątpliwie jeden z najbardziej in
teresujących wyścigów każdego sc
zO'Ilu. 

Mak. 

DON IOSŁY WYNALAZEł< SZWEDZ ł<I
Bezi;przecznie, kwestja należytego 

ogumieuia. samochodu stanowi jedno 
1. najbardziej ważnych zagarlin.ień auto
mobilizmu, a dla nas, zmuszonych do 
korzystania z przysłowiowych „polskich 
dróg", jestto bodajże jedna. z najgor
szych bolączek. Możemy się jednak 
pocieszyć, iż stan dróg w innych kra
jach również nie jest idealnyj jak 
nam się zdaje. i właśnie dzięki temu mo. 
iemy obecnie korzysta.ć z nowego wy
nalazku inżynierów szwedzkich, usu wa
jącego wgzelkie dotychczasowe niedoma.. 
gania jazdy samochodowej. 

Od czasu zastosowania pierwszych 
pneumatyków, specjaliści i konstrukto
rzy wszelkich krajów pracowali nad roz
wiązaniem problematu należytego zabez
pieczenia. opony i dętki, przyczem za cel 
postawiono sobie powiększenie użytecz
ności opony do maksimum i możliwe zu
pełne eliminowanie wypadków przedziu
rawienia dętek - t. zw. „nawalonych 
kich''. 

Celowem rozwiązaniem tej kwestji 
jest naswrn zdaniem szwedzki gumo
chron Ordo, który obecnie w ostatniej 
sw.&'j udoskonalonej formie jest sprze
dawany również i na polskim rynku. 

Gumochron Ordo przedstawia sobą. 
wewnętrzny protektor, o indywidualnym 
profilu dla każdego wymiaru opony i jest 
wyrabiany ze specjalnie spreparowanej 
gumy, przeplatanej warstwami para.gu 
my or.a.z wysoko-odpornej tkaniny „can
vas''. Składniki te tworzą elastyczną po
duszkę o niespotykamej d<>tychczas od
porności. 

Gumocbron Ordo, umieszczony po
między dętką a oponą, działa jak po
duszka pneumatyczna., nie przepuszcza
jąca gwoździ lub t. p. ostrych przedmio
tów - chroni zatem od „nawalenia 
kich'' - tej plagi każdego automobili
sty. Poza.tern, używalność opon, zabez
pieczo.nych gumochronem Ordo, po
większa się w bardzo wysokim stopniu. 
Doświadczenia, prneprowadzone zagra.ni-

4 1  

cą, wykazały, iż wozem 1..aopatrzonym w 
garnitur standardowych opon i gu_mo
chrony Ordo, przejechać było można do 
50,000 kilometrów bez żadnego defekti. 
ogumienia - co. jest pewnego rodzaju 
rekordem. 

V. M. S. 

Przekrój 01Jo11y .raopalr:::o11ej w gu111ocbroJ1 Oruo. 
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,,V E S T A "  BANK WZAJEMNYCH UBEZPIECZEŃ w POZNANIU ZAŁOŻONY w ROKU 1 873 
ubezpiecza na bardzo dogodnych warunkach jedną tylko polisą: samochody od rozbicia, pożaru, eksploiji, kradziety, włdcicleli, szuferów i puażerów 
od nieszczęśliwych wypadków lub śmierci, właścicieli samochodów od wszystkich następ•tw z odpowiedzialności prawnej, jeteli nieszczęśliwy wypadek 
wydarzy się z winy właściciela lub szofera. K onccrn • V es ta• jest czysto polski, jest jednym z najpowożnicjszych zakładów u be> pieczeń krajowych, 
w r. 1927 zebrał przeszło 13.700.000 zł. opłat ubezpieczeniowych: ODDZIALY: w Syd,oszczy, ul. Dworcowa 30; Grudziądzu, Pl. 23 Stycznia 10: Katowi
cach, 3 Maja 26; Krakowie, Staszewskiego :t8: Lublinie, Krak.-Przedm. 39; Lwowie, Dlugosia •: Lodzi, PioLrkowska 81; Poznaniu • Vesta• Bank, Ratajcza
ka 7; Warszawie, Ordynacka 15, róg Nowego-Światu; Gdańsku, Stadtgraben 18. Reprezentacje i A gentury we wszystkich miastach Rzeczypospolitej Polskiej. 

S P O R T O W A
Raid Tunis-Trypolis. W dniu 21 mar· 

t'a odbył się doroczny raid samochodo
wy 11.'11 trasie Tunis-Trypolis, wynoszą
cej 760 kim. Zwyciężył Mazzacorati na 
samochodzie Lancia., rozwijając szybkość 
średnią S5 klm./g. W kategorji do 1500 
ccm. pierw::;�e miejsce uzyskał Lurani 
na. sam. .\lfa. Romeo, z szybkością 75 
klm./g., ..'.1 w kat. 1100 ccm. - Curcurie 
na sarn. Fiat z szybkością 65 klm./g. 

Grand Prix Trypolisu. Przy udzi:ile 
19 wspólzawodników odbyły s!ę w oni� 
24 marca wielkie wyścigi samoCh(•<lowe 
o G rand Prix Trypolisu, na c,bwodzie
szosowym w pobliżu Tunisu. Re�ultaty 
wyparlly następująno: 

Kat. pow. 1000 ccm.: 1) Borzaccbini 
(Maserati) 3 g. 08 m. 394 s .. szybkość 
średnia na. godzinę 133,321 klm; 2) Nu· 
volari (Bugatti) 3 g. 14 m. 31,4 s. 

Kat. 1500 ccm.: 1) Brilli Peri (Talbot) 
3 g. 07 m. 45 s., szybkość średnia na go-

d'6inę 133,965 kim.; 2) Ruggeri (Maser.ati) 
3 g. 32 m. 05,4 s. 

Kat. 1100 ccm.: 1) Biondetti (Salm
son) 3 g. 27 m. 05 s., szybkość średnia 
na. godzinę 106,276 klm. 

W wyścigach na wzniesieniu Argen. 

teuil, rozegranych w dniu 24 marca. na 
dystansie 1800 metrów, najlepszy czas 
dnia, 1 m. 11,54 s., uzyskał Francisquet 
na mooocyklu Sunbeam 500 ccm., rozwi
jając rekordową szybkość średnią 91 
klm./g. W klasie &amocbodów 11ajlepszy 
rezultat, 1 m. 18,85 s., osi%""llął Dore na 
m>zie La Licorne 1500 ccm. 

Sześciodniowe zawody motocyklowe 
we Włoszech. W ostatnim tygodn i u  mar
ca odbył się w północnych Włomech szei
�ciodniowy raid motocyklowy. Ze wzglę
du na trudny regulamih imprezy om.z na 
górzysty teren, w którym była ona prze
prowadzona. z 50 st.artują<'ycb motocykli 
do celu do�zlo tylko SO, w czom zaledwie 

Bawiący w WaNzawie reprezentant fabryki oamocbodÓ<v Voioin p. Quantin wy9looil 
w dniu i maja w lokalu A11lomobilkl11b11 Poloki odczyt o rtkordacb Jwialowycb, uota
nvwionycb przed dwoma laty na oamocbod:z:ie Voioin i dolycbczao 11iepobilycb. Pod
c:ao odczylu wyJwiellt>ny :z:oałal film kincmalo9raficz11y. Na t><7czycie byl obecny 

p. Jllarcba11d, jeden z rekordzialów, którego podobizn� powyżej podajemy. 
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9 bez punktów karnych. Były to maszy
ny marek : Mas, F. V. L., Frera. Gilera, 
Ariel i Harley Davidson. 

Wspmiialy rekord motocyklowy. 

W dniu 31 marca zakończoną została. re
kordowa ja-zda, jakiej dokonali trzej an
gielscy motocykliści na. torze autodromu 
Monthlery. Zmieniając się w prowadze
niu motocykla. Dunelt SW ccm., przebyli 
oni w ciągu 25 dni nieprzerwaneJ jazay 
olbrzymią przestrzeń 25.000 mil ang. 
czyli 40.233 kim., uzyskując doskonałą 
szybkość przeciętną 72,606 klm./g. Osiąg
nęli oni pl"tytem rzadko nooowaną regu
larność jazdy, gdyż szybkość ich wa
hał� się podczas pOS7.czególnycb ctni za
ledwie w granicach od 71 do 74 klm./g. 
Swiadczy to, iż podczas blisko miesięcz
nej nieprzerwanej pracy maszyna ich, 
wyposażona. w silnik Sturmey Arcber, nie 
miała żadnych poważniejszych defektów. 

Zawody w Antibes. Podczas Swiąt 
Wielkanocnych, to jest w dniach 31 mar
ca i 1 kwietnia, odbyły się n.a. <>bwod!zie 
szosowym w Garoupe koło Antibes wy
ścigi samochodowe i motocyklowe. 
W pierwszym dniu rozegrano wyścig 
o nagrodę Rady miast.a. Antibes, na prze
strzeni 25 okrążeń toru, czyli 102 klm. 
Zwyciężył Et.ancelin na dwulitrowyn. 
samochodzi� Bugatti, w c1,a.sie 1 g. 22 m. 
53 s., z szybkością śr.e<clnią 74 klm./g. 
W tymże dniu odbyły się biegi motocy
klistów, z których najlepsze rezultaty uzy_ 

skał Boetsch na maszynie Magnat Debon. 
rozwijając n.a. przestrzeni 80 klm. szyb
kość średnią 70 klm./g. 

W poniedziałek wielkanocny rozegra
ny zost.ał główny wyścig o Grand Prix 
Antibes-Juan-les-Pins. Dystans wynosił 
305 kim. w 75 okrążeniach toru. Starto
wało 16 samochodów. Rezultaty wypadły 
następująco: 

1) Lepori (Bugatti 2000 ccm.) 4 g. 
09 m. 38 ::;., szybkość średnia. na godzinę 
73,4 kim., rekord; 2) Rigal (Alfa. Romeo 
15�0 ccm.) 4 g. 22 m. 55 s.; 3) Dauverg
IJ.6' (Bugatti 2000 ccm.) 4 g. 24 m. 28 s.; 
4) Scaron (Amilcar 1100 ccm.) 4 g. 32 m.
32 s. 

(doko1iczenie kro11iki 1U1 sir. 44). 
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K A R O S E R J I  
WAR S Z AWA 

DOBRA NR. 69, TELEFONY 253„74 f 206 ... 99 

podejmuje się robót karo,... 

seryjnych według indywi,... 

dualnych p r o j e k t ó w, tak 

własnych jak i nadesłanych • . 

Fabryka wyrabia karoserje 

w s z e l k i c h  t y p ó w, tak w 

blasze l a k i e r o w a n e j  jak 

również w „ s i  m i 1 i ,... c u i r ".

LAKIERNIC Z E  ROBOTY APARATAMI 

„ D O C O "  

4 3  
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Sn111ocb1iiJ I'· rvlmiJlrzn Mnfr
uun li:yckir.90 /lt,/Jki<go nlln

cbi wo}•kow<90 "' A11gor.u. 

'· 

Wyścigi otwarcia sezonu w wtodro

mie Brookland odbyły się w poniedzia
łek wielkanocny. W poszczególnych bie
gach triumfowali: Miller na sam. Benz, 
Crickmay na sam. R. L. B., Eyston na 
sam. Bugatti, Youts na sam. SU11beam. 
Horstman na sam. Triumph, Dunfee na 
i<am. Ballot i Sunbe.am, oraz Dykes na 
sam. Alvis. Największą szybkość dnia 
117.yskał Eyston na sam. Bugatti, rozwi
jając 183 klm./g. Ponadto Kaye Don na 
sam. Sunbum pobił rekord okrążenia 
toru Brookland, o czem piszemy obszer
nioj w osobnym artykule. 

Grand Prix Algieru. Na obwodzie 
szos0wym w Sta.oueli nieopodal Algieru 
odbyły się w dniach 6 i 7 kwietnia wiel
kie zawody samochodowe i motocyklo
we. W wyścigu dl.a samochodów sporto
wych, rozegranym na przestrzeni 286 
kJm. w 40 okrążeniach toru triumfował 
.Joly na. wozie Bugatti w czllillie 2 g. 55 m. 
37 s. z szybkością średnią 97,8 klm./g. 
Drugim był Bonville na sam. LorralD" 
Dietrich. W zawodach motocykli, odby
tych na dystansie 107 klm., zwyciężył 
Handley na maszynie Motosacoche 500 
ccm. w czasie 58 m. 15 s., z szybkością 
średnią 111 klm./g. Wreszcie w głównym 
biegu dla. samochodów wyścigowych 

o Grand Pri.x Algieru. który odbył ;;ię na 
dystansio 458 klm. w 50 okrążeniach 
toru, zwyciężył Lehoux na dwulitrowym 
wozie Bugatti w czasie 3 g. 02 m. 55 s., 
rozwijając szybkość przeciętną llh 
klm./g. 

Motocyklowe Targa Florio. W dniu 
7 kwietnia rozegrane zo:.taly po raz dzie
siąty, na słynnym torze Madonie na 
Sycylji. wyścigi motocyklowe Targa 
Florio. Zakończyły się one trzeciem 
z rzędu zwycięstwem niemieckiej ma
szyny B. M. W., jak widać z poniższych 
rezultatów: 

Kat. 500 ccm. (324 kim.): 1) Koeppen 
(B. M. W.) ó g. 23 m. 38 s., szybkość 
l\rednia na godzinę 60 074 kim.; 2) Co
lombo (Sunboom) 5 g. 26 m. 47 s.; 3) Zan
ehetta (Gilera.) 6 g. 02 m. 30 s. 

Kat. 350 ccm. (324 klm.): 1) Moretti 
(Bianchi) 5 g. 45 m. 26 s., szybkość śred
nia na. godzinę 55,654 klm.; 2) Zaro 
(Frera.) 5 g. 56 rn. 51 s.; 3) Geissler (Ar
die) 5 g. 58 m. 34 s. 

Kat. 250 cero. (216 kim.): 1) Prini 
(Guzzi) 4 g. 07 m. 14 s., szybkość śred
nia na godzinę 52,420 kim.; 2) Bargagli 
(Guzzi) 4 g. 33 m. 30 s. 

Kat. 175 ccm. (216 �.): 1) Panella. 
(Signorelli) 4 g. 31 m. 52 s., szybkość 
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Nr. 5

• 

li góry 11a lewo: w J11ie,9acb '"' 
JroJze Jv Ko11dla11/ynopola; 11 
!/Óry 11a prawo: w Slambule; w 
owa/11: 111·.uJ 9arażw1 poael-

olwa w A 11gorze. 

średnia na. godzinę 47.670 klm.; 2) Geiss 
(D. K. W.) 4 g. 41 m. 48 s.; 3) Brusi 
(Benelli) 4 g. 57 m. 04 s. 

Wyścigi tysiącmilowe. Gigantyczne 
r,awody Automobilklubu Brescia, szoso
we wyścigi tysiącmilowe (1621 klm.) dla 
samochodów sportowych, urządzane na 
szlaku: Brescia-Parma-BoJonia-Florencja
Slena-Rzym-Perugia-Ancona.-Pesaro-Forli
Florencja.-Padwa.-Vicenza-Verona-Brescia., 
odbyły się po raz trzeci w dniu 14 kwiet
nia.. Startowało 81 samochodów, z ktO
rych do celu doszło 42. Rezultaty są na.
stępujące: 

1) Campari-Ramponi (Alla Romeo) 
w 18 g. 04 m. 25 s., szybkość średnia na. 
godzinę 80,688 klm.; 2) Morandii-Rosa 
(OM) w 18 g. 14 m. 14 s.; 3) Varzi-Co
lombo (Alfa Romeo) w 18 g. 16 m. 14 s.; 
4) Stra.zza-Varallo (Lancia) w 18 g. 17 m.
41 s. 

Nowe rekordy światowe. Kierowca 
Kaye Don n:i. dwulitrowym samochodzie 
Sunbea.m pobił na. torze Brookland w dniu 
16 kwietnia dwa rekordy światowe szyb
kości, przebywając: 

200 kim. w 1 g. 04 m. 40,20 s„ szyb
kość średnia na godzinę 185,557 klm. 

200 rn il ang. w 1 g. 43 m. 28,63 s., 
szybkość średnia na godzinę 185,536 klm. 
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Jedynie tylko prtez stosowanie 
DO SAMOCHuDÓW ŁOŻYSK 

osiąga się szybkość i p•wnośc 
biegu 

A u T o Nr. 5 

O D D Z I A Ł Y :  
w Poz n a n i u� G w a r o  a Nr. 20, 
w Katowicach, 3-�o Maja Nr. 23. w Łodzi, Piotrkowska Nr. 142, 
we Lwowie; Sykstuska N r .  2, 
w K r a k o w i e, W i ś l  n a Nr. 9. 

S Z W E D Z K I E ł.. O Ż Y S K A K U L K O W E, S P. Z O. O. W A R S Z A W A, U L I C A W I E R Z B O W A N r. 8. 

Akcesorje ·samochodowe AERO 
Jedną z fabryk najbardziej znanych na konty.nencie, pro

dukujących reflektory dla samochodów, a szczególniej tak 
zwane „szuk.a.cze" (suchary), jest fabryka akc.esorj i samocho
dowych . „Aero" w Berlinie. Fabrykaty te znane pod marką 
„Currus" cieszą się nadzwyczajną popula.r.iwścią na całym 
świecie, ja.k również i w Polsce, ze względu na swój wysoki 
gatunek oraz stosunkowo nizką cenę, wobec wielkiego obrotu, 
jaki fabryka osiąga., sprzedając setki tysięcy refl.ektorów na 
całym świecie. 

Najbardziej znanym reflektorem jest typ NK: reflektor ten 
ma. czarno 1a.kierowa.11iy korpus ze szklaną armaturą, posrebrzo
nem lustrem parabolicznem, ruchomem lusterkiem tylOOIIll, oraz 
kablem do wyciągania, długości do 4 metrów. Wskutek obec
ności ka.bla, który da.je się przez naciśnięcie wyłącznika, włą
czać momentalnie do korpusu reflektora takowy daje pomoc 
automobiliście we wszelkich wypadkach. 

średnica w świetle wynosi 115 mm.; istnieje też większy 
reflektor tego typu, tak zwany Ng., którego średnica. w świetle 
wynosi 135 mm. 

Identyczne reflektory fabryka ,.Aero'' produkuje bez kab!a 
wyciągowego : są to reflektory Remi, które również same są 
ruchome i lusterko mają ruchome. nie mają jednak wyciągo
wego ka.bla. Są one wskutek tego prawie o połowę tańsze od 
typu Nk. 

Jednym z najbardziej popula.r.n.ych reflektorów jest model 
Lux, na.jidea.lniejszy reflektor na świecie, gdyż łączy taniość 
z elegancją, przytem posiada kabel wyciągany i ruchome 
lusterko. 
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Dla zamkniętych wozów fabryka wyrabia reflektory Mic, 
które da.ją się kierować z wewnątrz wozu stosownie do życze
nia.: rączką. rewolwerową, lub też zaopatrzoną w kulistą galk�. 
Dają się one łatwo zmontować przez szybę przytem przez roz-

luźnienie pierwszej nakrętki, da.ją się zastosował jako lampy 
przenośne, wskutek połączenia. przewodnika. z kablem zewnę
trznym na. bęben (do 4 metrów), któcy jest umocowany pod 
ta,blicą roidzielczą. 

Z równem powodzeniem stosowane są. do limuzyn reflekto
ry Ist, które mogą być umocowywaine przez szybę, lub też 
ramę. w której siedzi szyba. Dają się one kręcić od 0° do 180°. 

Tyle o reflektora.eh. Poza.tero fabryka. produkuje znane ze 
swojej praktyczności: stoplampy z pedałem, które służą przy, 
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tero jako tylne lampy i oświetlają numer. W dalszym ciągu 
fabryka. Aero wyrabh. zapalniczki, odkurz:wze elektryczne do 
garaży. wycieraczki gumowe, powietrzne (Vacuum) oraz, ele
ktryczne, a także termobuki. t. j. termoskopy, oraz ozdoby na 
chłodnice, jako to: sktzyd&lka, kule i t. p. 

Znano ze swojej dobro('i są również tak zwane klaksony 
(�ygnaly elektry<'zl1e). które mają czysty głęboki ton i cieszą 
!-ię na rynku wielkim popytem: są to modele Chi i Cho. 

W koi1cu wspomnieć trzeba o lusterkach do wozów osoho
"·ych i ciężarowych ze sztycami. 

Lusterka te wskut.P.k obecnych przepisów o ruchu kołowym 
samochodów ma.ją og1omną wziętość. 

firma Aero, a właściwie jej wyroby zaopatrzone marką 
„Currus'' są jak wspomnieliśm�' przodującymi wśród powodzi. 

T o Nr. 5 

innych fabrykatÓ\\' konkurencyjnych. Dzięki uprzejmości fa
bryki pomieścili$my kilka ważniejszych fotografji jej pro
dukcji. 

BACZNOŚĆ ! ! !  Najlepsze, znane ze swej trwałości 

K U. F R  Y s A M  o c H o  D o  w E ,  N E S E S E R Y, W A L I Z Y, 
K U F R y :._ 5  Z A F Y 

F a b r y k i  B r a c i  N E U M A N 
Warszawa, ulica Bielańska N2 8, telefon N2 145-35 (obok Banku Polskiego). C E N Y  N A J  T A Ń S Z E . 

l��lflłfl �JWH�lfl FA B RY K A  W Y R O B Ó W G U M O W Y C H
I WULKANIZACJA OPON i DĘTEK SAMOCHODOWYCH

.......... !„„„„„„„„„„„„ WARSZAWA ul. Żf LAZNA 54. TEL. 436-57 . 

ERNEST NEUMANN, z���-
WA RszAwA TEL. 54·96 MAZOWIECKA 6. 

KAŻDY MOŻE FOTOGRAFOWAĆ 
Aparaty od Zł. 31. Cenniki I objaśnienia na żądanie. 

. Wywoływanie i kopjowanle kliat 
Solidność I fachowość, które stwo---���� , rzylv dobre imię naszej firmy, egzystującej 

już od ćwierć wieku, dają rękojmię dobrego kupna. 

LI 

T 
SKŁAD METALI CH. GRUN i S� J1 I 

WARSZAWA, NALEWKI li, TEL. 17-64 i 17-84 - u Poleca specjalnie dla samochodów: 
BLACHĘ aluminiowq ryflowanq, LISTWY. 
PROFILE. mosic;żne. aluminiowe i iełazne, 
RURY miedziane, CYNĘ angielskq, OŁÓW 

i t. p. 
ZAKUP STARYCH MET ALI. 

KURSY KIERO WCÓ W SAMOCHODOWYCH 
# ' 

li� PRVllNSKI 
WARSZA W A, AL. JEROZOLIMSKA 27 

KunsY DZENTELMEŃSKIE, INDYWITJUALNE I ZA WODO WE 
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O bezstronny stosunek 
do montowni  

Spotykamy się "' coraz ostrzejszomi wystąpieniami 
przeciwko moillfu•,'illiom firm zagranicznych w Polsce. 

W jednem z cr1.:apism praeczytaliśmy, że ich działalność 
jest poprostu szkodliwa. 

Ozy jednak takie powiedzenia nie są •właśnie sa..ko

d liwe? 

&koro mu.simy sprowai<hać samochody z zagranicy, 

to przecież lepiej, że je zmontuje robotnik polski, niż 

Ly miały być montowane zagranicą. Gdybyśmy uwa

żali, .że jest naodwrót to obłożylibyśmy wyi.szem cłem 
części składO'We, a obniżyli cło na samochody rzmonto
wane i sprruwa byłruby z,ałrutwiana. Skoro jednak stwa
r'Zamy warunki ekonomiczne, zachęcające filmy do za

kładania mOllltorwni, to iz jakiej racji ludzi, któ11zy przy· 
je0dżają do nas ·pracować, mamy otaczać murem nie

zyDzliwości i nazywać ich dział.alność zkodliwą. 

Słuszn001 jest tiwiel'<kenie, że montorwnie używają 
bardzo mało materjalów krajowych. Słyszeliśmy jed
nak oświadczenie, jeżeli chodzi o monito'wnię General 

Motors w Polsce, że Dyrekeja montowni dą:żyć będzie 
do stosowania w miarę możności materjał()w krajowych. 
fewien nacisk pra y w kierunku szybs-zego zrealiwwa

lJia tej zrupowiedm, może być bardzo po-żądany, ale jest 
jeszcze zawcześnie, żeby temu oświa.dczeniu nie wierrzyć. 

Zapewne. że w dopuszczeniu d o  nieprzyja1mych gło

sów, willllla jest poczęści sama Dyrekcja Eainteresowa
nej montowni. 

Krzyczą,ca reklaana z nagłówtkiem „wyrób k11aijowy", 

nio bardzo odpowiada polskim zwyczajom. Nie należy 

ria1pominać, że grono automobili tÓ'\v w Pol�ce jest nie 
tak bard'l<> duże, ale rzatQ brurdziej •krytycmne, niż w in
nych hajach. W czasie sympatycznego śnia.dania dla 
prasy też właściwie nie wiele można się dowiedrlieć. 
Naszem zdamiem byłoby bard-zo 1poiąidanem, ruby Dy

t ekcja montorwni poinfo1mowała prasę fachową, ale na
prawdę fachową i w sposób -zwpełnie 1TLecwwy, jak się 
przedstawia możliiwość stosowamia krajowych materja

lów i jakie ą na tej drodrie trudności. Bezstr-0nne spra
wcndanie pod tym względem byłoby z dużem zaintere
sowaniem prrzyjęte w grooie automobilistów. 

Wraicają,c do meri·tum spra:wy, nie powinniśmy Pl'ze

oczyć, że w innych krajach General �Ioto11s myśli o uru

rho1nieniu prodwkcji całlkowicie lkrajowoj (rvakupienie 
fabr)"ki Opla w Niemczech). Byłoby niewątpli1wie ko

rzy:;tnem, gdyby ten wielki potentat p11Zemyslowy zwią
zał się i z na.mi silniejszemi więzami w pólnego intere
su, ale żeby do tego doszfo, nie możemy stwarzać nie

p112yjemnyeh warunJków pracy od piel'wStLego rL nami 
zotkmięoia. Musimy być poprostu konsek'Wentni. 

T 
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S A M O C H O D Y
C I Ę Ż A R O W E 
A U T O B U S Y
P O D W O Z I A 
AUTOBUSOWE 

N A J S T A R S Z A  
F A B R Y K A
SAMOCHODÓW 
CIĘŻAROWYCH 

H E R M A N
M E Y E R

WA R S Z AWA 
UL. TRAUGUTT A 2. Tel. 71;84. 

ODDZlALY WŁASNE :  
Lwów, ulica Piłsudskiego Nr. 11. 
Gdańsk, Elizabethwall 9.
Katowice, ulica Powstańców S. 

PRZBDSTAWICIBLB I AGENCI : 

Nr. 5 

Kraków, „Mahag", ulica Radziwiłłowska Nr. 23. 
Poznań, nA· Hapke'', ulica Fredry Nr. 12. 
Radom, „Automotor", ulica Żeromskiego Nr. 48· 
Łódź, „E. Tesche" ulica Piotrkowska Nr. 175. • 
Kielce, „S. Przygodzki" ulica Duża Nr. 24. 
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G .  R A D K E 
WARSZAWA, UL. WIERZBOWA Nr 3, TELEFON Nr 76„75 

S R E B R O. K R Y S Z T AŁY.  
N A G R O D Y  S P O R T O W E . 

KRONIKA PRZEM YSŁOWO - HANDLOWA 
OTWARCIE NOWEGO 

SALONU SAMOCHODOWEGO. 

W dniu 4 maja odbyło się poświę
c<:nie i otwarci� nowego s.alonu samo
chodowego przy ulicy Bagatela 13 cze
chosłowackiej hrmy Zbrojovka, repre
zenllowanej w Warszawie przez p. Alek 
sandra Andrzejewskiego. 

Poświęceni.a salonu dokonał ks. pra. 
łat Nowakowski w obecności pp. atta
ches poselstwa czechosłowackiego Hor
uiczka. i Loma., pułk. Szt. Gen. Janic
kiego, przedstawicieli firmy dyr. Nepe
reny z Brna i Andrzejewskiego. przed
stawicieli przemysłu i świata sporto
wego. 

Pokaz i próbna jazda wozami ,,Z'' 
wykazała ich wysokie walory: nader 
prost.1 kom;trukcję, oszczędność w zuży
du benzyny i łatwość prowa<lzenia, to 
też sądzić naletGy, ie zdob�dą. one sobfo 
u nas wkrótce taką. popularność, jaką 
zdobyły w Czechosłowacji. 

Nowej placówce należy szczerze ży
czyć powodzeni:i.. 

(X) Dość dużo miejsca. w poprzedniej 
kronice przemysłowo-bam.dl.owej poświę
ciliśmy sprawie nabyci.a przez General 
Motors niemieckich zakładów Opel, 
zaś, jako wiadomość z ostatniej chwili 
podaliśmy, iż przejście tych zakładów, 
uważanych w N iemczech poniekąd za fa
brykę n.a.rodową, w ręce obce stało się 
faktem dokonanym. Jest rzeczą zrozu
miałą, ii z chwilą, kiedy prasa. niemiecka. 
przestała. opierać się na. domysłach, przy
puszczeniach i półoficjalnych komunika
tach, a zna.lazła. się w obliC'Zu faktu do
konanego - inaczej zupełnie brzmieć 
musiał i w istocie brzmiał jej ton. Zanim 
przytoczę kilka. najbardziej może cha
rakterystycmych ustępów prasy nie
mieckiej na. temat „Ueberfremdung der 
Automobilindustrie'' - „zaobconara.da
wia.nia.'' niemieckiego przemysłu - pod
kreślić chcę fakt wielce znamienny; oto 
1rnżdu nieomal pismo, wszystkie zaś w 
jednym prawie cw..sie, r:i.z jeden tylko 
odezwruo się na. temat sprzedaży zakła
dów Opla i - zamilkło. Odnosi się mi
mowoli wrażenie, iż przedstawiciele 
opi.nji publicwej postawili krzyżyk na 
temacie - i rzecz cała. poszła. w z:i.-

pomrueme. Jedynym może objawem 
słownej i drukowanej reakcji jest w dal
szym ciągu cytowana. przez pisma nie
mieckie odezwa Automobilklubu von 
Deutschlaud, w której naczelna ta i r.epre
zeutacyjna organizacja wyraźnie wzywa 
swych członków do popier:i.nia. niemiec
kiego przemysłu samochodowego, stwier
dzając, ii nabywa.nie produktów obcych 
nie leży w interesie niemieckiej gospo
darki (Wirtschaft) i rzuca hasło hono
rowania niemieckiego przemysłu samo
chodowego (Deutsche ehret deutsche Au
tomobilindustrie ). Jak więc wydawać-by 
się mogło, nastąpiła cisza, którą - przy 
pewnych aspiracjach poetyckich - na
zywać-by można. ciszą przed burzą. Tą 
burzą, jaka. miałaby się rozpętać w nie
mieckim przemyśle samochodowym, jest 
trust. Jak już poprzednio donosiliśmy, za
mierrony początkowo trust kilku fabryk 
przewiduje dziś już ich kilka.naście z ta.
kiemi zakład;ami, jak Mercedes-Benz, 
Adler, IIansa-Lloyd i t. d. na czele. Ce
lem jest produkcja. wspólna małego sa
mochodu, samochodu narodowego, który 
ma. za.st.wić małego Opla i walczyć sku
tecznie z CJ10vrolet.1. Równocześnie w 

CIĘŻAROWE, FURGONY REKLAMOWE 

i ł\ U T O B U S Y  Kł\ROSERJE 
F. BERCHOLC 

WARSZAWA 

W s p ó l n a  46 (rog M a rs z a ł k o w s k i e j).
Tel. 211-13.

4-8 

W Y K O N Y W A  

N a  p o d w o z i a c h 
d o  w s z y s t k i c h t y p ó w  

s a m o c h o d ó w  
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w nowowybudowanych i nowocześnie urządzonych budynkach fabrycznych firmy 
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pomocniczym przemyśle niemieckim -
mianowicie w przemyśle oponowym -
zaszedł znamienny fakt fuzji pomiędzy 
fabrykami Peters Union i Continental, 
które łącznie pokrywać zamierzają 70% 
zapotrzebowania rynku niemieckiego. Jak 
to można było między wierszami wyczy
tać, motyw.oon fu'Zji była samoobrona prze
ciwko zakusom amerykańskich bussines
man'ów na całość niemieckiego przemy
�łu samochodowego i chęć wykupienia 
go. 

Powróćmy jednak do rzeczy, intere
sującej nas w tej chwili bezpośrednio -
ta jest do oceny przez prasę niemiecką 
faktu nabycia zakładów Opel pr� Ge
neral Motors. 

Popularny w Niemczech ADAC-Mo
torwelt. organ ruchliwego ADAC'u, po
święcił tej sprawie artykuł specjalnie 
obszerny i - trudno się opr:r.eć wraże-
1tiu - inspirowany: tak bardzo bowiem 
zarówno treścią, jak charakterem odbie
ga od artykułów pism innych. Autor daje 
dość obszerną historję pertraktacji roz
patruje stosunki rodzinne Oplów, stwier
dza, iż obecni potomkowie założyc�a 
fabryki nie daliby sobie rady z tak po
tężną placówką przemysłową, jaką z ma
leńkich wa.rsztatów stały się dziś zakła-

dy, usprawiedliwia krok ich dyrekcji 
i wreszcie nie bez wielkiej dumy stwier
dza, iż „zamiast niepokoić się faktem 
przejścia niemieckiej placówki przemy
słowej w ręooi amerykańskie - Niemcy 
cieszyć się winni z tego, iż właśnie na 
niemiecką produkcję padł wybór Ame
ryki. Jeśli bowiem nawet sam fakt 
sprzedaży fabryki mógł-by być prze'Z 
niektórych niesłusznie uważ·any za krok 
niewłaściwy, to z drugiej strony stano
wi on tak wielkie wyróżnienie niemiec
kiej produkcji z pomiędzy innych pro
dukcji kontynentu, iż, używając jedynie 
wyróżnienia tego, jako reklamy, może 
?. niej niemiecki przemysł samochodowy 
wyciągnąć korzyści tak wielkie, iż po
kryją one stratę, prze"L przejście jednt>j 
fabryki poniesioną''. A więc - stratę. 
I w tym. najbardziej charakterystycz
nym może miejscu artykułu - czuje się 
mspirację: cukierek po tej go�zkiej pi
gulce. jaką nietylko przemysł, ale ambi
cja niemiecka, pycha, buta i duma. mu
siały połknąć. 

„Ueberfremdung OOr Automobilindu
i>trie" - to wyrażenie pochodzi od au
tora. kroniki przemysłowo-handlowej, za
mieszc:r.anej w 7-nanym niemieckim ty
godniku „Das Last-Auto''. Autor, trak
tując sprawę rzeczowo i poważnie, 
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stwierdza przedewszystkiem, iż sprzeda?. 
zakładów Opla nie była bynajmniej wy
nikiem jakiejś konieczności, była raczej 
nawskroś prywatną. tran'Zakcją. rodziny 
Opel. Jakkolwiek podany przez dyrek
cję fabryki argument, stwierdzający, iż 
zakłady dążyły do zintensyfikowania· 
eksportu, nie mając zaś odpowiednich 
po temu środków wła.snych, zmuszone 
były uciec się do pomocy l.GLpitału obce
go, - uważać należy za dość poważną 
przyczynę tran'Zakcji, niemniej jednak 
sprzedaż wyrządza IIliezmiernie wielką 
krzywdę całemu przemy-słowi niemiec
kiemu, który bynajmniej nie w lepszych 
od zakładów Opla znajdował się warun
kach, d?-iś zaś eksportowe jego możli
wości jeszcze zmalały. A jednak - do
daje - żadna z tych fabryk nie sprze
dała się, nawet w imię rzekomo szczyt
nych ideałów reprezentowani.a. w drodze 
eksportu niemieckiej produkcji samo
chodowej na świecie. Tembardziej, iż 
eksport ten, po'Za rzekomym celem ide
owym, kryje w sobie przecież i dobrze 
obliczony dochód materjalny. 

Wreszcie zacytować wypada to, co 
w dość ostrej formie powiedział pod 
adresem zakładów Opla i o całej sprawie 
autor kroniki przemysłowo - handlowej 
w poczytnym i cieszącym się opin.i:i b. 
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poważnego tygodniku ,,Motor and Sport". 
Posłuchajmy: 

„Miałem niegdyś przyjaciela - oto, 
co mówi dzi$ przemysł samochodowy, 
gdy zakłady Opla przeszły w obce ; �ce. 
('z�' były one dobrym przyjacieiem 
o tern mo:i.na było przekonać się na kon
forencj i dyrektorów w V er band dor 
Deutsche Automobilindustrie, kinily to 
wlaśnie zakłady Opla były tym czynni
kiem, które wszelkiemi silami <ląiylo d0 
przeszkod'Zenia temu, by General Mo· 
tors uszcz�śliwiło ludzkość now.•m ty
pe;m małego taniego samochodu. Sfinks 
z Ruesselsheim, który z mniejszem iuo 
wi1;kszem powodl!A>niem star.a.ł „:., do
t ychcza') utrzymywać tajemnic.� swych 
zagadek, jedną z nich wreszcie oficjal
nie rozwiązał - jednak czarne oczy je
go po�.adają. w sobie w dalszym cią.�u 
wielką ilość nierozwiązanych r,agade!;:, 
dotyczących claJswgo rozwoju przemv
slu samochodowego w Niemczech. Wie
le jest punktów, z jakich mo:Mla rozpa
trywać tranzakcję Opel-General Moto u :
z punktu widzenia nacjonalnego (oficja) 
ne kondolencje), z punktu widzenia 
ogólno - gospodarczego (czysto kapitali
styczne zagadnienie), przemysłu zagra
nicznego (poważne zmniiedszenie się ryn
ków zbytu), z punktu widzenia konsu
menta (ten śmiejący się trzeci.„) i WTe
szcie z punktu widzenia 'Zakładów Opla. 

Czego chce General Motors - o tern 
mówiliśmy już poprzednio: monoPQlu na 
maiły i tani samochód w Europie w dro
dze szczególnie intensywnego zakladar 
nia montowni i oddziałów fabrycznych 
w innych krajach i forsowania często
kroć swych produktów pod hasłem lo
kalnej wytwórczości krajowej. Zasadą 
jej jest; każdy, ponad „.siąt złotych 
zarabiający winien mieć własny samo
chód. Czyż jednak niemiecki przemysł 
samochoclow�, ma, na wzór Niobe, za
mie.nić si<; w skalę z tego jedynie po-

A u T o Nr. 5 

WYKONYWUJĄ: 

Nadwozia samochodo.we 
wszelkich typów 

B I U R O  W A R S Z A W S K I E
UL. SMOLNA 23. TELEF. 325-11 .

wodu, i ż  wielki wąż amerykański połk
nął jedno z jej dzieci? Chyba nie". 

W zako1icz,ooiu swego artykułu autor 
zwraca się już z gorącym apelem do 

obywatelskich uczuć Niemców, zamierzają
cych nabyć samochód i wskazuje im, jak 
wielkie mają w tej chwili pole do PQpi
su w wykazaniu swej odporności na za· 
kusy obcego przemysłu. Równocześnie 
stwierdza, iż pomyśleć należy bardzo 
poważnie o konieczności zorganizowania 
frontu, który skuteczni� przeciwdziałał
by zakusom zagranicy zalania niemiec
kiego rynku: „Nie wolno - kończy � 
dopuścić do tego, by mówiono: był nie 
gdyś niemiecki przemysł samochodowy. 
Zawsze mówić musimy; będzie niemiecki 
przemysł samochodowy". 

Na tem przegląd prasy niemieckiej 
kończę, zaznaczając, iż numeru „Auta" 
nie starczyło-by na podanie wszystkie
go, co na temat Opel-General Motors na
pisano. I jakkolwiek c'Zęść prasy operu
je naciąganemi lub i,nspirowa.nemi argu
mentami w swych obszernych tyradach 
obro1\czych rod'Liny Oplów, lwia jej 
('zęść krótko, ale dobitnie, woła: 

- Stalo się źle. 

(X) Jak donosi prasa niemiecka, 
!•'ord rozpoczął pertraktację z zakłada
mi Hoootnlohe w Katowic.ach o wykupie
nie większości tych zakładów. 

(X) Rada Nadzorcza zakładów Opla 
w związku z nabyciem ich przez Gene
ral Motors rprzedst�wia się w chwili 
obecnej, jak następuje: Wilhelm von 
Opel, jako prezes, które to stanowisko 
zastrzeżone jest podobno dla niego do
żywotnio, dr. Fritz von Opel i dr. Wron
k�r-Flatow, Niemiec, radca praw.ny Ge
neral Motors. To są Niemcy. Amerykai. 
jest pięciu, a mn.: Sloan, Fisher, Moo
ney, Bradley i Smith. Do Rady wejść 
ma jeszcze Fritz von Opel, syn Wiljama, 
jako „minister bez teki'', w tym jednak 
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'' ypadku wejdzie do Rady jeszcze je
den amerykanin z ramienia General Mo
tors. 

(Y.) Wychodzące w Paryżu Revue 
General Internationale poświęca w jed
nym 'Ze swych ostatnich numerów wiele 
mteJSc.ai znanej stuttgarckiej fabryce 
mag;net i świec Robert Bosch. Artykuł 
nie nosi śladów reklamy, przeciwnie � 
wszystko przemawia za tern. iż jest on 
podany przez redakcję. W artykule tym 
podniesiono wielkie zalety magnet 
i świec Boscha. a to zarówno dla samo
chodów, jak i aparatów lotniczych. 
Fakte ten o tył� zasługuje na uwagę, iż 
jeszcze przed dwoma laty paryskie przed
stawicielstwo Boscha musiało zwalczać 
poważne trudności, by wyroby niemiec
kiej fabryki dopuszczono do paryskiego 
Salonu. 

Karol Bt11z t 

(X) Zmarł w wieku lat 85 w majątku 
swym J..adi&nburg pod Mannheim dr. Ka
rol Benz, jeden z przodujących kon
struktorów niemieckich, twórca niemiec
kiego przemysłu samochodowego, współ
właśeiciel Daimler-Benz Werke A. G.  
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ROYAL COR DS 
Wyłączne przedstawicielstwo na Polskę I w. m. Gdańsk „OPONA" Sp. z o, o. Warszawa, Mazowiecka 1 1, Tel. 145-94. 
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Ku upamiętnieniu pierwszego dziesięciolecia odzyskanej niepodległości państwowej 

Polski odbędzie się w czasie 

od 1 6  maja do 30 września 1 929 r.

POWSZECHNA 
W Y S T A W A
K R  A J  O · W A· 

W P O Z N A N I U 
Protektorat nad Wystawą raczył objąć 

PAN PREZYDENT RZECZYPOSPOLITEJ 
DR. IGNACY MOŚCICKI 

który dokonał otwarcia Wystawy dnia 1 6  ma1a o godz. 1 O-ej przed poł.

W skład Komitetu Honorowego wchodzą wszyscy Mi

nistrowie z Marszałkiem Piłsudskim na czele, obaj Kardy

nałowie i Marszałkowie Sejmu i Senatu. 

Ogólnopolski charakter Wystawy podkr�ślony został przez Komitet Wielki, w skład 

którego wchodzi 400 osób z pośród najwybitniejszych jednostek społeczeństwa, reprezen

tujących administrację państwową, rolnictwo, sztukę i naukę, przemysł, finanse i handel. 

Na tę rewję naszych bogactw i wartości kulturalnych, gospodarczych i społecznych, 

na to uroczyste święto myśli 1 pracy polskiej mają zaszczyt zaprosić cały Naród 

RADA GLÓ W NA, ZARZĄD I DYREKCJA 

I POWSZECHNEJ WYSTAWY KRAJOWEJ 

I::] 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 1111111111111111111111111 I::] 
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• •  PONTIAC • • OLDSMOBILE • • OAKLAND • • BUICK • • LA SALLE • • CADILLAC • • CHRYSLER 

BOBROWSCY I SLUBICKI INŻ. E L EKTRYCZNB INSTALACJE SAMOCHODOWB 
JENERALNE PRZEDSTAWICIELSTW A I AUTORYZOWANA OBSŁUGA 

. . 

D E L C O - R E M Y 
z 
u; LICZNIKI AC I AKUMULATORY WILLARD. WARSZAWA. UL. kAZIMIERZOWSKA 74. TEL. 301-48 
o ZAMIEJSCOWE ZLECENIA ZAŁATWIAMY ODWROTNĄ POCZTĄ. 
> 

• • ERSKINE • • AUBURN • • PACKARD • • STUTZ • • PIERCE·A.RROW • • FIAT • • RENAULT • • CITROEN • • MINERVA • • 

R 
ZJAZD PRZEDSTAWICIELI SAMO· 

CHODÓW ,.ESSEX''. 

W sobotę dn. 13 kwietnia odbył się 
w Warszawie zjazd przedstawicieli firmy 
JJudsexway, będącej generalnem przed
stawicielstwem światowego koncernu 
HUDSON MOTOR CAR Co., Detroit, 
na teren Polski i w. m. Gdańska. 

Uczestnicy zjazdu, reprezentujący 
wszystkie większe ośrodki w Polsce, 
stwierdzili jednogłośnie ogromny sukces. 
osiągnięty przez markę Essex na terenie 
polskim w ciJlgu ostatnich kilku miesię
cy. Sukces ten zawdzięczają. samochody 
Essex zarówno wielkim swym wartościom 
konstrukcyjnym i estetycznym, jak i fak
towi, iż montowane są. obecnie w kraju, 
co obniżyło wydatnie ich cenę, umożli· 
wiając sprzedaż samochodów wyższej 
klasy po cenach samochodów klasy naj
niższej. 

W związku z wprowadzeniem nowe
go modelu Essex'a spodziewany jest dal
szy ogromny wzrost zainteresowania sa
mochodami temi na rynku polskim. 

Zjazd pI"Zedstawicieli Essex był pierw
szym z szeregu zamierzonych okreso
wych r.r.ja2dów. 

E 
NOWE PODWOZIE AlJTOBUSOWE 

„URSUS". 

Zakłady Mechaniczne „Ursus" skon
struowały i wypuściły ostatnio na rynek 
specjalne podwozia. autobusowe, ozna
czone jako „Typ A W.'', i przeznaczone 
jedynie do karosowania na nich 22-oso
bowych autobusów. Konstrukcja. tych 
podwozi, wzgl. autobusów uwzględnia 
specjalnie warunki dróg polskich, mając 
na celu uodpornienie autobusu na wszel
kie przeszkody jazdy. Autobusy te po
siadają. nośność 8 ton. Wewnątrz urzą
dzone są. z całkowitym komfortem. 

NIEZWYKŁY SAMOCHÓD 
KRÓLEWSKI. 

Po raz pierwszy od 5 lat, dwór angiel
ski zakupił 3 nowe samochody dla. swe
go użytku. 

Jeden z nich - to szara limuzyna. 
Drugi - to nowa kareta „brougham" 
w królewskich barwach - czerwonym 
szkarłacie, przeznaczona do użytku w 
Londynie dla obojga. królestwa lll.3. pry
watne wizyty, lub też dla króla do wy
jazdów na kolacje. 

Najbardziej jednak zajmującym z tych 

Pierwsza Krajowa 
Fabryka Akumuatorów 

„ B R G S "  
Warszawa, Elektoraloa 10. 

Tel. 193-59 
Poleca wszelkiego rodzaju 

A K U M U LATORY 
(typy oormaloe, Boscb'a, 
Fiata, Dodge'a, Cadillaca 

i Inne) do oświetlania, star
teru, zapalania etc. 

POJEMNOŚĆ 
I TRWALOŚĆ 

G W A R A N T O W A N A  

5 3  

trzech wozów, będących rysunku oraz 
wyrobu brytyjskiego, jest 6-cio kołowa 
kareta, która używana będzie przez kró· 
lewskie wycieczki do polowania. na ugo
rach („moors"); jak dotąd do tego celu 
przeznaczone były wózki zaprzężone w 
kucyki. 

Gdy stan zdrowia po długiej choro· 
bie nie pozwoli na długie spacery, król 
Jerzy używać hędzie tego samochodu do 
objazdu swoich wzorowych ferm i mle· 
czarni. Wóz ten został specjalnie skon
struowany do przezwyciężenia trudnego 
terenu niedostępnego dla zwykłego auta 
i zamiast gąsienicy posiada. 6 kół zaopa
trzonych w mocne opooy pneumatyczne 
Dunlop. 

Nowością. jest umieszczenie drugiego 
szybkościomierza wewnątrz karety w celu 
umożliwienia. obojgu królestwu orj&ntacj i  
c o  d o  szybkości jazdy. 

Specjalna grupa. mechaników będ7.i.e 
obsługiwała. te trzy automobile w Buc· 
kingham Pałace. Jednam z ich zadań bę 
dzie usuwanie z k.aroserji rys, kiedy sa
mochody królewskie powrócą. do garaży. 
Uszkodzenia lila emalji nadwozia powsta
ją na skutek wyrysowywania. monogra
mów lub nawet całych nazwisk przez 
osoby, które w ten sposób mają nadziej� 
udowodnić swoje zbliżenie się do osoby 
króla angielskiego. 

„FORDZlSTA". 

Ukazał się pierwszy numer ciekawe
go jak na nasze stosunki, pisma. samo
chodowego p. t. „Fordzista'' organu -
jak głosi podtytuł - tysięcy fordzistów 
polskich t. j. ludzi samochodu i doktryn 
J.<'orda. 

Pierwszy numer o dużym formacie, 
na niebieskim papierze, poza artykułem 
wstępnym, przynosi ciekawe wiadomo
�c1 o projekcie Forda pobudowania 
własnych zakładów w Polsce, komplet
ny ilustrowany opis nowego wozu For
da, model A, szereg porad i wskazówek 
między niemi „Co robić ze starym For
dem'' i t. p. 

Cena egzemplarza - 50 gr. redakcja 
i administracja Warszawa, pl. Grzybow
ski 3/5, tel. 206-80. 
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FABRYKA OBRABIAREK . 

„PIONIER" 
SP. Z OGR. ODP. 

Warszawa, Krochmalna Nr. 71 

SERJOWA FABRYKACJA PRECYZYJ

NYCH O B R A B I A R E K  DO METALI. 
TOKARKI, FREZARKI, S H A  P I  N G I ,

REWOLWERÓWKI, WIERTARKI, POMP

KI DO SMARU i WODY, IMADŁA RÓW-

NOLEGŁE i T. D. 

Prospekty oferty na żądan ie. 

E l e ktrotec h ni ka Auto m o b i l owa 

'' M A G N E T "SP. z o. o.  

ZYGMUNT PO PŁA WSKI 
U L. HOh 3S W A R S Z A W A  TEL. 4 1 9-31 i 19-31 

Przedstawicielstwo, skład fabryczny i warsztaty 

S. E. V. 
Joseph Lucas L T O. 

I N S T A L A C J E  M O T O C Y K L O W E  
Wyłączna sprzedaż akumulatorów samochodowych 

syst. "TUDOR"
Autoryzowane warsztaty i skład części zapasowych 

F O R D  M O T O R  C O M P A N Y
i C H E V R O LET

NAJWIĘKSZE  WARSZTATY R E P E R ACYJ N E  

o O O 111111111111111111111111n1111111111111111111m111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m111111111111111111111111111111111111111111nn11111111111111111111111111111111 o o o
[J [J 
o [J 

i 

B E R L I E T
S A M O C H O D Y 

O S O B O WE, 
CIĘŻAROWE, 
A U T O B U S Y. 

WYit�:���rO- !_� 
DO 1 2  TONN 

GENERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO NA POLSKĘ I W. M. GDAŃSK : 

A to-Pala e'' BCIAMĄCZYŃSCY i SKA wARszAwA, MoN
.
mszKr 2. 

" u c TELEFONY: 161.77 1 284-51. 

o o 
[J'--���������������������������������- 0 
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„ 

PO\VSZECHNIE utarło się mniemanie, że automo
bil wysokiej klasy musi być bardzo skompliko

wany. Nie ma to miejsca z samochodem Lincoln. 

Konstrukcja Lincolna jest prosta i nieskomplikowana. 
Nie wymaga on większej pieczy, niż każdy inny 
samochód. Lincoln posłuszny jest najlżejszemu ru
chowi kierującego. Dlatego też jest jednym z nielicz
nych wozów wysokiej klasy, który kobieta może 
prowadzić bez najmniejszego zmęczenia. 

W Lincolnie najdalej idąca precyzja łączy się z 
piękno;cią zewnętrzną. Powinniście zapoznać się z 
tym wozem. Podczas próbnej jazdy nasz przedsta
wiciel z największą chęcią zademonstruje Wam sa
mochód Lincoln i jego niezrównane zalety, bez 
najmniejszego dla Was zobowiązania. Zażądajcie 
naszej i lustrowanej broszury. 

8 cylindrowy silnik, pod kątem 60 °  V. zapałanie 
"nie w takt'', minimum wibracj i. Termostatycznie 
kontrolowana chłodnica wyklucza przegrzanie łub 
stratę wody. System 6-ciu hamulców zapewnia kom
pletne opanowanie wozu przy każdej szybkości. 

7-0J.ob1Ywa L1m1tnnt1 

Zaslępstwa Samochodów 
Lincoln: 

Motofors Sp. z. ogr. odp. 
Kr6levska 41, Warszawa 

"Autotraktor"Sp.z.ogr.odp. 
Ossolińskick l, Warszawa 

]. Zagórski 
Ogrodowa 17, Poznan 

Ludwik Hubicki, ul. 
Szpitalna l 1, Kraków 

"Eshape" Sp. H P z. o. p. 
Akademicka 1 5, Lw6w 

O D D Z I A L L I N C O L N F O R D M O T O R C O M P A N Y

5 5  
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DLA KAŻDEGO MOTORU: SOL EX 
4 ... ro cylindrowego: 

„SO LEX" 
6 ... cio cylindrowego także: 

„ S O  LEX" 
a ... io cylindrowego także, tylko: 

„ SO LEX" 
J E N  E R  A L N E P R  Z E D S T A W I C I  E L S T  W O : 

„ M O T Q R , S T O C K " 
Plac Napoleona Nr. 3 W A R S Z AWA Telefon 259 ... 14 i 284.-97

N I E Z RÓWNA N E  P O LSKIE 

PIAN I NA 
naj nowszej konstrukcji 

p i e rw s z o rz ę d n e j  fabryki 

J. KERNTOPF I SYN 
odznaczonej najwyiszemi nagrodami 

Z DŁUGOLETNIĄ GWARANCJĄ 

na 1 8  rat 
miesif(cznych przy wpłacie 

1/8 należności

S P R Z E D A J Ą  

S K Ł A D Y  F A B R Y C Z N E  
Warszawa, Szpitalna 9, telefon\ 49„12 

Częstochowa, ul. Panny Marji 39 
Włocławek, Plac Wolności 6 

Ulfń � � �///� ('tJ. � /U 111 
IUIU � �� �gp 'fl/ulJ ł'( 

ZAKŁADY AKUMULATOROWE 
�P. Z O<iR. ODP. 

Warszawa, Al. Jerozol imskie 39, tel .  93-92 
Gmach Hotelu .Polon)a') 
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6 cyi. „lJfON./JSTELL/1" . .iffouel 1929. Ce11a Zl. 14„50.-

w y Ł q c z n E p R z E o s T H w I c I f L s T w o : T o  w H R z y s  T w o T f c n n I c z  n D·H n n o L o w E

ES P ER 
Warszawa, Marszałkowska 153, tel. 21 -64 
Katowice, Rynek Nr. 2, telefon Nr. 5-85 
Kraków, Karmelicka Nr. 9, telefo n Nr. 4-98 
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GENERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO: 

?OLSKIE TOWARZYSTWO SAMOCHODOWE 

S A I N T- D I D I E R
SP. AKC. 

WA R S Z AWA, U L .  M A Z OW I E C K A  9
. · Dyrekcja:  328·81, Dział sprzedaży: 335-84 

TELEFONY. Z a r z ą d :  328·84, � i u r a, s k ł a d y  328-87 

�Q&lóNs�volSI� flmnmtu�� 

· LÓDŹ, L. GERHARD, PIOTRKOWSKA 113, TEL. óO-ltO
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aku m u l atory · 

ZAKłADY AKUMULATOROWE SYSTEMU 11TUDDR11 S. A. 
WARSZAWA, UL. ZŁOTA Nr. 35, TELEFONY: 404•94 i 17•45 

ODDZIAŁY: BYDGOSZCZ, LWÓW, POZNAŃ 

Sprzedaż na m. st. Warszawę w firmie 
„MAGNEl "-WARSZAWA, UL. HOŻA 33. TELEFON 19•31 

Konstruktora i. rysownika 
jako kierownika budowy karoseryj. 

Inżyniera z dłuższą praktyką 
jako kierownika warsztatów repe

racyjnych samochodów osobowych 

wszelkich systemów poszukuje od 

zaraz lub później poważne przedsię-

biorstwo samochodowe. 

ZGŁOSZENIA 

POD B. P. DO REDAKCJI „A UTO" 

WA R SZA WA, OSSOLIŃSKICH 6 

o n l t s l CH�m nn I R U D n DL.

BĄDŻ  P R Z EZ O R N Y M
i zaopatrz latarnie 

swego samochodu w żarówki 

DUPLO i TRIPLO 
fP� llHll /11 1/L Iii ��SA 
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N I E  OŚLEPIAJĄ PRZECHODNIÓW! 
N I E  MĘCZĄ OCZU K I EROWCY !  

D O  N A B Y C I A

w k a ż d y m  s a mo

chodowym i e fek

t r o t e c h  n i c z n y m  

s k l e p i e  
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DO SAMOCHODÓW, DAJĄ 
SILNE ŚWIATŁO I UMO.
ŻLIWIAJĄ ŁATWY ST ART 

P O L S K I E  T O W A R Z Y S T \V O

A K U M U L A T O R O W E  S .  A .  

BIAŁA K/BJELSKA 

ODDZIAŁ HURTOWEJ SPRZEDAŻY 
I WARSZTATY R EP A R A C Y J N E  

W A R S Z A W A
KOPERNIKA Nr. 13 TELEFON 339 , 09 

ŻĄDAJCIE AKUMULATORÓW TYLKO 

„PETEA" 
NAJWIĘKSZY �.„ RZECZPOSPOLITĄ POLSKĄ 

W A R S Z A W S K I  P A R O WY Z A K Ł A D  W U L KA N I Z A C Y J N Y  

Wincente10 �sowiec�ie10 
WARSZAWA, BRACKA .16 22, TEL. 250-05. 

Wykonywa wszelkie reperacje opon i dęt•k sa
mochodowych, jak nakładaole protektorów, re
pt"rac::ja rantów, oraz: lamowania opon nowym 
płótnem po cenach zniżonych, konkurencyjnych. 
Aparaty najnowszej konstrukcji, uri11dzone sy-

stemem amerykańskim. 

S Z Y B K A  R Z E T E L N A  O B S L U G A .  

N a  tqdanie wysyłam wykonane roboty koleją 
lub pocztą. Zakład czynny od godz. 8-19 bez 

przerwy, w aoboty do 18. 

ZĘŚCI ZAMIENNE 
FORD i CHEVROLl!T 

AKCESORJA 

20°/o osczędn.ości 
dają używane powszechnie zagranicą 

TA B L E T K I  B E N Z Y N O W E  

UNCLE SAM-A!! T o
konserwujące motor, niedopuszczające do osa
dzania się sadzy w cylindrach, na Hoku, zawo
rach i świecy zapałowej, ułatwiające start z imą 

Liczne świadectwa użyteczności i prób 
krajowe i zagraniczne 

Ż ą d a ć  w s z ę d z i e
w składach i sklepach a u t o m o b i l o w y c h  

WYŁĄCZNE PRZEDSTAWICIELSTWO 
NA POLSKĘ 

DOM HANDLOWY 
„ A R W I D " 

WAR SZAWA 

Daniłowiczowska N!! 8, m. 24. Telefon N!! 93-99 

r MV ROLKOWE 

� ,�, • � BEZSZELESTNE 

--*�� "•"•'•'"'' :i; SKŁl\D SPECJl\LNY' 

Warszawa R Q T J\  X N iecała 1
Na składzie wszelkie wymiary do wozów europejskich 

amerykańskich. Równlet łańcuchy do rusztów autom., 
gatrów, betoniarek, podnośników, transporteurów I t. p. 

na składzie. 

D E R M f\ T O  I D Y  0 0  s�,��„�!!.?, D ó w
B o g a t y d o b ó r  k o l o r ó w  i d e s t:. n i  

FRl\NK REDDl\Wł\Y, Warszawa, Królewska 39. Telefon 17-90.
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E P O KOWY C H EVRO LET
Historj i Chevroletów 

zaopatrzony w silnik 
6 - cio cylindrowy 

Dzięki wypuszczeniu na rynek nowego 6-cio 
cylindrowego modelu. rok 1929 stanie 

�ię pamiętnym w dziejach Chevrolet Motor 
Company . Jeszcze nigdy nic •przedawano sa· 
mochodów tei klasy po tak niskiej cenie. Nowy 
model 1est rzeczywiście sens•ci�. o której m6wi 
dzisiaj cały lwiat. 

Miano „epokowy", nadane nowemu 
modelowi, nic jest przesad�. Chevrolet na rok 
1919 stanowi Z2.5adniczy zwrot w rozwo1u 
automobilizmu. Trud no uwierzyć, iż jest to 
samochód wyrabiany masowo 

Nowy Silnik. 
Zasadnie� n<)wośc1� w nowym modelu jest 

'-cio cylindrowy potężny silnik, będlCY osm· 
nim wyrazem techniki automobilowej. Silnik 
ten o górnym rozn.�dzic jest wynikiem cztero· 
letnich doświadczeń i prób, przeprowadzonych 
w laboratoriach oraz na terenach doświadcul· 
o ych General Motors. Przeszło no t) p6w 
silników szdcio-cylindrowych zostało wyko
nanych i poddanych licznym próbom zanim 
ostatecznie został pn.yjęty silnik, Ultosow20y 
obecnie na nowych modelach Chevrolet. 

Moc •1lnika, zwiększona o 31,8 •10 w porównaniu z poprzednim modelem, równa się 
46 KM na hamulcu przy 1600 obr:mch na 
minutę. Maksymalna szybkośc samochodu 
została pnez to zwiększona o 10 'J,. 

Nowe Ulepszenia. · 
System dopływu benzyny został znaczruc 

udosko:.alony. Benzyna z głównego zbiornika, 
o zwiększonej pojemności, 41 ,64 Inr. im
dostarcz.ana zapomoc� pompy ss�co-tlocz�ccj 
zaopatrzonej w specjalny szklany filir, który 
zatrzymuic wszelkie weczyności zawarte w 
benzynie. 

Suśc1ocylindrowy 1amochód w 
ceme woz&-<.11 cuerocylindrowych 

Zastosowanie spcCJalnc, pompki przy kar
buratorze, która dostarcza dodatkowl ilość 
benzyny z chwill kicd> raptownie naciśniemy 
pedał akceleratora powiększa akcelcraqę o 
1 1  '/, w porównaniu z popn.cdn1m modelem. 

Spccjalnl uwaęg zwraca udoskonalenie 
bezpośredniego i automatycznego oliwienia. 

Nowe udoskonalone hamulce . na cztery 
kola działljl równomiernie z.a lckk1cm na
ciśnięciem pedału. Wal z.aś korbowy niczwyklc
mocncj budowy z kutc1 stali 1cs1 statycznie 
i dynamicznie zrównowazony 1 nic �ddajc 
się wibracji nawet podcus na1szybszc1 jaz.dy. 

Nowe Karoserje. 
Nowe karoserie Fishera. bardz1c1 prze

stronne 1 bardziej wydłuionc, niż w poprzed
nich modelach, czynil wysoce estetyczne 
wraun1c Ich wygłld zewnętrzny zadowoli 
na1wytrawnic1szcgo znawcę Nadzwyczaj 
szczęśliwy dobór kolorów, którcm1 wozy te 
Sl lakierowane, podnosi ich elegancję. Wydlu 
żonc niskie linie, chromowana ornamentacja, 
szcrokir sklepione błotniki, wysoka maska, 
nadaią tym samochodom wygląd luk�usowy. 

Wewnętrzne wykończenie nowych Chcvro· 
łctów 1cs1 bez 12n.utu. Szerokie wygodne 
siedzenia s� pokry1c gusownemi, trwalemi 
mateqal2m1 w kolorach, które harmonizuii z 
karoseril d2ncgo samochodu. Między s1edze· 
niam1 pozostawiono dużo wolnego m1c1sca 
dla nóg. Wydłużone ramy okien dają rozlegle 
pole widzenia. 

W n1Jbhuzych dniach uku.c U( ogłoucrut 
Oł.nlJm1.l14Cf 1Jhun1t il( 01 ryn&t.1 OOWCJ 6<M> 
C')'hndrowtJ c1ęz.uó..,k1 ChNToltt.. 

W nowych Chevroletach wprowadzono 
między inncm1 doniosłe ulepszenie, - pn.csu
wałnc siedzenie kierowcy. Siedzenie może być 
przcsuw2nc nawet w cz2.5ic jaz.dy zapomocl 
male1 krótkie1 korbki. 

Elcktownl tez nowościl w Chevrolecie na 
rok 1919 Sl przednie latarnie, których wygląd 
znaznic zyska! w nowym modelu. W celu 
dowolnego obniżenia kierunku światła w 
nowych latarniach Chevroleta umieszczono 
z łcwc1 strony pedału sprz�gla specjalny 
pn.cllcznik, dziala1lCY przy naciśnicruu nogi. 

Wszystkie modele Sl i;aopatn.one w lampkę 
ostrzcgawcz� "stop„ oraz w tylne światło. 
Uchwyt do opony zapasowc1 umieszczony 
icst z tylu. 

Wreszcie wszystkie modele Sl zaopatn.one 
w znane amonyutory hydrauliczne systemu 
„Lovcjoy", które zapewniail wygodnl i bcz
piecznl jazdę po na1gorszych drogach. Amor
tyzatory te systemu oliwnego Sl doskonale 
znane w calym św1cc1c samochodowym, -
uzywanc zaś Il w najdroższych samochodadi. 

Siedem różnych modeli karoserii Fishera 
icsł do rozpor�dzen1a nabywców. sl to: 
Phaeton. Roadster, Coach, Coupć, Sedan, 
Sport Cabriolet 1 Convmiblc Landau Każdy 
zna1dz1e między tcrru modelami wóz dla 
siebie odpowiedni 

W ten spesób dogadza1lc wszelkim gustom 
i wymaganiom epokowy Chevrolet dostępny 
jest dla nąjszcrszcgo ogółu, gdyż dzięki ułat
wiony m warunkom płatności nabycie jego 
nic przccistawia żadnych trudności. Znakomicie. 
Lorganozowany svstcm obsługi oraz roczna 
gwaranqa pn.y sprzedaży zapewniaj� trwa
łość i sprawne funkcjonowanie tego epoko
wego samochodu. 

C H. E V R O L E T
G E N E R A L  M O T O R S  W POLSCE, W A R S Z AWA 
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H U R T O W Y  H A N D E L  
\>\' I N  I SPIRYT U A L J l  Z YGM U NT J A R O C K I  i S - ka 'WA R S ZAWA 

SENATORSKA Nr. l i .  -- TEL. 48·94 i 24+38. 

WSZSTKH S Z K O Ł Y  S ft M O C H O D UW E  
u c z ą  W E D Ł U G  P D D R t C Z ft l K Ó W

IDŹ WltC I ZAPISZ Sit DO ]EtiO SZKOŁY, 
ZŁOTR nr. 25, m. 3. mn. 61-34.

D O  W S Z ELK I C H  TYPÓW SAMOC H O D Ó W  
S P E C J A L N O Ś Ć : t y p „ W E Y M A N N A U 

E M A L J O WA N I E  N A  Z I M N O  
ZAGRANICZNEMI APARATAMI 

,,WYTWÓRNIA KAROSERJI B·CIA COBEL", SP. Z O. O., WARSZAWA, UL. OKOPOWA 42, TELEFON 528-97 

AUTO -SPORT Poleca w najlepszych gatunkach po cenach konkurencyj
nych: A kcesorja samochodowe, akumulntory, opony, dętki, 
oleje, smary oraz wszelkieg-o rodzaju okucia i galanterję 
karoseryjną j ak  ról\'nież bi 1chę i profile aluminjowe, że-

S P .  Z O. O. 

Bracka 18 WARSZAWA Tel. 525-78 lazne i m• •s iężne. Dział W)'SJ1lek na prowincję. 

N ł\ P R l\ W ł\
I P R Z E R Ó B K I\  

MAGNET. DYNAMO. STAR
TERÓW. A U T O M A T Ó W. 

AKUMULATORÓW RÓŻ-
NYCH SYSTEMÓW 

SZCZOTKI I KOLEKTORY 
DO DYNAMO FORD, FIAT, 
BERLIET. MATHIS, DUCE-

LIER I INNYCH TYPÓW 

M. uwnnoow s K 1
ul.  Nowogrodzka 3 1  

Telefon 409-15 

c·ASTROL - MOTOR - OIL
FABRYKAT F I R M Y  WAKEFIELD W LONDYNIE 

N A J  L E  P S Z·Y O L E J  C A Ł E G O  Ś W  I A T A

62 

LUDWIK BALIŃSKI & LEON FIUTOWSKI 
S P .  Z OGR. ODP. 

Warszawa, u l .  Poznańska N2 1 1 .  Telefon 7-86. 
BUDOWA i REMONT CHŁODNIC 

u l ica  Marszałkowska N2 1 4. Telefon 284-14.  

SAMO CHO, D luksusowy (limuzyna) 6-cio
osobowy LANCIA 8 cylin

drowy 95 HP. 
OKAZYJNIE DO SPRZEDANIA 

Oferty sub: „Lancia" do Tow. Reki. Międz. j . r. R udolf 
Mosse, Warszaw·a, Marszałkowska 124 • . 

J E N E R A L N E  Z A S T Ę P S T W O  N A  P O L S K Ę

R. GLOCKSMANN
CIESZYN, GÓRNY RYNEK 5 

Dla niektórych rejonów przyjmuje się jeszcze zastępców 
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Hupp Motor Car Corporation 
DETROIT, MICHIGAN, U. S. A. 

6 i 8 CY L I N D R O W E

TOW.F\ RZYSTWO IMPORTU Sl\MO CHODÓW .F\MERYKl\ŃSKICH 

,,HUPMOBILE'' 
SP. Z OGR. ODP. 

Jeneralna Reprezentacja na Polskę I w. m. Gdańsk samochodów „ H U  P .M O B I L E "  

Warszawa, ulica Foksal Nr. 12. Telefon 293-99 
SALON WYSTA WOWY: Senatorska Nr. 6. Telefon 273-26 

63 
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DROGI CA LEGO 
Ś W I A T A

PRZEBIEGAJĄ SAMOCHODY 

NA PNEUMATYKACH MARKI 
ż 
Ą 
D 

A W
J s

c z

I Ę 
E D

z 

N I E  S P R A W I A J Ą C  Z A W O D U  K I E R O W C O M

I 

E 

GBNBRALNA RBPRBZ. L d "k p· tk . s-ka w A R s z A W' A 
NA POLSKij I GD A Ń S K  u WI 1ę a 1  - warecka 9, telef. 194-28 

)) 

SP. AKC. 

B E L  P O  LJ) 
Warszawa, ul. Żórawia 15 
Telefony: 274-03 i 274- 63 

W A R S Z T A T Y 
S A MO C HO D O lYE 

11l. Niska 6;, telef. n4-0T 

64 

Wy k o ny w uj ą
wsselkie remonty 
s a m o c h o dó w
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SamocbóiJ !dol/a FrQ4'cbi11t� ofiarowany Oir11 Śo•. pr.:e� rzlonków AleiJjola1ldkiego Au/omobi/k/11611• 
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K U F R Y S f\ M O C H O D O W E
D O  W S Z Y S T K I C H  T Y P ÓW S A M O C H O D Ó W  

O R A Z 

W S Z E L K I E  P R Z Y B O R Y P O D R Ó Ż N E  
I WYKWINTNI\ Gf\LF\NTERJĘ SKÓRZF\NI\ 

P O L E C A  

S T  I\ N I S Ł f\ W K R I\ U S E i S-
Kf\

FABRYKA I MRGRZYN PRZYB. PODRÓŻNYCH 

Warszawa, ulica Królewska N2 1 .  Telefon 14-86. 

JULJUSZ POZN.f\ŃSKI, INŻYNIER Zastępstwa I składy fabryczne: 

Wf\RSZf\WR, HORTENSJf\ .N'!! 7 
T E L E F  O N 117-18 

Reflektory,szukacze „CURRUS". Strzałki „IRIS". 

Taksometry oryginalne BRUHN'A. Zegary szwaj• 

carskie „ A S S A". Trąbki (sygnały) OBERME• 

TALL. L e w a r k i  oryginalne „ R A K ". Klucze 

S. W. F. Wentyle „EDCO". Tachometry „OTA". 

Pompki „MAGNETOR". Towotnice i grajcówki 

„MEYREL". Taśma hamulcowa „DYNAMOR". 

D O S T A W A  

W S Z E L K I C H  

A K C E S O R J I 

S A M  O C H  O -

D O W Y C H. 

C E N Y  Ś C I Ś L E  

F A B'·R Y C Z N E . 

S P R Z E D A Ż

W Y Ł Ą C Z N I E

H U R T O W A

o p

F I

1 

1 

H E A V Y  
D U T Y . 

· o • y 

R U G G E D
T R E A D
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KARBURATOR, KTÓRY ZAPEWNIA MOC I E KONOMJĘ 

T O W A R Z Y S T W O
KA,R B U R AT O RÓW Z E N I T H 39-51, Chemio Feuillat,

L Y O N ,  F r  a n c j a.

CHROńClf WBSff SBMOCH�Oł 
SAM O CH ODOWE 

. 

01 ,0lftRU 
najmniejsza i najskuteczniejsza z gaśnic 

„K�OCK OUl" 
8 ft 8 y 

Posiadamy 
specjalny model dla samoch. ciężarowych i autobusów. 

P O L S K I  

KNOCK OUT
WARSZAWA, UL. TRĘBACKA N2 1 3. 

2 
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N O W E  U D O S K O N A LO N E
Z A PA L A N I E  B AT E R YJ N E

S C I N T I L LA 
Z A P E W N I  W A fł\  Z A WS Z E  

S P R A W N E  F U N K C J O N O W A N I E

ZAPŁONU NA WASZYM SAMOCHODZIE 

( 

S C I N T I LLA 
BAGATELI\ 1 5  
TELEFON 438 - 22 

O F E R T Y K R T R L O G I  N R  Ż Ą D A N I E  G R A T I S. 

· MIN
marka światowej sławy 

o ustalonej. reputacji

VA R S OV I E  - AU T O M O B I L E  S. A. 
Firma egz. od 1901/ r. 

WA R S Z AWA, KOPERNIKA 4/6 

�� - -�=-=.......:==-============== 

3 
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Znakomite 
I 

( 

wyczyny Nowego 
Forda w różnych 
częściach świata 

W ciągu swej krótkiej eg
zystencji N owy Ford 

zdołał dokonać rzędu świet
nych wyczynów, świadczą
cych o doskonałym jego 
gatunku i niezawodnem funk
cjonowaniu wozu. 

Przeszło 12,800 kilom. w 
ciągu trzech tygodni 

Jednym z pierwszych N owych 
Fordów odbyto podróż od 
Dearborn, Michigan, przez 
Los Angeles, San Francisko 
do Nowego Yorku i zpow
rotem. Droga wiodła przez 
łańcuchy gór, pustynie i 
śniegi, z przeciętną szybkością 
66 km. na godzinę. Przestrzeń 
ta odpowiada - praktycznie 
mówiąc - całorocznej jeż
dzie, a jednak przebyto ją  
bez jakiejkolwiek reperacji. 

Naokoło Ameryki wciągu 
28 dni 

Innym uwagi godnym wy
czynem Nowego Forda była 
jazda naokoło Ameryki w 
c;iągu 28 dni. Z Nowego 
Yorku wiodła droga przez 
T oron'to-Sault St. Marie
Helenę (Montanę)-Seattle
San Francisko-Los Angeles 
-El Paso (Texas)-Memphis 
(T ennesee )-Columbus( Ohio) 
-Harrisburg (Pelsynwanję), 
i z powrotem. Użyty samo
chód był typu "Roadster". 
Tylko w wyjątkowych wy
padkach kierowca zmuszony 
był użyć drugiego biegu. 

„Allgemeincr Ocutscher Automo
bilclub„ zorganizował zawody so
lidności i ekonomiczności wozu 
które poraz pierwszy miały miejsce 
w 1928 r. w· Neubergring. pod 
Adenau {Niemcy). W zawodach 
tych Nowy Ford, konkurując z 
samochodami o daleko wyższym 
poziomic ceny, otrzymał zloty me
dal. Próba ta jest bez wątpienia 
jedną z najtrudnie jszych, jakiej 
kiedykolwiek poddane zostały sa
mochody. Poszczególne próby 
obejmowały: szybkość, niezawod
ność, ekonomiczność, łatwość star
towania, hamowanie i zdolność 
"brania" wyniosłości. Zwycięstwo 
Nowego Forda w tych próbach 
ś�iadczy o podziwu godnej 
solidności i ekonomiczności wozu. 

Zwycięzca w duńskim bie
gu Odense-Norymbergja 

i zpowrofem 

W biegu Odense-N orym
bergia i zpowrotem zwyciężył 
w roku 1928 Nowy Ford typu 
Standard Phreton, dobiegłszy 
celu wciągu 3 godzin, o 43 
minuty wyprzedzając swego 
najbliższego konkurenta. 
Przeciętna szybkość wyno
siła 65 kilom. 
Nowy Ford na Ben Nevis, 

najwyższej górze Wiel-
kiej Brytanji 

Tylko raz jeden dosięgnął 
poprzednio automobil szczytu 
tej góry. Posługiwano się 
wówczas modelem Forda typu 
"T", ale wjazd trwał kilka 
dni - teraz dokonano go w 

ciągu jednega. Jest to 
jeszcze jeden dowód 
solidności i siły Nowe
go Forda, ponieważ 
należało się wspinać 
pod górę po nieprze-

'-· 

bytych niemal, skalistych 
ścieżkach, pokrytych ka
mieniami i złomami skal
nymi. W niektórych miejs
cach ścieżka nie przekra
czała szerokości 1,5 m„ a 
pochyłość jej stanowiła 1:3. 
Wciągu sześciodniowej 
nieprzerwanej jazdy No
wy Ford przebył szwaj
carskie przesmyki Alp 

Nowy pięcioosobowy Tu
dor Sedan z zapieczętowa
nym hełmem motorowym 
torował sobie wciągu sześ-
ciu dni drogę przez alpej
skie przesmyki Szwajcarji, 
z których najwyższe leżą 
2431 m. nad poziomem 
morza. 20 września 1928 r. 
wystartował samochód z 

Zurychu, a 26 tegoż miesiąca 
wrócił zpowrotem z nienaru 
szoną plombą - po sześcio
dniowej jeździe. W drodze 
kontrolowano samochód w 
regularnych odstępach 51  
razy. Lepszego dowodu so
lidności wozu być nie może. 
Metody fabrykacji Nowego 
Forda są nieporównane, jak 

i sam automobil. Bez nich 
niepodobieństwem byłoby 
zbudować samochód tak wy
sokiej marki, jak Nowy Ford, 
i za cenę tak niską, nie obni
żając przytem jego gatunku 

FO RD
F O R D  M O T O R  C O M P A N Y  
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Widok fab1yki żakupio11cj /wtsu fwmę •Tatra" w Warszawie. 

TATRA-AUTO, Warszawa, Aleje Jerozolimskie Nr. 14, telefon Nr. 409-22 . 

• 

f a r � y  o l e j n e  l m n l j e  
ln�ie� 1owozowe Huto�ollny . 
ln�ie� 1rzeciw r�zy i t. 1. 

J. A„ KRAUSSE
WAR S Z AWA 

SKLEP FABRYCZNY 
- MIODOWĄ 7, tel. 35-73 

• 

� BONIFRATERSKA 9·. 
TEL. 18-48 i 86-76. 

-===================================· 
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J(wayAge 
fOVNDaD 1919 

WIELKI MIESIĘCZNIK LOTNICZY. POŚ W'IĘCONY 
TECHNICE I TURYSTYCE LOTNICZEJ. ZAMIESZ
CZA CIEKAWE WSKAZÓWKI FACHOWE. ZRO-

ZUMIAŁY DLA WSZYSTKICH. 

OBJĘTOŚĆ: EGZEMPLARZA 150 DO 200 STRON. 

Prenumerata roczna 27 zł. 

MIESIĘCZNIK POŚWIĘCONY ROZWOJOWI AUTO
MOBILIZMU WE WSZYSTKICH KRAJACH. BAR
DZO CIEKA WE WIADOMOŚCI ST ATYS fYCZNE 

I HANDLOWE. 

Prenumerata roczna 18 zł. 

Wpłaty ze pranumeratę winny byC ui1zczene na konto czekowe 
P. K. O. Warszawa. N r .  19.622 (właściciel konta R. Szymański) 
� '\Vyraincm zaznaczeniem na odwrocie blankietu. iż jeat to 

wpłato za jeden z wytej wymienionych miesięczników. 

B I U R O  
T U R Y S T Y C Z N E
AUTOMOB I LK L U B U  POLSKI 

W A R S Z A W A

OSSOLIŃSKICH 6 
T E L .  96-54 

U dzieła wuelkich wiadomości z dziedziny 

turystyki automobilowej w kraju i zagranicą. 

UlJada szczegółowe marszruty dla podróiy 

samochodowych. Informacje o stanic dróg, 

hotelach, restauracjach, warsztatach samo

chodowych i garaiach w całe j  E u r o p i e .  

Sprzedai map i przewodników automobile-

wych. 

P O L S K A  FA B R Y K A  L A K I E R Ó W  poleca swoje wyroby: 

J. C. KOCH TE M P E R  O L  szpachlówki,  emalje 
i lakiery c e l l ulozowe do rozpylania. 

SP. Z OGR. ODPOW. 

WARSZAWA, UL. MARSZAŁKOWSKA .N2 25 
TELEFONY: 102·47, 150-18, 151-27 

T E M P E R O L  l a k i e r y  k o p a l o w e  
s z y b k o s c h n ą c e  pod pendzel i d o  

rozpylania. 

O P O N Y 

I Tł\KSOMETRY 
SP. Z OGR. ODP. 

PO lSK l f  T OWHRZYUWO HS f KURH ClJnf I RfHSfKURHCYJnf 
SPÓŁKA AKCYJNA - WARSZAWA, JASNA 4. 

Centrala telefoniczna: 335-94, 335-95, 335-96, 335-97, 335-98, 335-99 

U BEZPIECZR: samochody od rozbicia, ognia, kradzieży, - właścicieli 
samochodów od odpowiedzialności cyw ilnej , pasażerów i szoferów 

od następstw nieszczęśliwych wypadków. 

„ł\RGO" 
AURES TELEGRAFICZNY: „Tl\KSOMETR" 

WYLĄCZNA SPRZEDAŻ: 

W ł\ R S Z ł\ W ł\

C H MIELNI\ 1 1 6  
TELEFON Nr. 416-12 

L I C  Z N 1 K Ó W  - T A K S  O M  E T  R ÓW „ R  R G  O "  Z O Ś  W I t. T L  O N Ą C H O R Ą G I E W K Ą , 
A P  A R A T Ó W K O N T R O L  U J  Ą C Y  C H „ R U T O G R R  f " i „ R U T O R E X ", 

L I C Z N I K Ó W  B I L A R D O W Y C H .  

P I E R WSZf\ P O LS K A  Ff\BRYKł\ PRZERÓBEK ZUŻY T Y C H  O P O N  N I\  N O W E  . 

WARSZTATY REPA
R A C Y J NI: LICZNI
KÓW, MONTAŻ LICZ
NIKÓW I TRASMISJI • W U L K A N I Z A C J A  

O P O N I D Ę T E K  
N A J N O W S Z Y M 
S Y S T E M E M
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Niemasz więcej „nawalonych kich". • • • • • • 

Niezależnie od szybkości wozu, stanu drogi, 
lub ogumienia -jazda będzie zawsze bezpiecz
na i przyjemna, jeżeli koła są zabezpieczone 
gumochronem ORDO. 

Gwóżdź lub inny ostry przedmiot nie prze
dziurawią dętki, gdyż gumochron ORDO działa, 
jak poduszka pneumatyczna. 

Wóz zaopatrzony w gumochron ORDO na-

biera elastyczności; oszczędzamy zatem pod
wozie, motor i karoserję. 

Poza temi uznanemi zaletami ,  oszczędzają
cemi czas, pieniądz oraz zwiększającemi efek
tywny kilometra� opon i dętek, osiągamy rzecz 
nie mniejszej wagi : stuprocentowe zadowole
nie z każdej przejażdżki, a jeżeli chodzi o sa
mochody użytkowe - unikamy kosztownych 
przerw ruchu. 

ŻĄDAJCIE BEZPŁATNEGO POKAZU, NIEOBOWIĄZUJĄCEGO DO KUPNA. 

POLSKO-SZWEDZKIE TOWARZYSTWO Q R D Q SP. Z O. O. CENTRALA: 
WARSZ A. WA, MARSZAŁKOWSKA 97a, TELEFON 204-44. ODDZIAŁY: POZNAŃ, 
ALEJA MARCINKOvVSKIEGO 20, TELEFON 75-85.  ŁÓDŹ, ULICA PRZEJAZD 6, 
TELEFON 75 85.  LWÓW, CHORĄŻCZYZNY 2 1 .  TELEFON 9-78. KATOvVICE. 

8 
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I DOCASBLE I 
i 

"le pneu <te •ravall„ 

M A  s Y WY i 
I PEL NE ! 
� § = = � I ELASTYCZNE I
§==_"i_ JENERALNA REPREZENTACJA , �-:== 

NA POLSKĘ I W. M .  GDAŃSK 

==!=== 
B� W. i Z. SZANTYR i S-KA

-

-

= __ i==_ WARSZAWA, WSPÓLNA Nr. 56/7 

=-§===. 
TELEFON BIURA 45-36 ====§-„ SKŁADU 214-09 i 534,52 

E E ;j1111111111m111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m1111111u11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111ra 

'..,FORDA'' OTO NOWE A R C Y D Z I E Ł O � 
KTÓRE WKRÓTCE BĘDZIECIE MOGLI OGLĄDAĆ W SALONACH REPREZENTACJI 

„HUI� - lRH Kl� R '' 
WA R S Z AWA 

Plac Pi ł sudsk iego, róg Ossolińskich 
(Gmach Hotelu Europejskiego) 

Telefony: 516-41, 262-51, 70•19, 158-80 

WSZYSTKIE TYPY NI\ SKŁł\DZIE

Oferty na żądanie 

9 
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SAMO C H O DY 
C Z E S K I  E J

PRODUKCJI 

SAMO C H O DY 
C Z E S K I  E J

PRODUKCJI 

J J P R A G
Osoh!)we: .i( cyl. 5/18 K.M.; 6 cyl. 8(1.5 K.M.

6 cyl. 13/ 45 KM.; 8 cyl. 17/60 KM.

Torpedo, Conduite lnterieure, Cabriolet, 
Taxi . 

Ciężarowe: 1 1/2 tony, 3 tony, 5 ton.

Autobusy od 1 2  do 5o osób. 

Samocl10dy cysterny, pompy strażackie 
i do polewania ulic. 

Nożne hamulce na 4-ry koła. Ręczny hamulec na transmisje. Centralne smarowanie pod
wozia. A utomatyczna  kontrola  smarowania .  Hydrauliczne Servo-l1amulce olejowe, 

WYŁĄCZNE PRZEDSTAWICIELSTW A NA: 

1) h.  KrólestwE> Polslt.ie i Kresy:
lnz ST NA w AKOWSKI Sp. z o. o„ Warszawa. 
Salon samochodowy - ul.  Kredytowa Nr. 4, telefon 2 9 1 -34. 
Garaż . -ul. W olska Nr. 8 1 ,  telefon 9 1-34. 

z) Wielkopolskę i Pomorze:
Firma „PRAGA-AUTOMOBILE' ' 'Poznań. 
Salon samochodo""'y - Plac Wolności Nr. 1 1 ,  telefony: 55-33 i 56-55.

3) Małopolskę, Śląsk i Wołyń:
Henryk BUCHSTAB. Lwów. 
Salon samochodowy-ulica Jagielońska 1. 7, telefon 3-o5.

Wielki wybór wozów na składzie . . Części zapasowe na miejscu. 
Dogodne warunki sprzedaży. 

1 0  
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P R Z E G L Ą D
S A M O C H O D O W Y  
I MOTOCYKLOWY 

połączone 

1 9  m a J  2 9  

S P J S  R Z E C Z Y
sir. 

XXV-lecie istnienia Autoklubu Republiky Ce
skoslovmske . . . • . . . . . . . . r 4 

O bezpieczeństwo na wyścigach. Marjan Ary-

nicki If 
Dar Medjolańskiego Automobilklubu dla Pa-

pieża, Erl 

Voisin IJ KM, R. Morsztyn, inż. . . 
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Pierwsza wiosenna wycieczka. . : . 23 
Rekord sgybkości 11a torze Brook/and, Witold 

&�� . . . . . . � 
Trzy esy eztery przekładnie? 26 
Tolera11cja 11adwyżek litrażu 29 
Konkurs 11a zużycie paliwa 30 

Samocl1ód trzyosiowy JI 

Elektromagnetycana 1bieraczka żelaza, Sta11i-

sław Szydelski . . . . . . . . . . . JJ 

Po rekordzie majora Segrave, Witold Hula11icki Jf 

Grand Prix Monaco, Mak . 38 

Doniosły wynalazek sawedzki 

Kronika sportowa . . . . . 

O besstromzy stosimek do montowni 

Akcesorje samochodowe Aero . . 

Kronika prsemyslowo-handlowa . . 

WARUNKI PRENUMERATY 

1111 papi1r21 na papi1rz1 
swykłym łr1dowym 

Rocznie . 2q zł. 36 zł. 

Półrocznie . 12 zł. 18 zł. 

Kwartalnie . 6 zł. 9 zł. 

Prenumeratc należy wpłacać do P. K. O. na konto 

Automobilkl11bu Polski Nr. 1648, zasnaczając na 

blankiecie wpłatowym: „Pren11merata A11to". 

1 1  

Numery kamienic 
Szyldy uliczne 
Drogowskazy 

łatwo znaleść i przeczytać w nocy przy po
mocy reflektora ręcznego ZEI S S A. Zao
patrzony w taki sam wypróbowany system 
optyczny jak w latarniach samochodowych 
ZEISSA, daje on j a s n e ,  daleko sięgające 
światło, łatwe do sk ierowania w każdym 
kierunku. Na skrętach, przy jeździe w tył 
samochodem w wąskich uliczkach i przy 
reperacjach ręczny reflektor ZEISS� jest 
nie du zastąpienia. R ę c z n y  r e f l e k t o r  
ZEISSA daje się łatwo przytwierdzić tak 
do odwietrznika, jak do ściany zewnętrz
nej karoserji, lub do każdego odpowied
n i ego punktu. Zaopatrzony w odpowiedni 
szn ur i oddzielny kontakt służy równocze-

Reflektor jako 
lampa podręczna 

śnie j ako lampa ręczna. 

Prospekty bezp/atnie na żądanie. 

JBNERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO NA POLSKĘ 

zakładów CARL ZEISS- JENA 

Dom Handlowy J. SEGALOWICZ 
Warszawa, ul .  Szpitalna � :; 

Telef.i 57.54 ł 57-55. Adres telegr. „Segwloz-Warszawa" 

TRYBY Wszystkich światowych 
marek samochodowych 

podług nadesłanych szkiców, 
lub modeli dostarczamy w naj
krótszym czasie. Cale dyferen
cj:Uy. Kompletne osie tylne. 
Komplę_tne przekładnie ślima
kowe. �limaki I kola ślimakowe 
z najlepszych stopów fosfor-

bronzowych. 
Kola zębate ł•ńcuchowe. Tryby 

starterowe, wieńce i ataki. 
Wylączńe przedstawicielstwo 

na POLSKĘ ł w. m. GDAŃSK 

Firmy J. WRL TER, Praga 
specjalnej fabryki precezyjnych 

trybów samochodowych. 
Kosztorysy na źądanie gratis 

PEPETES U TRYBY SAMOCHODOWE 
H Sp.z oor.odp. P. K. 0. 17106 
Warszawa , A l .  Jerozolimska 53, telefon 10·62 
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K ft l O lM U  
H U 10M l 8 1  l 1 S t l f
znane są niebezpieczer1stwa, którym 

on podlega na skutek zarzucania wo

zu podczas jazdy na śliskich drogach. 

P r o t e k t o r  „ A L L  \V E AT H E R" 
opon GOODYEAR 

został specjalnie zbudowany celem zapobiegania 

o b  ś l i z g i w  a n i  u się i z a r  z u c a n  i u samochodów

Jedźcie na oponach 

G O O D Y E A R
'\V i n t e r e s i e '\V ł a s n e g o b e z p i e c z e ń s t w a 

Żądaici'e lch u swych dostawców. 
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